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CZYTAJ NA STR.5CZYTAJ NA STR.11

AKCJAZ SĄDU

Całe życie 
spędził na szosie
i na szosie 
odszedł

ŻEGNAJ MISTRZU!

CZYTAJ NA STR. 9 i 10

Całe życie 
spędził na szosie
i na szosie 
odszedł Najważniejsze, to być dobrym

człowiekiem i się uśmiechać do ludzi.
Reszta przyjdzie sama – powtarzał 
tragicznie zmarły kolarski gigant 
z Prężynki – Franciszek Surmiński.

Opolski Sąd 
Okręgowy 
zmienił 
wyrok wobec 
prudnickiego 
komornika 
oskarżonego 
o znęcanie się 
psychiczne i 
� zyczne nad 
pracownikami 
kancelarii.

Gdy jedni śmiecą bez umiaru, inni 
podwijają rękawy i sprzątają.
Tak  właśnie zrobili pracownicy 
� rmy Bardusch, którzy w ramach 
150-lecia istnienia przedsiębiorstwa 
i we współpracy z młodzieżą, 
uporządkowali park.

Sprzątali 
park

Najważniejsze, to być dobrym
człowiekiem i się uśmiechać do ludzi.
Reszta przyjdzie sama – powtarzał 
tragicznie zmarły kolarski gigant 
z Prężynki – Franciszek Surmiński.
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a O włos od czołówki 
z policji

S
o

N
D

A
 T

Y
G

o
D

N
iK

A

Pani Krystyna:  - Oczywiście, że odczuwam, wszystko dro-

żeje w dość dużym tempie. Kiedyś, jak wzięłam 100 zł do 

miasta, to coś kupiłam, a w tej chwila niewiele jest w torbie 

za te pieniądze. Dzisiaj poszłam do apteki i za trzy rzeczy, w 

tym plastry i witaminy, zapłaciłam ponad 50 zł. Widać też 

wzrost opłat, a już zapowiadają znaczne podwyżki cen prą-

du od stycznia. Co prawda rządzący obiecują zwolnienie z 

podatku emerytur, ale co z tego wyjdzie, dopiero się okaże. 

Pan Jan: - Ja nie odczuwam in�acji, ponieważ przepraco-

wałem 48 lat, w tym 32 u Niemca. W Prudniku jeździłem na 

taksówce oraz woziłem własnym samochodem ciężarowym 

buty z „Obuwia”. Później ożeniłem się ze Ślązaczką i wyjecha-

liśmy z kraju. Pobierając dwie emerytury i wciąż dorabiając 

jako opiekun na Zachodzie, nie muszę sprawdzać cen, idę do 

sklepu i kupuję co mi pasuje. Ludzie narzekają na drożyznę, 

ale zawsze narzekali i będą narzekać, chociaż rozumiem tych, którzy żyją za 

800 zł miesięcznie i muszą jeszcze za to wykupić lekarstwa. 

Czy odczuwa Pani/Pan skutki inflacji? 

Damian WICHER

Pani Maria: - Ceny szaleją, ale nie zdajemy sobie z tego 

sprawy na co dzień, ponieważ i tak musimy kupić to, co 

jest potrzebne do życia. Drożeją przede wszystkim pod-

stawowe artykuły spożywcze takie jak: pieczywo, mleko, 

masło, ser, jajka, a także warzywa i owoce. 5,8 proc. in�acji 

to jest bardzo dużo i należałoby się bać, co będzie dalej. 

Dzisiaj nie możemy być pewni niczego. Mówi się o nawet 

40-procentowej podwyżce cen prądu, co z kolei może przełożyć się na ceny 

w sklepach, bo wszystko jest ze sobą powiązane.

O dużym szczęściu może mówić 
19-letnia kobieta, która w środowe 
południe straciła panowanie nad 
pojazdem na drodze wojewódzkiej 
nr 414 w Dębinie 

Damian WICHER
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mandaty opiewające na 1.500 zł wystawili policjanci pewnemu 
39-latkowi zatrzymanemu do kontroli drogowej w Chrzelicach 

Podał się za brata

Rysunkowy komentarz

Z uwagi na okoliczności zdarzenia kierująca volkswagenem 
może mówić o szczęściu

Kierowca tego ojazdu trafił do szpitala
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coViD-19 – W pEŁNi zASzczEpiENi 

GMiNY

PRUDNIK: 12.090 (45,1%) 

LUBRZA: 1.808 (42,2%)

KORFANTÓW: 3.594 (41,6%)

GŁOGÓWEK:  5.034 (38,3%) 

STRZELECZKI: 2.663 (36,2%)

BIAŁA: 3.606 (34,2%) 

WALCE: 1.810 (33,6%)

WojEWÓDzTWo opolSKiE

1. Opole  56,2%

2. Branice  52%

3. Nysa  51,6%

…

19. Prudnik 45,1%

34. Lubrza  42,2%

40. Korfantów 41,6%

56. Głogówek  38,3%

64. Strzeleczki 36,2%

66. Biała  34,2%

68. Walce  33,6%

KRAj

1. Podkowa Leśna  69,3%

2. Wronki  68,7%

3. Ustronie Morskie  68%

…

1331. Prudnik 45,1%

1701. Lubrza  42,2%

1774. Korfantów 41,6%

2036. Głogówek  38,3%

2171. Strzeleczki 36,2%

2263. Biała  34,2%

2292. Walce  33,6%

Rysował:  Grzegorz  Weigt

K
ierująca osobowym volkswa-
genem – mówi „TP” oficer 
prasowy Komendy Powia-
towej Policji  w Prudniku 

asp. Andrzej Spyrka – na prostym 
odcinku drogi z nieustalonej dotąd 
przyczyny zjechała na przeciwległy 
pas ruchu i zderzyła się z MAN-em z 
naczepą. 

 Bok samochodu uderzył w koło 
ciężarówki. Ułamek sekundy zdecy-
dował, że nie doszło do czołówki. Ze 
wstępnych informacji interweniują-
cych na miejscu służb wynikało, że 
jedna osoba została ranna. Ostatecz-
nie obeszło się bez poszkodowanych 
i zdarzenie zakwalifikowano jako 
kolizję. Sprawczynię ukarano man-
datem. Oboje kierujący byli trzeźwi. 

 Tego samego dnia, ok. godz. 
15.30 na trasie Dobra – Strzeleczki 
skoda wpadła do rowu, a następnie 
roztrzaskała się o drzewo. Prowa-
dzący osobówkę trafił do szpitala. n

P
o w o d e m  i n t e r w e n c j i 
mundurowych było prze-
k r o c z e n i e  d o z w o l o n e j 
prędkości przez kierującego 

volkswagenem. 
-  Jak się później okazało – rela-
c j o n u j e  a s p .  A n d r z e j  S p y r k a  z 

prudnickiej komendy – siedzący 
za kierownicą mężczyzna nigdy 
nie miał prawa jazdy. Jednak, aby 
uniknąć odpowiedzialności podał 
dane swojego brata. Miał jednak 
pecha, ponieważ jego brat był zna-
ny policjantom.

 To jednak nie był koniec proble-
mów delikwenta. 

- Stan techniczny samochodu, któ-
rym się poruszał pozostawiał wiele 
do życzenia. Całkowicie zużyte 
opony, pęknięta szyba czołowa, czy 
też wyciek oleju z silnika - to tylko 
wybrane usterki pojazdu – wylicza 
rzecznik Spyrka. 

 Auto zostało niedopuszczone do 
dalszego ruchu po drogach publicz-
nych. (w) n

K
ażda z sześciu naszych gmin 
zanotowała kolejny spadek 
w rankingu ogólnopolskim. 

Trudno jednak o poprawę lokat, 
gdy odsetek w pełni zaszczepio-
nych osób w ciągu siedmiu dni 
waha się w przedziale 0,2-0,4 proc. 
Najwyższej sklasyfikowana gmina 
Prudnik przekroczyła próg 45 proc., 
podczas gdy krajowa czołówka 
zbliża się do granicy 70 proc. Tym-

czasem lekarze biją na alarm - na 
oddziały covidowe trafiają coraz 
młodsi  pacjenci  i  coraz młodsi 
umierają. Niezaszczepieni. (w) n

eprasa.pl d93f3f0915
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Samorząd chce zmodernizować jedną z dróg w Dębowcu

MIESZKALNICTWO DĘBOWIEC

ŚLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW 

INWESTYCJE 

Andrzej DEREŃ

Trwa procedura uruchomienia działalności spółki Społeczna Inicjatywa Mieszkaniowa  
 z siedzibą w Prudniku, której celem jest budowa nowych mieszkań.

W trakcie rejestracji i organizacji Droga z chodnikiem

Większość wyciągnęła lekcję

Uwaga 
podróżni! 
Na dworcu autobusowym w 
Prudniku trwa demontaż stanowisk. 
Na czas prac budowlanych (te 
mają potrwać do końca przyszłego 
roku) tymczasowy dworzec będzie 
ulokowany wzdłuż Placu Wolności. 
Gmina wyda na inwestycję ok. 
9 mln zł korzystając w części z 
zewnętrznego dofinansowania. (w)

Przechodzenie przez jezdnię  w godzinach szczytu może skończyć się dramatem

Spółdzielcze bloki na  
osiedlu Wyszyńskiego
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S
prawdziliśmy, jak wygląda sy-
tuacja na ulicy Dąbrowskiego 
w Prudniku po ostatniej publi-

kacji „TP” nt. nagminnego łamania 
przepisów ruchu drogowego w po-
bliżu „Czwórki”.
- Jest o wiele bezpieczniej – przyzna-
ją sami rodzice.
 
 Nie oznacza to jednak, że wszyscy 
zaczęli korzystać z oznakowanych 
przejść dla pieszych. O ile uczniowie 
sporadycznie przechodzą przez 
jezdnię w miejscu niedozwolonym, 
o tyle niejeden dorosły wciąż wyma-
ga edukacji w tej materii… (w) n

P
rzypomnijmy, 6 września 
w  P r u d n i k u  d o s z ł o  d o 
podpisania aktu notarial-
n e g o  p o w o ł u j ą c e g o  d o 

życia spółkę z ograniczoną odpo-
wiedzialnością. SIM ma ambicję 
w y b u d o w a ć  1 0 0 0  m i e s z k a ń  w 
gminach członkowskich, w tym 
200 w Prudniku. Udziałowcami są 
obecnie samorządy gmin: Babo-
rów, Branice, Głogówek, Kędzie-
rzyn-Koźle, Kietrz, Prudnik, Ot-
muchów, Strzelce Opolskie, Ujazd 
i Walce oraz dodatkowo Krajowy 
Zasób Nieruchomości, który ko-
ordynuje tego typu inicjatywy na 
terenie całej Polski.

 Gmina Prudnik wniosła do spółki 
3 mln złotych.

- Gmina Prudnik  w zamian za wnie-
siony do spółki wkład pieniężny, 
obejmie w kapitale zakładowym 
spółki 60 tys. udziałów o wartości 
nominalnej po 50 zł każdy udział, to 
jest o łącznej wartości nominalnej 3 
mln zł i pokryje je w całości z budżetu 
Gminy Prudnik wkładem pienięż-
nym, pochodzącym ze wsparcia jakie 
Gmina Prudnik otrzymała ze środ-
ków Rządowego Funduszu Rozwoju 
Mieszkalnictwa na objęcie udziałów 
w spółce – informuje burmistrz 
Grzegorz Zawiślak. 

 Obecnie trwa procedura rejestra-
cji i organizacji spółki. Dla Prudnika 
sporym sukcesem jest uzgodnienie 
siedziby spółki w tym właśnie mie-
ście. n

D
ębowiec, niewielka, górska 
miejscowość, może doczekać 
się drogi z chodnikiem.

 Jeszcze dwadzieścia lat temu 
inwestycja taka nie wydawała się 
szczególnie konieczna. Wieś była 
niewielka, a jedyna droga z zabu-

dowaniami przez miejscowość pro-
wadziła do lasu. Wraz z dynamiczną 
rozbudową miejscowości pojawiła 
się konieczność ucywilizowania cią-
gów lokalnej komunikacji.
 Na początku września Gmina 
Prudnik złożyła w Opolskim Urzędzie 
Wojewódzkim wniosek w sprawie bu-

dowy drogi w tej miejscowości w ra-
mach Rządowego Funduszu Rozwoju 
Dróg. Inwestycja ma objąć wykonanie 
nowej nawierzchni drogi (o pow. 
1825,60 m kw.), chodników (pow. 
809,10   m kw.) oraz oznakowania 
pionowego w liczbie jeden. Kosztorys 
zadania opiewa na kwotę 642,4 tys. zł.
 Gmina może liczyć maksymalnie 
na 80 proc. dofinansowania inwesty-
cji. Decyzja w tej sprawie zapadnie 
mniej więcej na początku przyszłego 
roku. Z tego samego funduszu gmina 
aplikuje o remont ulic: Szkolnej i Sta-
szica. (d) n
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Udaremnili sprzedaż narkotyków 

Pijany uciekał przed policją 

Miała być cała wieś

POD PARAGRAFEM 

POD PARAGRAFEM 

WIERZBIEC

Andrzej DEREŃ

Damian WICHER

Nawet 12 lat więzienia grozi szajce, która trudniła się 

handlem środkami odurzającymi 

Gminie Prudnik nie udało się pozyskać kwoty dofinansowania 

 w wysokości, o jaką aplikowała w sprawie budowy kanalizacji Wierzbca.  

To wymusiło na samorządzie rozwiązanie kompromisowe.

Trzydziestojednolatek wzbudził zainteresowanie policjantów, bo 

przesadził z prędkością na drodze. Kiedy mundurowi próbowali go 

zatrzymać, wcisnął pedał z gazem. Rozpoczął się pościg ulicami 

Prudnika. Było już po zmroku.

 Burmistrz Grzegorz Zawiślak zwró-
cił się więc do kancelarii premiera o 
akceptację zmiany zakresu rzeczowego 
projektu. Zamiast kanalizacji całej miej-
scowości zaproponował budowę lokal-
nej kanalizacji sanitarnej o długości 400 
m, łączącej cztery budynki mieszkalne 
dawnego PGR-u wraz z budową małej 
oczyszczalni ścieków. KPRM przyjęła 
do wiadomości wnioskowany zakres 
zmian w projekcie. n

W
ykonanie zadania – bu-

d o w ę  k a n a l i z a c j i  w r a z 
z  s i e c i ą  t r a n z y t o w ą  d o 

Szybowic – oszacowano na 5 mln 
zł, a gmina planowała pozyskać 
w ramach Rządowego Funduszu 
Inwestycji Lokalnych, w naborze 
dotyczącym miejscowości ze zli-
kwidowany PGR-ami, 4,5 mln zł. Za-
miast tego gminie zaproponowano 
ledwie 700 tys.

 Po krótkiej pogoni został ujęty 
przez funkcjonariuszy. 
- Silna woń alkoholu wydobywająca 
się z ust 31-latka zdradziła powód je-
go ucieczki. Miał prawie 1,5 promila 
alkoholu organizmie – informuje 
rzecznik Spyrka. 
 Potencjalnemu mordercy grozi 
teraz do 5 lat więzienia oraz mini-
mum 5 tys. zł grzywny. (w) n

M
imo wyraźnych sygnałów 
świetlnych oraz dźwięko-
wych, kierujący volkswa-

genem w dalszym ciągu nie zatrzy-
mywał się – relacjonuje asp. Andrzej 
Spyrka z KPP. – Po dojechaniu do 
sąsiedniej miejscowości, mężczyzna 
porzucił pojazd i zaczął uciekać 
p i e s z o  w  k i e r u n k u  p o b l i s k i c h 
zabudowań. 

Z
ebrany przez śledczych ma-
teriał dowodowy pozwolił 
na przedstawienie czterem 
mężczyznom (w wieku od 

28 do 48 lat) siedmiu zarzutów, w 
tym wprowadzenia do obrotu pra-
wie 2 kilogramów amfetaminy. 

OSTATNIE POŻEGNANIE

Z głębokim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

Franciszka Surmińskiego
kolarza i trenera Ziemi Prudnickiej

W młodości sięgał po mistrzowskie laury, a wiedzę i umiejętności  
potrafił przekazywać swoim następcom - wychowując kolejne pokolenia mistrzów.

Od 2019 roku, Honorowy Obywatel Gminy Prudnik - na zawsze pozostanie w naszej pamięci.

- Funkcjonariusze w trakcie prze-
s z u k a n i a  m i e j s c  z a m i e s z k a n i a 
podejrzanych zabezpieczyli łącznie 
prawie kilogram amfetaminy, MD-

MA oraz tabletki ekstazy – wylicza 
asp. Andrzej Spyrka, oficer prasowy 
Komendy Powiatowej Policji. 

 Wobec trzech zatrzymanych 
sąd zastosował środek zapobie-
gawczy w postaci tymczasowego 
aresztu na 3 miesiące. Najmłodszy 
z mężczyzn otrzymał policyjny 
dozór. 

- Na poczet grożących kar funkcjo-
nariusze zabezpieczyli ponad 12 
tysięcy złotych w polskiej oraz ob-
cej walucie. Sprawa ma charakter 
rozwojowy – podkreśla rzecznik 
Spyrka. n

Pozostajemy w bólu z Rodziną Zmarłego:
Rada Miejska w Prudniku

Burmistrz Prudnika

eprasa.pl d93f3f0915
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Wymuszenie przypłacił życiem 

„Niespodzianka” za szybą samochodu 

Sprzątali park

Otworzyli serca i portfele 

tragedia na obwodnicy prudnika

problem

akcja

Śladem naSZycH artykuŁÓw 

Koncert odbył się w kinie „Diana” 
w Prudniku

To nie pierwsze tragiczne 

zdarzenie drogowe  

w tym miejscu

Dagmara Wiącek chwaliła zapał uczniów bioracych udział w akcji

W ciągu półtorej godziny zebrano 

kilkanaście worków śmieci

Damian WICHER

Damian WICHER

Pracownicy firmy „Bardusch” nie próżnują. Właśnie 

zrealizowali kolejną z inicjatyw na 150-lecie firmy. 

Do tragicznego w skutkach wypadku drogowego doszło w sobotni wieczór (przed godz. 20.30) 

na skrzyżowaniu obwodnicy Prudnika z ulicą Prężyńską.  

Mieszkanka Lubelszczyzny 

skarży się na jeden  

z prudnickich marketów

7.043,20 zł – taką kwotę udało się uzbierać podczas imprezy 

charytatywnej na rzecz chorego na nowotwór mózgu Pawła 

Wolaka z Prudnika 
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J
ak wstępnie ustalili pracujący 
na miejscu policjanci – rela-

cjonuje dla „TP” asp. Andrzej 
Spyrka z prudnickiej policji 

–  86-letni mężczyzna kierujący 
volkswagenem nie ustąpił pierw-

szeństwa przejazdu i doprowadził 
do zderzenia z audi, które prowa-

dził 19-latek. 

 Pomimo reanimacji nie udało się 
uratować seniora. Kierujący audi 
oraz podróżująca z nim rówieśnicz-

ka trafili do szpitala.  

- Na szczęście obrażenia, jakich do-

znali w wyniku wypadku, nie zagra-

żają ich życiu – podkreśla aspirant 
Spyrka.  (w) n

W 
u b i e gły piątek kobieta 
otrzymała mandat w wyso-

kości 95 zł za brak bezpłat-

nego biletu parkingowego. 

-  Nigdy nie spotkałam się z czymś 
podobnym, a robię na okrągło zaku-

py w sklepach tej sieci – utrzymuje 
pani Krystyna. Nie miałam pojęcia, 
że trzeba pobrać jakiś bilet. W Prud-

niku przebywam u siostry, ale do 
sklepu pojechałam sama. 

 Ukarana udała się z powrotem do 
marketu, by wyjaśnić sprawę. 
- Przedstawiłam paragon i poprosi-

łam o anulowanie mandatu. 

 Personel poinformował panią 
Krystynę, że musi wejść na stronę 
zewnętrznej firmy parkingowej i tam 
zgłosić reklamację lub przesłać wyma-

gane „papiery” listem tradycyjnym.  
- Nie korzystam z Internetu, a wypra-

wa na pocztę też stanowi dla mnie 
nie lada wyzwanie. Mam ponad 70 
lat, jestem osobą niepełnosprawną.   

 Do podobnych zdarzeń dochodzi 
w całej Polsce. 
- Informujemy, że wszystkie parkingi 
przed sklepami Lidla są bezpłatne dla 

naszych klientów na czas dokony-

wania zakupów. Wybrane spośród 
naszych parkingów wyposażone są w 
systemy parkingowe, które chronią 
przed nieuprawnionym korzysta-

niem z miejsc postojowych, jednak i 
tam parkowanie jest bezpłatne pod 
warunkiem pobrania z parkomatu i 
umieszczenia za szybą darmowego 
biletu. Chcielibyśmy podkreślić, że 
stosujemy to rozwiązanie tylko w przy-

padku, gdy istnieje realny problem z 
parkowaniem sygnalizowany przez 
naszych klientów. Na terenie każdego 
parkingu umieszczony jest regulamin 
informujący o zasadach korzystania 
z tego terenu – wyjaśniła Aleksandra 
Robaszkiewicz z Lidl Polska dla porta-

lu Barlinek.24. n

T
y m  r a z e m  s t a w i a m y  n a 
środowisko – mówiła „TP” 
w trakcie czwartkowych 
działań Dagmara Wiącek. 

– Czyścimy park ze śmieci. Niestety 
nie wygląda to dobrze, odnajduje-

my przede wszystkim duże ilości 
butelek i kapsli. 

 Załogę międzynarodowej spółki 
zajmującej się wynajmem i serwisem 
odzieży roboczej wsparła młodzież 
wraz z dwoma wuefistami z „Trójki”. 
-  Jest  z  nami około dwudziestu 
uczniów klasy 7d. Dostrzec można 
duży zapał, bardzo sprawnie im to 
idzie – chwaliła nastolatków pani 
Dagmara.  

 Jednolicie ubrana „drużyna”, 
wyposażona w jednorazowe rę-

k a w i c z k i  i  w o r k i  d o  s e g r e g a c j i 
odpadów wzbudziła podziw wśród 
przechodniów.
- Tylko bić brawo. Nigdy wcześniej 
nie słyszałam, żeby zakład pracy 
organizował tego typu akcje. Za 

komuny tak, ale teraz… Pozytywne 
zaskoczenie – wyrażała podziw pani 
Helena. – Jednocześnie trochę to 
smutne, że wciąż są ludzie, którzy 
nie umieją korzystać ze śmietników 
i trzeba po nich sprzątać. Gonić tych 
pijaczków! 
 

 Na miejscu nie mogło zabrak-

nąć szopa pracza. W zakładowego 
zwierzaka tym razem wcieliła się 
Marzena Wylęgała, koordynator 
cyklu inicjatyw z ramienia prudni-

ckiego „Barduscha”. Sympatyczna 
kierownik dziękowała młodzieży 
za wspólne sprzątanie. Dla uczniów 
przygotowano upominki. n

W 
ramach akcji zorgani-

zowanej przez firmę 
„Duet niebanalny” (jej 
w s p ó ł w ł a ś c i c i e l e m 

jest sołtys Łąki Prudnickiej Damian 
Spychalski) w kinie „Diana” odbył się 
koncert zespołu Long&Junior, zaś 
po jego zakończeniu publiczność 
zaproszono na taneczne after party 
do jednej z prudnickich restaura-

cji. Cały dochód przeznaczono na 
szczytny cel. 
 Wesprzeć finansowo pana Pawła 
można także za pośrednictwem por-

talu SięPomaga (w poniedziałek na 
koncie znajdowało się blisko 43 tys. 
zł) lub biorąc udział w licytacjach na 
Facebooku. Na operację potrzeba 70 
tys. zł. (w) n

eprasa.pl d93f3f0915
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PROJEKT LEGIONÓW (4)

O sposobach, na jakie Projekt Legionów może pomóc w kształtowaniu 

prawidłowej postawy oraz przywróceniu pełni mobilności po urazach 

rozmawiamy z �zjoterapeutką Małgorzatą Adamską

W trosce o najmłodszych

Małgorzata i Rafał ADAMSCY

magistrowie fizjoterapii po Akademii 
Wychowania Fizycznego w Warszawie, 
absolwenci licznych kursów terapeutycznych. 
20 lat doświadczenia w pracy z dziećmi.

Dzieci w jakim wieku ćwiczą przy 

Legionów?

Prowadzimy zajęcia gimnastyki 
korekcyjnej w trzech grupach wieko-
wych: przedszkolnej oraz młodszej i 
starszej grupie szkolnej. Ponadto ma-
my również ofertę dla młodych ro-
dziców i ich najmłodszych pociech.
Jakie korzyści przynoszą takie 

ćwiczenia?

Idei przyświecającej gimnastyce 
korekcyjnej chyba nie trzeba tłu-

maczyć, od dziesiątek lat mówi się 
o niej i z różnym skutkiem realizuje 
w szkołach. Przy Legionów nato-
miast dzieci nad swoimi wadami 
postawy pracować mogą pod okiem 
fizjoterapeuty, tworząc solidną bazę 
pod każdą aktywność fizyczną, jaką 
chciałyby podjąć w przyszłości.

„Zdrowe zabawy bobasa i mamy” 
natomiast to unikatowy w Prudniku 
program, w ramach którego rodzice  
dzieci w wieku poniżej 1 roku mogą 
w bezpiecznym środowisku uczyć 
się wspomagać rozwój ruchowy 
swojego dziecka od pierwszego eta-
pu życia, a jednocześnie świetnie się 
wspólnie bawić.
Czy dorośli cierpiący na problemy 

natury ruchowej też znajdą pomoc 

w Projekcie?

Oczywiście! W ramach zajęć reha-
bilitacyjnych dla dorosłych, propo-
nujemy terapię, która zapobiegnie 
pogbłębianiu się i cofnie zmiany po-
wstałe w wyniku wypadków, chorób 
i operacji. Na dorosłych czekają u nas 
również specjaliści od masażu relak-
sacyjnego i medycznego.  n

eprasa.pl d93f3f0915
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Informator Samorządowy Gminy Prudnik

Półmaraton Górski
Prudnicki Bieg Prymasowski

W sobotę 9 października 2021 r., Gmina Prudnik - 
Agencja Sportu i Promocji w Prudniku zaprasza do 
wzięcia udziału w Półmaratonie Górskim – Prudni-
ckim Biegu Prymasowskim.

Celem wydarzenia jest propagowanie aktywności 
fizycznej i zdrowego stylu życia, poprzez popularyza-
cję biegania.

Bieg odbędzie się na terenie Prudnickiego Lasu, a 
start oraz meta będą usytuowane na błoniach przy 
Sanktuarium Św. Józefa.

ASiP przygotowała dla Was niełatwe wyzwanie, 
gdyż trasa biegu - o długości 21 km - wiedzie szla-
kiem czarnym (trasa Nordic Walking) i stanowi łączną 
długość dwóch jego pętli. Poprowadzi z Sanktuarium 
św. Józefa na Kozią Górę, a następnie obok Chocimia, 
przez Górę Okopową, w kierunku lasu w Dębowcu, na 
Górę Długotę i ponownie terenami leśnymi na Świętą 
Górę i do Klasztorku.

Zapewnione zostaną zabezpieczenie medyczne i 
punkty odżywcze na trasie biegu oraz dla każdego 
uczestnika na mecie medal i posiłek regeneracyjny. 
Najlepsi otrzymają dodatkowo  puchary. Organiza-
torzy przewidzieli klasyfikacje kobiet i mężczyzn, a 
także klasyfikację w pięciu kategoriach wiekowych.

Start Półmaratonu Górskiego - Prudnickiego Biegu 
Prymasowskiego o godzinie 10.00.

Udział w biegu jest bezpłatny, obowiązuje jednak 
limit liczby uczestników - 300 osób.

Rejestracje elektroniczne zostały zakończone 30 
września b.r., jednak przewidziane są dodatkowe 
zgłoszenia w dniu zawodów.

Szczegółowe informacje dotyczące biegu oraz re-
jestracji znajdują się w Regulaminie biegu na stronie 
internetowej www.asipprudnik.pl. Dodatkowe infor-
macje można uzyskać również pod numerem telefo-
nu: 77 437 66 55.

Zapraszamy na stronę wydarzenia w ser-
wisie Facebook: https://www.facebook.com/
events/917451865540267/

Do zobaczenia na starcie! n

Impreza sportowa organizowana jest w ramach 
projektu pn. „Śladami Prymasa Tysiąclecia”, który 
współfinansowany jest ze środków Europejskiego 
Funduszu Rozwoju Regionalnego oraz ze środków 

budżetu państwa. Przekraczamy granice.

Konferencja o Stefanie 
kardynale Wyszyńskim

Ten rok obfi tuje w wydarzenia związane z osobą Ste-
fana kardynała Wyszyńskiego. W dzień wyświęceń 
Prymasa w Prudniku-Lesie odbył się piękny koncert 
„Skrawek Nieba”. Na scenie wystąpili Stanisław Soy-
ka Kwintet, Ygor Przebindowski Trio, a także Dziecięce 
i Młodzieżowe Studio Piosenki Prudnickiego Ośrod-
ka Kultury. Dla osób, które nie mogły wziąć udziału 
w uroczystości, TVP 3 Opole przygotowało retransmisję, 
na którą serdecznie zapraszamy.

Kolejnym z wydarzeń w ramach cyklu „Wyszyński. 
Błogosławiony”! jest konferencja popularnonau-
kowa „Duchowa droga bł. Stefana Wyszyńskiego”, 
na którą serdecznie zapraszamy już dzisiaj (6 paź-
dziernika)!

Wstęp na wydarzenie wolny. n

Przebudowa przejść 
dla pieszych

W ramach Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg, Gmi-
na Prudnik otrzymała dofi nansowanie na przebudowę 4 
przejść dla pieszych, której celem będzie poprawa bezpie-
czeństwa ruchu pieszych.

16 kwietnia br. Gmina Prudnik złożyła w Opolskim Urzędzie 
Wojewódzkim dwa wnioski o dofi nansowanie w ramach „Rzą-
dowego Funduszu Rozwoju Dróg – przejścia dla pieszych” do-
tyczące „Przebudowy dwóch przejść dla pieszych ul. Piastow-
skiej w Prudniku w obrębie skrzyżowania z ul. Plac Wolności” 
oraz  „Przebudowy dwóch przejść dla pieszych ul. Piastow-
skiej w Prudniku w obrębie skrzyżowania z ul. Kopernika”.

Zakres rzeczowy prac jakie zaplanowano w ramach pro-
jektu w odniesieniu do każdego z przejść obejmować będzie 
wykonanie dedykowanego oświetlenia przejścia zgodnie 
z „Wytycznymi prawidłowego oświetlenia przejść dla pie-
szych” oraz przebudowę chodników na długości nie więk-
szej niż obszar oddziaływania przejścia, przebudowę stref 
oczekiwania, poprawę warunków widoczności pieszego, 
poprawę ukształtowania wysokościowego nawierzchni doj-
ścia do przejścia dla pieszych, przejścia dla pieszych i strefy 
oczekiwania oraz zastosowanie systemu informacji fakturo-
wej - w celu poprawy funkcjonalności przejścia dla osób z 
niepełnosprawnościami, wykonanie linii wibracyjnych barwy 
innej niż biała.

Całkowity koszt dwóch inwestycji to 199 752,00 zł. 80% 
środków tj. 159 801,60 zł. stanowić będzie dotacja. Pra-
cę mają zostać przeprowadzone do końca marca 2022 
r. Umowy w imieniu Gminy Prudnik podpisał Burmistrz 
Prudnika Grzegorz Zawiślak. n

Przebudową objęte będą cztery „zebry”

W ubiegłym tygodniu Grzegorz Zawiślak - Burmistrz 
Prudnika podpisał z Zakładem Techniczno-Budowlanym 
POLBAU Sp. z o.o. umowę na przebudowę dworca autobu-
sowego. Prace budowlane rozpoczną się w październiku 
b.r. i mają potrwać do końca przyszłego roku, a ich koszt 
wyniesie niespełna 9 mln zł. 

W ramach zaplanowanej inwestycji dworzec 
autobusowy zostanie całkowicie przebudowa-
ny. Obecny budynek poczekalni zostanie wybu-
rzony. Nowy budynek stanie bliżej ul. Kościuszki, 
a za nim, na placu powstaną zadaszone stanowiska dla 
autobusów i oczekujących pasażerów. Zbudowany zosta-
nie również plac manewrowy i postojowy dla pojazdów.

Na czas przebudowy dworzec zostanie prze-
niesiony na Plac Wolności, co wiąże się 
z utrudnieniami, za które przepraszamy. 

Modernizacja infrastruktury transportu publiczne-
go w Prudniku – Centrum przesiadkowe przy ul. Koś-
ciuszki realizowana w ramach projektu pn. Wdrożenie 
kompleksowej Strategii Niskoemisyjnej w Subregio-
nie Południowym, dofinansowana ze środków EFRR 
w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego Wo-
jewództwa Opolskiego na lata 2014-2020 w kwocie 
2 013 272,78 zł.

Projekt realizowany w partnerstwie: Gmina Głuchołazy 
– Lider projektu, Partnerzy: Gmina Prudnik, Gmina Biała i 
Gmina Otmuchów.   

Przebudowa dworca autobusowego

Wizualizacja przebudowy dworca autobusowego

Projekt realizowany na podstawie umowy o do-
fi nansowanie Nr RPOP.03.01.01-16-0001/18-00 z 
dnia 15.07.2019 r. w ramach Regionalnego Progra-
mu Operacyjnego Województwa Opolskiego na lata 
2014-2020 w ramach Osi priorytetowej III: Gospodar-
ka niskoemisyjna, Działania 3.1: Strategie niskoemi-
syjne, Poddziałania 3.1.1: Strategie niskoemisyjne 
w miastach subregionalnych. n
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Marszałek Andrzej Buła i Zarząd Województwa Opolskiego zapraszają 
do przystąpienia do sieci Dziedzictwo Kulinarne Opolskie, jak również 
zgłaszania produktów na Listę Produktów Tradycyjnych. 

OPOLSKIE 
ZE SMAKIEM

 Żur żyniaty                  Miody z województwa opolskiego wpisane na Listę Produktów Tradycyjnych

Samorząd Województwa Opolskiego od 
lat wspiera i promuje rozwój lokalnego ryn-
ku żywności wysokiej jakości. Na początku 
2020 r. ruszyła kampania kulinarna „Opol-
skie ze smakiem”, której celem jest integra-
cja opolskich grup, środowisk i przedsięwzięć 
aktywnych w sferze kulinariów. Obok działań 
promocyjnych zbudowana została strona in-
ternetowa www.zesmakiem.opolskie.pl, bę-
dąca platformą komunikacji o dostępności 
produktów lokalnych. Pod wspólnym hasłem 
„Opolskie ze smakiem” znajdziemy informacje 
o najważniejszych wydarzeniach kulinarnych 
w regionie, realizowanych przede wszystkim 
przez sieć Dziedzictwo Kulinarne Opolskie, 
Szlak Kulinarny „Opolski Bifyj”, Rybacką Lo-
kalną Grupę Działania „Opolszczyzna” oraz 
Koła Gospodyń Wiejskich z regionu. 

– Każdy rok obfituje na Opolszczyźnie w wyda-
rzenia kulinarne, które sprzyjają nie tylko pobu-
dzaniu aktywności producentów, ale również 
mieszkańców regionu i turystów, świadomie po-
szukujących tradycyjnych produktów z naszego 
województwa – podkreśla członek Zarządu 
Województwa Opolskiego Antoni Konopka. 

Od 29 października 2008 r. województwo 
opolskie jest członkiem Europejskiej Sieci 
Regionalnego Dziedzictwa Kulinarnego. Sieć 
„Dziedzictwo Kulinarne Opolskie” zrzesza 
blisko 80 podmiotów, które aktywnie pro-

mują i rozwijają lokalną żywność oraz są do-
brymi ambasadorami opolskiego dziedzictwa 
kulinarnego w całej Europie. W gronie człon-
ków sieci jest ponad 20 restauracji, w których 
można spróbować smakowitych lokalnych 
dań. Ponadto znajdziemy w sieci cukier-
nie ze słodkościami, piekarnie z pachnącym 
chlebem, wytwórnie makaronów czy sma-
kowite wędliny. Opolszczyzna bogata jest 
w tereny cenne przyrodniczo, łąki kwietne, 
które stanowią cenny pożytek dla pracowi-
tych pszczół, dając tym samym mieszkańcom 
możliwość smakowania miodów z licznych 
pasiek zrzeszonych w sieci lub przetworów 
owocowych. Nie można zapomnieć o go-
spodarstwach rybackich, oferujących karpia 
i pstrąga, czy gospodarstwach oferujących 
sery. Rozwija się również dynamicznie rynek 
lokalnych browarów czy winnic. 

Więcej informacji na temat podmiotów two-
rzących sieć Dziedzictwo Kulinarne Opol-
skie znajduje się na stronie www.dziedzic-
twokulinarne.opolskie.pl. 

W ostatnich dwóch latach Lista Produktów 
Tradycyjnych z województwa opolskiego 
wzbogaciła się o kolejne dziesięć nowych 
pozycji. W sumie nasz region może pochwa-
lić się 72 produktami, zidentyfikowanymi 
i wpisanymi na ministerialną listę. Niektó-
re z nich dostępne są tylko u producentów 

lub mieszkańców danej miejscowości (np. 
masło czyszeckie), ale znakomitą większość 
można samemu przygotować w domu, ko-
rzystając z udostępnionych przez wnio-
skodawców przepisów, które są dostęp-
ne na stronie www.dziedzictwokulinarne. 
opolskie.pl w zakładce „Opolskie przepisy”. 

Na Liście Produktów Tradycyjnych znajdują 
się już m.in. takie potrawy, jak: opolska rola-
da wołowa, kluski śląskie, wodzionka, śląskie 
niebo, opolskie ciasteczka ze skwarek, ha-
rynki w cebulowej zołzie czy anyżki. W skle-
pach natomiast znajdziemy oleje głubczyckie, 
masło i twaróg z Olesna czy miody rudnickie 
oraz wołczyńskie. Dwa z produktów z woje-
wództwa opolskiego, wpisanych wcześniej 
na listę, poszczycić się mogą unijnym logo 
Chronionego Oznaczenia Geograficznego – 
to kołacz śląski/kołocz śląski oraz krupnioki 
śląskie. 

Trend zainteresowania kuchnią tradycyjną 
stale rośnie. Sięgamy po to co dobre, spraw-

dzone i pozwala wrócić wspomnieniami do 
smaków dzieciństwa. Pozwala to wierzyć, że 
nadchodzący rok będzie obfitował w smacz-
ne tradycyjne przepisy i dzięki temu będzie-
my mogli ocalić od zapomnienia kuchnię na-
szych rodziców, dziadków i pradziadków.

eprasa.pl d93f3f0915
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Franciszek Surmiński do końca życia z pasją opowiadał o kolarstwie

D
o wizyty Przemysława Czarn-
ka dojdzie dziś, 6 paździer-
nika. Polityk weźmie udział 

w konferencji popularnonaukowej 
pn. „Duchowa droga bł. Stefana 
Wyszyńskiego”. Początek w samo 
południe w Prudnickim Ośrodku 
Kultury i Biblioteki Publicznej. Wy-

darzenie zainauguruje Msza św. w 
kaplicy klasztornej sanktuarium 
św. Józefa w Prudniku-Lesie (godz. 
9.00). Wśród prelegentów awizo-
wany są także ordynariusz diecezji 
opolskiej bp Andrzej Czaja czy Ewa 
Czaczkowska - historyk, dziennikar-
ka, publicystka i biografistyka. (w) n

Damian WICHER

najważniejsze, to być dobrym człowiekiem i się uśmiechać do ludzi. reszta przyjdzie  

sama – powtarzał tragicznie zmarły gigant z Prężynki.

ŻegNaj mIstRzU!

Całe życie spędził  
na szosie i na szosie odszedł 

F
ranciszek Surmiński przyszedł 
na świat 5 grudnia 1934 roku w 
Dmuchawcu koło Tarnopola. 
W wieku czterech lat stracił 

matkę. Mając dwanaście przyjechał 
z rodziną na ziemię prudnicką – naj-
pierw zamieszkał w Olbrachcicach, 
potem w Rudziczce. Zanim rozpoczęła 
się jego wielka przygoda z kolarstwem, 
próbował swych sił w innych dyscy-
plinach sportu, m.in. w siatkówce, 
narciarstwie, tenisie stołowym, hokeju, 
czy piłce nożnej. Tej ostatniej poświęcał 
najwięcej czasu.
– Występowałem na różnych po-
zycjach, ale najczęściej w napadzie 
– wspominał przed paroma laty w wy-
wiadzie dla „TP”. – Potrafiłem strzelić 9 
goli w jednym meczu. Graliśmy nawet 
z wielką wtenczas Unią Racibórz w Pu-
charze Polski. Zaczęliśmy w dziewięciu, 
bo to był okres żniw. Do połowy prze-
grywaliśmy 0:9. Po przerwie stanąłem 
na bramce i skończyło się tylko 1:12. Ale 
na mnie koszula była mokra. Na boisku 
zawsze dawałem z siebie wszystko, gra-
łem zawzięcie, choć rywale też mnie nie 
oszczędzali – połamali mi nos, żebra, 
doprowadzili do wstrząsu mózgu.

 Aby wystąpić w meczu LZS Rudzicz-
ka, przyjeżdżał nawet z wojska.
– Służyłem w Kłodzku, w pancernej. 
Gdy tylko dostałem przepustkę, wsia-
dałem na rower, zagrałem mecz albo 
i dwa, i pociągiem z powrotem do jed-
nostki. Pewnego razu jeszcze poszed-
łem na zabawę i… uciekł mi pociąg. 90 
kilometrów w mundurze na rowerze 
nocą, pod wiatr, po górach. Chciałem 
koniecznie zdążyć na rozprowadzenie 
kompanii, bo u mnie słowo to rzecz 
święta. Ledwie dojechałem, prawie 
nieprzytomny. Żołnierze myśleli, że 

popiłem, więc położyli mnie do łóż-
ka. Przespałem ponad dobę! Byłem 
bardzo wysportowany od młodych 
lat. 115 kg na sztandze dźwigałem na 
zawołanie.

 Swój pierwszy wyścig – w Prudni-
ku, dla niezrzeszonych – wygrał na 
pożyczonym rowerze. Po raz pierwszy 
Polska usłyszała o nim na zawodach 
dożynkowych w Łowiczu. Wziął w nich 
udział na czeskiej favorii, którą dostał 
od prezesa GS.
– Nagrodą był czerwony, wyścigowy 
„Bałtyk”. Postanowiłem sobie, że 
muszę go wygrać. Był tak silny wiatr, 
że drzewa wyginało. W walce o zwy-
cięstwo liczyłem się ja i taki jeden 
warszawiak, mieliśmy około 3 minuty 
przewagi nad resztą stawki. Jechali-
śmy równo, ale gdy tylko zobaczyłem 
metę, to tak huknąłem w pedał, że do-
stał z 50 metrów. Po przejechaniu linii 
mety zemdlałem. W gazecie zamieś-
cili nawet moje zdjęcie, aż się zawsty-
dziłem, bo wyglądałem jak zdjęty z 
krzyża. Kiedy już do siebie doszedłem, 
pytali mnie: w jakiej ja sekcji jeżdżę? 
To im mówię, że… gram w piłkę, w Ru-
dziczce. Nie mogli się nadziwić.

 Jego kariera nabrała rozpędu pod 
koniec lat 50. Nie było mu łatwo, gdyż 
wszędzie startował sam z Zarzewia, 
podczas gdy np. warszawska Legia wy-
stawiała w jednym wyścigu 6-7 kolarzy. 
W 1962 roku, dzień po własnym ślubie, 
wygrał etap wyścigu Dookoła Polski z 
Lublińca do Nysy. Na mecie wiwato-
wały mu tłumy. Potem przyszło m.in. 
etapowe zwycięstwo na trasie Sucha 
Beskidzka – Zakopane.
– Pokonałem wtedy samego Królaka. 
Po tym wyścigu okrzyknięto mnie 

nową gwiazdą na polskich szosach. Od 
razu wzięli mnie do kadry narodowej.

 Jednego dnia potrafił „obskoczyć” 3 
wyścigi i wszystkie wygrać! Dziewięcio-
krotnie zdobywał medale mistrzostw 
Polski, po 3 z każdego kruszcu. Brał 
udział w prestiżowych zawodach do-
okoła Anglii (7 razy), Maroka, Francji, 
Meksyku, Bułgarii, czy Kanady. Star-
tował też w mistrzostwach globu w 
Szwajcarii.
– Nieraz miałem dość kolarstwa. Ale 
wystarczyło, że pojechałem do ojca na 
wieś, popracowałem przy snopkach czy 
oborniku i znowu przychodziła ochota 
do ścigania. To był mój sprawdzony 
sposób na odreagowanie.

 Ze światowych wojaży przywoził nie 
tylko laury.
– Na jednym zagranicznym wyjeździe 
można było zarobić nawet 100 tys. zł 
(dom kosztował ok. 160 tys.). Przywoziło 
się stamtąd płaszcze czy garsonki i han-
dlowało tym w Polsce. Rolnik w polu 
konia zostawiał, żeby nie przegapić 
okazji… Same starty nie były specjalnie 
dochodowe. Na przykład w Kanadzie za 
zwycięstwo wygrałem 4.800 dolarów, 
z czego wziąłem tylko 450. Musieliśmy 
się dzielić, również z kierownictwem 
kadry, a czort wie, co to byli za ludzie, 
niewykluczone, że i z SB.

 Jego największym marzeniem 
był udział w Wyścigu Pokoju. Jak 
mówił,  oddałby za to wszystkie 
swoje trofea, sprzedałby duszę. Do-
datkowo motywował go fakt, że za 
sam start władze Prudnika obiecały 
umeblowane mieszkanie.

 Ciąg dalszy na str.10
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Franciszek Surmiński całe życie ciężko pracował - hodował konie i zajmował się ogrodnictwem

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy,
że w dniu 2 października 2021 r.

zmarł

Franciszek Surmiński 
Wybitny Kolarz, Mistrz i Reprezentant Polski, 

 Trener kolarstwa, Prudniczanin

Największe sukcesy odnosił w kolarstwie przełajowym. 
W 1969 roku został Mistrzem Polski, a ponadto zdobył dwa srebrne i dwa brązowe medale.

Na szosie triumfował w Małopolskim Wyścigu Górskim w 1963 roku, 
miał w dorobku cztery zwycięstwa etapowe w Tour de Pologne.

Po zakończeniu kariery pracował jako trener w LZS Prudnik. 
Jego podopiecznym był Stanisław Szozda, najwybitniejszy – 

obok Ryszarda Szurkowskiego - polski Kolarz. 
Trenował także Andrzeja Zająca, złotego medalistę igrzysk paraolimpijskich w Pekinie w 2008 roku.
Dwukrotny Kawaler Róży Pogranicza, odznaczony Odznaką Honorową Powiatu Prudnickiego.

     Rodzinie i Bliskim
wyrazy szczerego współczucia 

składa        
Starosta 

Radosław Roszkowski 
oraz

Zarząd i Radni Rady Powiatu

ŻEgNAj MiStRZu!

Cała życie spędził  
na szosie i na szosie odszedł 

– Sześć lat przygotowywano mnie z re-
prezentacją do WP. Niestety byłem spo-
za układu i robiono wszystko, żebym w 
nim nie pojechał, chociaż wygrywałem 
w kraju z każdym. Raz kazano mi iść 
na operację nosa. Innym razem dopa-
trzono się u mnie za mało czerwonych 
krwinek. Brałem na to zastrzyki, jad-
łem sałatę. Ale to nic, jednego roku 
wycięli mi lepszy numer. Dzień przed 
wyjazdem na eliminacje trener poinfor-
mował mnie, że zaginął mój paszport. 
Oczywiście kłamał, miał swojego pupil-
ka w zespole i to jego chciał wysłać. Nie 
potrafiłem się powstrzymać, tak mu 
nagadałem, że wyleciałem z kadry. To 
było moje największe głupstwo, gdyż 
po jakimś czasie dowiedziałem się, że 
mogłem dostać przepustkę do Czecho-
słowacji, gdzie bez problemu rozwalił-
bym te kwalifikacje.

 W międzyczasie ukończył kurs 
instruktora kolarstwa. Był nawet 
asystentem trenera kadry narodo-
wej. Jako zawodnik mógł przejść na 
zawodowstwo.
– Miałem oferty również z zagranicy. 
W Anglii kręciła się koło mnie duża 
fabryka.

 W 1966 roku poznał Stanisława 
Szozdę.
– Startowałem gdzieś za granicą, w 
tym czasie w Prudniku odbywał się wy-
ścig dla niezrzeszonych. Po powrocie 
usłyszałem, że wygrał 16-letni Szozda, 
uczeń technikum rolniczego. Mówili, 
że miał 5 minut przewagi i że musiał 
się ciągnąć za motorem. Ja, stary lis, 
myślę: taki gówniarz i on się potrafi 
ciągnąć za motorem?! Niemożliwe. 

Chcę go widzieć! – powiedziałem. 
Za jakąś godzinę Szozda przyleciał 
zdyszany. Patrzył we mnie jak sroka 
w kość. Aż gębę rozwalił. To był wielki 
talent. Szybko się uczył, miał niesamo-
wity zapał do treningów. Zdobył wiele, 
ale mógł jeszcze więcej, wystarczyło 
umiejętnie go prowadzić. Gdyby go 
tak nie eksploatowano, to zdobyłby 
jeszcze z pięć tytułów mistrza Polski, 
dwa tytuły mistrza świata, zaliczyłby co 
najmniej dwa kolejne Wyścigi Pokoju 
i jeszcze jedną olimpiadę. Zakończył 
ściganie mając zaledwie 28 lat, w 
najlepszym wieku dla kolarza. Gdyby 
nas nie rozłączyli, to jego kariera 
wyglądałaby zupełnie inaczej, jestem 
tego pewien. Choć on sam też się nie 
oszczędzał. Dla niego nie było, żeby 
wygrać o pół koła, czy rower. Jak jemu 
machnęli chorągiewką, to w niego dia-
beł wstępował. On wyznawał zasadę 
jak Ruski – naprzód! A trzeba było po 
łyżeczce. Zwłaszcza, że on był chuchro. 
Mimo wszystko uważam, że drugiego 
takiego kolarza jak Szozda nie będzie 
w Polsce przez najbliższych 100 lat.

 Franciszek Surmiński odszedł ze 
sportu po Igrzyskach Olimpijskich 
w 1972 roku (jego podopieczni: 
Szozda, Kocot i Barcik wywalczyli 
w Monachium medal), skłócony ze 
środowiskiem kolarskim. Robiono mu 
świństwa, obrażano, że jest analfabetą 
bez wyższego wykształcenia. Z zawiści 
i zazdrości, bo nie dość, że sam był 
znakomitym kolarzem, to jeszcze wy-
chował dziesiątki zawodników.
– Nawet Szozdę nastawiali przeciwko 
mnie. Na Opolszczyźnie byłem naj-
większym wrogiem. Niejeden z tych 
cwaniaków zdobył papiery trenerskie, 

a nie umiał jeździć. Na rowerze. A jesz-
cze brali za to duże pieniądze. Było, mi-
nęło, nie warto do tego wracać. Ci, co 
mnie skrzywdzili, już dawno nie żyją. 
Kończąc karierę czułem się jak na włas-
nym pogrzebie. Było mi z tym bardzo 
ciężko. Później im udowodniłem - zro-
biłem maturę i ukończyłem studium 
trenerskie na Akademii Wychowania 
Fizycznego we Wrocławiu.

 Jego nowym pomysłem na życie 
stały się szklarnie. Ciął 15 tysięcy goź-
dzików tygodniowo. Potem uprawiał 
warzywa, a w międzyczasie hodował 
konie. Praca sprawiała mu ogromną 
przyjemność.
– To, co ja teraz robię w porównaniu z 
robotą, którą wykonałem na rowerze, 
to jest zabawa. Zdrowie, odpukać, 
dopisuje. Tylko kolana wysiadają. No i 
przeszedłem operację wycięcia jednej 
nerki, ale spokojnie, urodziłem się z 
czterema. Piję dziennie co najmniej 
litr mleka. Kto wie, może w tym tkwi 
recepta na dobrą kondycję.

 We wrześniu 2013 roku mocno 
przeżył śmierć Stanisława Szozdy. 
Łzy cisnęły mu się do oczu na samo 
wspomnienie.

– Do samego końca nie wiedziałem, 
co było Staszkowi. Nie chciał się 
przede mną otworzyć, mówił, że ma 
problemy z kręgosłupem. Ostatni raz 
widzieliśmy się w Sobótce, podczas od-
słonięcia pamiątkowych tablic w alei 
sław. Było radio, przyjechała telewizja. 
Kiedy nadeszła kolei Staszka, wziął 
do ręki mikrofon, wskazał na mnie i 
powiedział: to jest ten człowiek, dzięki 
któremu tutaj jestem i to, co w życiu 
osiągnąłem, to jego zasługa. I ciach 
mnie w policzek. To było strasznie 
wzruszające. W 1999 roku pochowa-
łem syna – zginął w wypadku drogo-
wym w wieku 36 lat. Teraz odszedł Sta-
szek, którego traktowałem jak własne 
dziecko. Trudno mi się z tym pogodzić.

 Legendarny pan Franek chciał 
tchnąć sportowego ducha w młodzież, 
przekazując cenne rady.
– Planuję pogadanki po szkołach, roz-
mawiałem już na ten temat ze starostą 
i mam jego zgodę. Będę zachęcał do 
uprawiania sportu. Jakiegokolwiek. 
Nie chodzi o wyczynostwo, tylko o 
zwykły ruch. Uczniowie muszą zrozu-
mieć, że zwolnienia z wuefu do nicze-
go dobrego nie prowadzą. Ja do pracy 
w Nysie dojeżdżałem na rowerze. 
Dziś dziecko ma do szkoły raptem 500 
metrów i rodzic wozi go samochodem.

 O jego zasługach dla polskiego 
sportu nie zapomniano nawet po 
latach. W 2000 roku prezydent RP 
Aleksander Kwaśniewski przyznał mu 
Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia 
Polski. 9 lat później został wybrany 
przez Rowerową Akademię Kolarską 
w Krakowie „Królem Kolarstwa”. Pa-
miętali o nim również koledzy z tras. 
Na urodzinach bywał u niego m.in. 
także już nieżyjący Ryszard Szurkow-

ski, którego wielka kariera zaczęła się 
w Prudniku.
– W 1968 roku odbywały się u nas prze-
łajowe mistrzostw Polski. Szliśmy łeb 
w łeb. Ostatecznie Rysiek wyprzedził 
mnie na mecie o 10 sekund. Przegra-
łem na własne życzenie – była szklan-
ka, a ja założyłem buty z kolcami.

 Franciszek Surmiński cieszył się 
ogromną sympatią i szacunkiem, bo 
sam uchodził za człowieka otwartego 
i nader życzliwego. Jego fascynujących 
opowieści można było słuchać godzi-
nami. W 2018 roku otrzymał Odznakę 
Honorową Powiatu Prudnickiego, a 
dwa lata później tytuł Honorowego 
Obywatela Prudnika. Był też laurea-
tem Wieży Woka (2014). Mimo sędzi-
wego wieku, pozostał aktywny do koń-
ca swych dni. 5 grudnia skończyłby 87 
lat. Jedna z najwybitniejszych postaci 
prudnickiego sportu zginęła w sobotę 

(2 października) w wypadku samocho-
dowym na obwodnicy Prudnika.
– To bardzo smutna i tragiczna wiado-
mość – komentuje dla naszej gazety po-
grążony w smutku starosta Radosław 
Roszkowski. – Od kilku lat zastanawia-
łem się nad najlepszą formą unieśmier-
telnienia osiągnięć tego kolejnego, 
wywodzącego się z Ziemi Prudnickiej, 
Mistrza Kolarstwa. Obecnie, z Januszem 
Stefanką, kończymy przygotowywać 
książkę, w której będzie głównym bo-
haterem, myślę też o upamiętnieniu 
podobnym do tego, które przygotowa-
łem dla Stanisława Szozdy. Chciałem, 
by Pan Franciszek doczekał…

- Franciszka Surmińskiego znam od 
zawsze, był sąsiadem mojej ciotki – 
wspomina dla „TP” burmistrz Prudni-
ka Grzegorz Zawiślak. - Często go spo-
tykałem, często z nim rozmawiałem, 
a ojciec i dziadek opowiadali mi, jak 
wielkim kolarzem był. Że w  Prudniku 
jest jeszcze jeden wielki kolarz Stani-
sław Szozda. Życie Franciszka nie roz-
pieszczało, ale to był twardy człowiek 
i zawsze z podniesioną głową szedł 
do przodu. Ostatni raz spotkaliśmy się 
na memoriale im. Stanisława Szozdy, 
mówił że zdrowie mu już szwankuje, 
ale nadal widać w nim było tą determi-
nację i upartość, aby być jak najdłużej 
w pełni niezależnym, samodzielnym. 
Wielki smutek i strata dla Prudnika i 
całego środowiska sportowego, bo oto 
odszedł wielki sportowiec, prudnicza-
nin. Nie tak dawno, z dumą wręczałem 
mu, wraz z przewodniczącą Rady Miej-
skiej, honorowe obywatelstwo miasta 
Prudnik. Smutno jest się żegnać, ale 
w mojej pamięci będzie żył zawsze. 
Żegnaj Franciszku, niech wszystkie 
niebiańskie drogi będą przez ciebie 
zwiedzone.

- Kiedy go pytałem, czemu zawdzięcza 
Pan tak dobrą formę, zawsze odpo-
wiadał: dużo pracuję, mam mnóstwo 
obowiązków i ciągle coś do zrobienia, 
szczególnie w ogrodzie – zdradził 
fragment prywatnej rozmowy prezes 
piłkarskiej Pogoni Grzegorz Pawlak. 

 O Franciszku Surmińskim jeszcze 
za życia krążyło wiele anegdot. Na jed-
nym z zimowych obozów sportowych 
nasz mistrz założył się z góralem, że 
zjedzie na nartach z… dachu domu. 
Oczywiście, zjechał. Bo miał w sobie też 
żyłkę ryzykanta.  
- Dramat. Całe życie spędził na szosie 
i na szosie odszedł – napisał w me-
diach społecznościowych Wojciech 
Tyc, wieloletni piłkarz Odry Opole i 
reprezentant Polski.   

Cześć Jego pamięci. n

 Ciąg dalszy ze str.9

eprasa.pl d93f3f0915



11T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4 0  |  6  p a ź d z i e r n i k a  2 0 2 1

D
A

M
IA

N
 W

IC
H

ER

Damian WICHER

Damian WICHER

Opolski Sąd Okręgowy zmienił wyrok wobec prudnickiego komornika oskarżonego o znęcanie się 

psychicznie i fizycznie nad pracownikami kancelarii. W ocenie II instancji społeczna szkodliwość 

czynu… nie była znaczna.

Rozmowa z panią Kingą, 

jedną z ofiar Jerzego D. 

Z WOKANDY 

WYWIAD 

Spadł na cztery łapy 

Tego się nie da zapomnieć

Proces dotyczący Jerzego D. trwał 5 lat

J
ak skomentuje Pani prawo-

mocny wyrok sądu II instancji, 

który warunkowo umorzył na 

okres próby roku postępowanie kar-

ne wobec Jerzego D.? 

- Zastanawiam się, czy w ogóle jest 
co komentować. Wstyd, hańba 
– to pierwsze słowa, które przy-

chodzą mi na myśl. Jestem pełna 
podziwu dla sądu, który wydał 
taki wyrok. Może był głuchy i nie 
słyszał tych wszystkich rozmów 
zarejestrowanych w kancelarii. 
Albo ślepy i nie czytał akt sprawy 
i wyroku sądu I instancji. Przykre, 
ale mam nadzieję, że tzw. karma 

wróci do pana D. i to szybciej niż się 
jemu wydaje.     

- Sąd Rejonowy w Głubczycach wymie-

rzył oskarżonemu karę 14 miesięcy 

pozbawienia wolności w zawieszeniu 

na 2 lata? Satysfakcjonowałoby Panią 

takie orzeczenie, gdyby utrzymało się 

w mocy? 

 

- Pokrzywdzonym nie chodziło o to, 
aby pan D. trafił do więzienia, ani 
o jakiekolwiek zadośćuczynienia 
finansowe. Zależało nam tylko na 
tym, aby Jerzemu D. powiedzieć 
„stop”. Aby wiedział, że popełniał 
czyny karalne i że nie miał prawa 
naruszać naszej nietykalności psy-

chicznej i cielesnej. I za to powinien 
usłyszeć wyrok skazujący. Szanujmy 
ludzi, tak się nie robi.

- Proces Jerzego D. trwał ponad 5 lat…

- To o wiele za długo. Jeśli sąd ma 
dowody i zeznania świadków, to 
przeciąganie sprawy tylko dlatego, 
że komuś uciekł autobus albo boli 
go brzuch, jest czymś niedopusz-

czalnym. Uważam, że sąd również 
powinien ponieść konsekwencje te-

go, że proces trwał tyle czasu. My do-

skonale wiemy, z jakiego powodu. 

- Z jakiego? 

- Żeby oskarżony mógł dotrwać do 
emerytury. Wyrok sądu II instan-

cji też nie jest dziełem przypadku 
w tej sprawie. Szkoda, że wymiar 
sprawiedliwości nie przejmował 
się losem poszkodowanych. Pięć lat 
czekania, stresu, ciągłych wyjazdów 
do sądu. Pogarda. 

- Rozważa Pani wniesienie powództwa 

cywilnego?

- Rozważałyśmy z dziewczynami ta-

ką opcję, ale szybko z niej zrezygno-

wałyśmy. Bo nie chodziło nam – jak 
już wspomniałam – o pieniądze, tyl-

ko o stwierdzenie winy. Zobaczymy, 
co da się w tej sprawie jeszcze zrobić, 
musimy się spotkać. 

- Wraca Pani myślami do pracy w kan-

celarii? Czy wydarzenia odbiły piętno 

na psychice pokrzywdzonych?

 

- Oczywiście, że wracamy do tego, co 
się działo w kancelarii. Tego się nie 
da zapomnieć. W żadnej innej pracy 
nie doświadczyliśmy podobnego 
chamstwa i poniżania drugiego 
człowieka.  

- O zachowaniu Jerzego D. wiedziało 

w Prudniku wielu, ale nikt wcześniej 

nie odważył się na niego donieść. Wam 

tej odwagi nie zabrakło, a potajemnie 

wykonane nagrania z wyzwiskami, 

które wywołały później efekt kuli 

śniegowej, być może uchroniły przed 

podobnym traktowaniem potencjal-

nych pracowników kancelarii…

- Całe miasto wiedziało, jak ten 
pan się zachowuje, jak traktuje 
ludzi. I to nie tylko pracowników, 
ale także dłużników czy wierzycie-

li. Kwestią było to, kto znajdował 
się najbliżej i najdłużej musiał 
to wytrzymywać. Przebywając w 
obecności pana D. przez 8 godzin 
dziennie, nie dało się dłużej to-

lerować tego chamstwa. Powie-

dzieliśmy „dość”. Pan D. próbował 
dowieść, że został pomówiony. 
Tyle tylko, że zeznania świadków 
– nie jednego, a wielu – znalazły 
pokrycie w nagraniu.  

- Chciałaby Pani coś przekazać swo-

jemu byłemu pracodawcy? 

-  Życzę mu w imieniu swoim i 
innych pokrzywdzonych życia na 
emeryturze adekwatnego do trak-

towania pracowników kancelarii. 

- Dziękuję za rozmowę. n

imię rozmówczyni zmieniono

P
od koniec września zeszłego 
roku Sąd Rejonowy w Głub-

czycach, po trwającym ponad 
5 lat procesie i odbyciu 58 roz-

praw, skazał Jerzego D. na 14 miesięcy 
więzienia w zawieszeniu. 
– Komornik znieważał pracowników 
swojej kancelarii słowami powszech-

nie uznanymi za obelżywe, naruszał 
ich godność osobistą, poniżał, wy-

szydzał, systematycznie krytykował, 
ośmieszał, podważał ich kompe-

tencje zawodowe, co miało miejsce 
także w obecności osób postronnych, 
wywołując u nich m.in. zaniżoną 
ocenę przydatności zawodowej, 
przy czym nad jednym z pracowni-

ków znęcał się również fizycznie w 
ten sposób, że szarpał go za odzież 
i popychał – informowała w toku 
postępowania Aneta Rempalska z 
biura prasowego Sądu Okręgowego 
w Opolu.

 Jerzy D. nie przyznał się do winy. 
– Traktowałem pracowników z na-

leżytym szacunkiem. Nigdy ich nie 
znieważyłem ani słowami obelży-

wymi, ani obraźliwymi, jak również 
nie ośmieszałem ich. Nie było takich 
sytuacji. Jedynie kontrolowałem wy-

konywaną pracę i zwracałem uwagę 
na zauważone błędy. Tłumaczyłem, 
na czym polega błąd. Po wielokroć 
kupowałem pracownikom bułki, 
kiełbasę, pstrągi, łososie, pierogi czy 
sałatki. Do dyspozycji była też kawa i 
herbata – wyjaśniał. 

 Oskarżonemu wymierzono także 
grzywnę w wysokości 2,5 tys. zł oraz 
zasądzono od niego na rzecz Skarbu 
Państwa blisko 13 tys. zł tytułem zwrotu 
wydatków postępowania. 

 Sprawa ujrzała światło dziennie 
w wyniku anonimowych skarg, któ-

re wpłynęły m.in. do Ministerstwa 
Sprawiedliwości. Potajemnie zare-

jestrowane nagrania z wyzwiskami 
wyciekły także do mediów. Zebrane w 
toku kilkunastomiesięcznego śledz-

twa dowody dostarczyły podstaw do 
postawienia mężczyzny w stan oskar-

żenia. W sumie przesłuchano blisko 40 
świadków.
- Czułam się znieważona słowami pa-

na komornika, a praca w tym miejscu 
nie należała do komfortowych – krę-

ciła głową jedna z zeznających kobiet. 
– Komornik zwracał się do nas w obraź-

liwy sposób. Że jesteśmy tumanami, 
debilami, że nic nie potrafimy, że nie 
mamy wykształcenia. Powtarzał, że 
nas pozwalnia. Kazał nam wyjść z 
kancelarii, a po chwili kazał wrócić. 
Codziennie organizował zebrania, ale 
nie po to, żeby omówić problem, tylko, 
żeby nas obrażać. Takie spotkanie 
trwało nawet 2-3 godziny. Potem miał 
do nas pretensje, że nie wykonaliśmy 
swoich zadań. Pewnego razu, kiedy 
stwierdził, że wszyscy jesteśmy źród-

łem debilizmu, odpowiedziałam, że 
nie czuję się debilem. Na drugi dzień 
wydrukował wszystkim pracowni-

kom słowo debilizm. Kartę położył 

każdemu na biurku i powiedział, że to 
nie jest nic obraźliwego. Musiałyśmy 
oglądać, jak komornik szarpie pana 
Dariusza. 2-3 razy widziałam, jak złapał 
go za marynarkę i przycisnął do ściany. 
Słyszałyśmy też, jak obrażał bardzo 
brzydkimi słowami księgową. Mówił 
do niej np.: jest pani pierd…, głupia, 
tępa, durna. Pana Dariusza również 
wyzywał w naszej obecności, np. od 
debili. Najczęściej używał wobec niego 
słów du… wołowa, od jego inicjałów. 
Słyszeli to także inni pracownicy, jak 
również zdarzały się takie sytuacje w 
obecności wierzycieli. Czasami któraś 
z nas się odezwała, najczęściej byłam 
to ja. Widziałam również jak pan D. 
szarpnął za ramię panią Anię.

 Ustalony zakres czynności pracow-

ników kancelarii miał wykraczać poza 
umówiony rodzaj pracy.
- Któregoś dnia przyjechały meble. 
Musieliśmy je wnosić na samą górę 
(na piętrze kancelarii znajdowało się 
mieszkanie komornika). Pan Darek na-

wet kopał ogródek i wyrywał chwasty, 
przez 8 lat nie był na urlopie. Wypisy-

wał kartę urlopową, ale na polecenie 
pana D. przychodził do pracy. Komor-

nik wymuszał to na nim krzykami, jest 
to do sprawdzenia.

 Oskarżony usiłował dowieść, że 
jeden ze świadków nie był wzorowym 
pracownikiem i został zwolniony za 
szereg uchybień.
- Proszę powiedzieć sądowi, czy zapła-

ciłem za panią mandat? – pytał przed 
sądem Jerzy D.

- Tak, w wysokości 200 zł, za przekro-

czenie prędkości.

- Dziękuję za odpowiedź – przerwał 
Jerzy D.

- Ale ja jeszcze nie skończyłam. Chcia-

łam dodać, że to było wtedy, kiedy 
wysłał mnie pan do hurtowni, żeby 
zwrócić… alkohol. Spieszyłam się. 

- Zostałam zmuszona do podpisania 
wypowiedzenia na mocy porozumie-

nia stron, bo komornik groził, że zwol-
ni mnie dyscyplinarnie – opowiadała 
w sądzie inna kobieta. – W tym czasie 
byłam w ciąży i straciłam dziecko. 

 Jednej z byłych pracownic Jerzy D. 
cofnął „dyscyplinarkę” po tym, gdy ta 
wniosła sprawę do sądu pracy.

 Komornik odwołał się od wyroku 
skazującego. Apelację rozpoznawał 
Sąd Okręgowy w Opolu. 
- Sąd warunkowo umorzył na okres 
próby roku postępowanie karne wo-

bec Jerzego D. – poinformowała „TP” 
Aneta Rempalska.  

 Komornik ma do zapłaty 2 tys. zł na 
rzecz Funduszu Pomocy Pokrzywdzo-

nym oraz Pomocy Postpenitencjarnej.
- W pozostałej części zaskarżony wyrok 
sąd utrzymał w mocy – kontynuuje 
nasza rozmówczyni. – Zasądził od 
oskarżonego na rzecz Skarbu Państwa 
wydatki w kwocie 50 zł za postępowa-

nie odwoławcze i wymierzył mu opła-

tę w wysokości 100 zł za obie instancje. 
Wyrok jest prawomocny.

 Prokuratura nie zdecydowała się 
na zaskarżenie orzeczenia do Sądu 
Najwyższego.  
- Od warunkowego umorzenia raczej 
nie ma takiej możliwości – mówi „TP 
prokurator rejonowy w Nysie Seba-

stian Biegun. – Z uwagi na charakter 
wyroku ten środek odwoławczy nie 
był sporządzony, jednocześnie nie było 
podstaw typowo kasacyjnych dotyczą-

cych obrazy prawa materialnego. 

 Warunkowe umorzenie postępo-

wania nie jest skazaniem w rozumieniu 
powszechnie obowiązujących prze-

pisów, a zatem komornik zachował 
prawo do wykonywania zawodu.  n

Z
 K

O
D

E
K

S
U

 K
A

R
N

E
G

O
 

Art. 66. § 1. 
 Sąd może warunkowo umorzyć 

postępowanie karne, jeżeli wina i 

społeczna szkodliwość czynu nie 

są znaczne, okoliczności jego po-

pełnienia nie budzą wątpliwości, a 

postawa sprawcy niekaranego za 

przestępstwo umyślne, jego właś-

ciwości i warunki osobiste oraz do-

tychczasowy sposób życia uzasad-

niają przypuszczenie, że pomimo 

umorzenia postępowania będzie 

przestrzegał porządku prawnego, 

w szczególności nie popełni prze-

stępstwa. n

eprasa.pl d93f3f0915
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MENU   WKRÓTCE

Wygraj wejściówki 
na Magic Show

Konsultacje w sprawie drzew

Naklejki u sołtysów

KONKURS GŁOGÓWEK

BIAŁA

W 
najbliższą niedzielę (10 
października) przed 
p r u d n i c k ą  p u b l i c z -
nością wystąpi Bartosz 

Lewandowski, finalista programu 
TVN Mam Talent z programem 
Magic Show. Będzie to widowisko 
pełne magii i iluzji dedykowane ca-
łym rodzinom. Cena biletu to 25 zł, 
a my mam do rozdania aż dziesięć 
wejściówek! Jak je zdobyć? Wystar-
czy przyjść do redakcji z wyciętym 
kuponem, który publikujemy obok. 

Wejściówki trafią do pierwszych 
dziesięciu osób, które nas odwiedzą.

Mała uwaga na marginesie. Nie 
zrażajcie się, jeśli czytacie ten tekst 
choćby w czwartek. Przekonanie, że 
wejściówki rozeszły się już w środę 
rano sprawia, że czasem zostają 
nam nagrody do rozdania, bo bra-
kuje chętnych. Tak więc zapraszamy 
nie tylko w środę!

Widowisko rozpocznie się o godz. 
15.00 i 17.00. Gdzie? W Kinie Diana. 
(d) n

KUPON

Z tym kuponem przyjdź 
do redakcji do 7.10 do godz. 15:30 U

rząd Miejski w Białej przypomina, że mieszkańcy zobowiązani są 
do odbioru i wymiany nowych naklejek na kubły na odpady. Na-
klejki są u sołtysów, a ich odbiór kwituje się w urzędzie w pok. nr 1a. 
Nieoznakowane kubły mogą zostać nieodebrane. (d) n

O
d 4 do 15 października 
trwać będą konsultacje 
s p o ł e c z n e  n a  t e m a t 
o b j ę c i a  o c h r o n ą  p o -

m n i k o w ą  a l e i  l i p o w e j  p r z y  u l . 
Dworcowej oraz części drzew przy 
budynku Zespołu Szkół. Wnioski i 
opinie w tej sprawie można prze-

syłać na skrzynkę: sekretariat@
glogowek.pl.

We wtorek 19 października zorga-
nizowane zostanie spotkanie kon-
sultacyjne w terenie - o godz. 16.00 
(parking przy ul. Konopnickiej 2, w 
kierunku alei) i 17.00 (przy budynku 
szkoły). (d) n

eprasa.pl d93f3f0915
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Krajobrazy
M A G A Z Y N  W I E Ś C I  G M I N N Y C H

LUBRZA

GMINA GŁOGÓWEK

Sołectwo realizuje swój budżet

Zwiastowice w Zwiastowicach

Oczywiście potrzeby zawsze są większe niż posiadane pieniądze, ale gmina tak wyliczyła (przybyło 

mieszkańców?), że fundusz sołecki na rok przyszły wyszedł spory.

Głogówecki samorząd wystąpił do Ministerstwa Spraw Wewnętrznych i Administracji o zniesienie 

urzędowej nazwy przysiółka Zwiastowice w Zwiastowicach. Tak, to nie pomyłka.

Marek KARP

Andrzej DEREŃ

 GMINA WALCE

W sprawie gazu
Gmina Walce organizuje spotkanie informacyjne dla 

mieszkańców sołectw Walce i Rozkochów zainteresowanych 

przyłączeniem swoich nieruchomości do budowanej sieci 

gazowej. Spotkanie odbędzie się 8 października (piątek)  

o godz. 16.00 w Gminnym Ośrodku Kultury w Walcach. (d) n

„Podwójne” Zwiastowice na niemieckiej i polskiej mapie topograficznej

Plenerowa siłownia przy boisku szkolnym w Lubrzy
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Z
a w s z e  d o  k o ń c a  w r z e ś -
n i a ,  z e b r a n i e  w i e j s k i e 
ma obowiązek wykazać 
jak ten fundusz zostanie 

zrealizowany. Zebranie było więc 
„huczne” - jak mówi Anna Kudłacz, 
przewodnicząca rady sołeckiej- bo 
wiadomo, każdy ma inne pomysły, 
ale ostatecznie ponad 30 zebranych 
mieszkańców (to z blisko tysiąca, 
podobno i tak dużo) zdecydowało, 
że 50 tysięcy złotych rozdzielone 
zostanie na dwa główne cele: re-
mont kilkusetmetrowego odcinka 
drogi bocznej od ulicy Wolności 
i  n a  z a k u p  l a m p  s o l a r n y c h  n a 
o ś w i e t l e n i e  u l i c y  D o ż y n k o w e j , 
gdzie dotychczasowe oświetlenie 

nie zdaje egzaminu. Drobna kwota 
przeznaczona też została na wiej-
skie dożynki. Tegoroczne święto 
plonów - dodaje przewodnicząca 
- organizowane razem ze strażaka-
mi, było bardzo udane.
 W  m i j a j ą c y m  r o k u  f u n d u s z 
sołecki był nieco mniejszy. Zmieś-
ciły się w nim niewielkie wydatki 
na wspomniane dożynki i  małe 
wsparcie dla LZS-u, ale zainwesto-
wany został przede wszystkim w 
siłownię zewnętrzną przy boisku 
szkolnym: sprzęt, montaż, ławecz-
ki, estetyczne urządzenie całego 
placu. Jest duże zainteresowanie i 
dorosłych i dzieci, więc - jak twier-
dzi Anna Kudłacz- jeżeli będzie się 

przedsięwzięcie sprawdzało, to 
może i jakieś nowe urządzenia uda 
się zakupić. Część tegorocznego 
funduszu została też przeznaczona 
na zakup dwóch nowych, metalo-
wych, zamykanych gablot w miej-
sce zniszczonych drewnianych i na 
kamień do poprawy drogi polnej. 
 Tak na marginesie rozmowy o 
estetyce wsi, trzeba stwierdzić, że 
niestety nic nie wyszło z gminnych 
planów urządzenia we wsi miodnej 
łąki pszczelej ( o czym pisaliśmy). 
Zdecydowały sprawy własnościo-
we i ostatecznie wydzierżawienie 
terenu przez właściciela, który nie 
zdradza na co to miejsce przeznaczy 
i jak je zagospodaruje. n

Takim przykładem jest Moszczanka. 
Przed wojną istniała tam niewielka 
grupa zabudowań o nazwie Bömis-
chdorf (czyli Czeska Wieś). Po woj-
nie przetłumaczono ja na Siemków i 
ta nazwa jeszcze na początku lat 90. 
XX w. funkcjonowała na mapach i 
częściowo w obiegu urzędowym. Ty-
le, że po wojnie wspomniane zabu-
dowana zostały wyburzone. Nato-
miast Siemków, zamiast wykreślić, 
zaczęto przypisywać niedalekim 
zabudowaniom Moszczanki, które 
dziś określa się mianem Kolonii.

 W przypadku Zwiastowic zastoso-
wano podobną praktykę. Na starych 
mapach obok niemieckiej nazwy miej-
scowości Schwesterwitz dla właściwej 
wsi, tak samo opisywano folwark na 
południe od niej, przy drodze do Traw-

nik. To dość rzadkie rozwiązanie, bo 
jednak folwarki miały własne nazwy. 
Tylko na jednej mapie z połowy XIX w. 
znajdowała się inna nazwa – Vw. Neu-
hof (Folwark Nowy Dwór). Po wojnie, 
również na mapach występowało już 
podwójne nazewnictwo, tyle że po pol-
sku – Zwiastowice dla obu lokalizacji. 
Jednym słowem możemy być pewni, 
że nazwa przysiółka Zwiastowice od-
nosiła się do istniejącej do dziś grupy 
zabudowań przy drodze do Gościęci-
na. Nic dziwnego, że nazwa przysiółka 
identyczna dla nazwy całego sołectwa 
nie utrwaliła w świadomości, jako na-
zwa odrębnej jednostki osadniczej. Nie 
mogła, bo była taka sama.

 Jeszcze jedna ciekawostka. Na 
państwowej mapie topograficznej z 
1965 r. były folwark nosi nazwę Mi-
kulisko. Ktoś kojarzy taką nazwę? n

wprowadza niepotrzebne zamiesza-
nie. Sprawa jest jednak ciekawa z 
historycznego punktu widzenia.

 Jak można przypuszczać nazwa 
w spisie urzędowym nie wzięła się z 
niczego. By się o tym przekonać wy-
starczy przejrzeć stare mapy, zarówno 
sprzed 1945 r., jak i po tym roku.

 Powojenna praktyka urzędnicza 
polegała na tym, że z pomocą nie-
mieckich map wprost zastępowano 
dotychczasowe nazwy miejscowe 
niemieckie, na polskie, często pro-
wadząc do nieporozumień i błędów. 

miejscu on jest  - komentuje bur-
mistrz Piotr Bujak.

 W n i o s e k  G ł o g ó w k a  j e s t  j a k 
najbardziej zasady, choćby z tego 
powodu, że podwójne nazewnictwo 

c j a l n e j  s t r o n i e  g ł o g ó w e c k i e g o 
magistratu.
- Chcemy po prostu uporządkować 
tę sytuację. Trudno nam dzisiaj na-
wet odpowiedzieć, skąd wziął się 
przysiółek Zwiastowice i w którym 

P
roblem w tym, że przysiółek 
i s t n i e j e  t y l k o  w  w y k a z i e 
urzędowych nazw miejsco-

wości na terenie gminy Głogówek, 
p r ó ż n o  g o  s z u k a ć  w  s o ł e c t w i e 
czy na mapach – czytamy na ofi-

eprasa.pl d93f3f0915
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PAŁAC ROZKOCHÓW

NORDIC WALKING

Słowiański Bestiariusz

Wesoły Borsuk w pucharze Polski

Podczas weekendów w 
Pałacu Rozkochów oglądać 
można wystawę rzeźb Marii 
Wandrowskiej „Suma naszych 
wszystkich strachów”.

18 września w Potęgowie odbył się finał Ogólnopolskiego Pucharu Nordic Walking 2021. 
Trzypokoleniowa rodzina Ślusarczyków, znana wszystkim jako Stowarzyszenie Wesoły Borsuk Team, 
również uczestniczyła w tym wydarzeniu.

Andrzej DEREŃ

Reprezentacja Wesołego Borsuka

W
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O
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O
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K
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M

P
o rocznej przerwie od startów, 

członkowie stowarzyszenia ru-

szyli na podbój tras w ramach 
ww. cyklu imprez nordic walking, 
zaliczając 7 z 8 etapów. Jak sami 
podkreślają, te 7 startów, to przeje-

chane tysiące kilometrów i trzykrot-

ne odwiedziny polskiego wybrzeża. 
Jeździli, chodzili i ostatecznie wy-

walczyli 7 miejsce w generalnej kla-

syfikacji drużynowej. Warto tu nad-

mienić, że na ten sukces pracowało 
6 osób, co w porównaniu z innymi, 
bardziej licznymi drużynami jest 
całkiem niezłym wynikiem. Indywi-

dualnie też każdy z drużyny odniósł 
większe lub mniejsze sukcesy.

klAsyfikAcjA gEnERAlnA

DysTAns 5 kM
Bardzo udany debiut w całym cyklu 
miał najmłodszy z Borsuków – ośmio-

letni Błażej. W klasyfikacji generalnej 
ostatecznie uplasował się na II miejscu 
w kategorii Chłopców do lat 13. Karoli-

na, stając na najwyższym stopniu po-

dium, podsumowała kilka lat startów 
w kategorii Juniorek. Od przyszłego ro-

ku przechodzi już do kategorii K18-29. 

Danusia w kat K 65-69, zajęła IV miej-
sce, a Grzegorz – III miejsce w katego-

rii M 45-49.

DysTAns 10 kM
Na tym dystansie zarówno Marcin (kat. 
M 40), jak i Andrzej ( kat. M 70+) stanęli na 
podium, obaj zajmując III miejsce.

 C h o ć  O g ó l n o p o l s k i  P u c h a r 
Nordic Walking 2021 przeszedł do 
historii, to członkowie teamu zapo-

wiadają, że sezon jeszcze w pełni i 
na pewno postarają się  pojawić na 
kilku imprezach NW. n

Z
estaw prac artystki jest tema-

tyczny i przedstawia postacie z 
mitologii słowiańskiej. Trzeba 
przyznać rację Dariuszowi 

Wandrowskiemu, który podczas werni-
sażu wystawy 25 września zauważył, że 
dobrze znamy bogów greckich i rzym-

skich, natomiast „Olimp” słowiański to 
zagadka dla większości z nas.
- Prezentowana wystawa dotyczy 
zapomnianego dziś dziedzictwa kultu-

rowego. Zych i Vargas napisali i nary-

sowali książkę pod tytułem „Bestiariusz 
słowiański”, w której pokazali kilkaset 
naszych duszków, demonów i żyjątek, 
które traktowaliśmy jako nieodzowny 
element naszego życia – mówi Dariusz 
Wandrowski. – Tam są pokazane nasze 
strachy i lęki, które funkcjonują do 
dzisiaj.

 Przyczyn zapomnienia dawnych 
wierzeń jest kilka. Jeden z istotniejszych, 
to ubogi przekaz źródeł pisanych. O ile 
dorobek piśmienniczy dotyczący staro-

żytnych krajów śródziemnomorskich 
jest przebogaty, mający wkład w świato-

wej literaturze pięknej, to już nie można 
tego powiedzieć o Słowiańszczyźnie, 
gdzie pisma nie było lub było używane 
tylko przez bardzo nieliczne elity spo-

łeczne. Zwycięstwo chrześcijaństwa w 
Europie przyniosło likwidację dawnych 
wierzeń i niszczenie dotychczasowych 
miejscu kultu. Możemy się na to obu-

rzać, ale mówimy o czasach dawnych, 
kiedy system wartości i sprawiedliwości 
wyglądał zgoła inaczej niż obecnie. Dziś 
ze strzępów informacji odtwarza się 
dawny system wierzeń i zabobonów. 
 Niezwykle interesującym uzupeł-

nieniem tych badań jest folklor. Mimo 
głęboko zakorzenionej wśród chłopów 
wiary chrześcijańskiej, na wsiach z 
pokolenia na pokolenie przekazywano 
historie o pradawnych (słowiańskich) 
demonach, duchach i niewidzialnych 
istotach zamieszkujących, czasem w 
znacznej liczbie, otoczenie - od domo-

wych zakątków, przez niedalekie stawy, 
mokradła, czy stare lasy. Opowieści 

często miały charakter profilaktyczny. 
Tak było choćby z wodnikami, zwanymi 
też utopcami. Strach przed nimi miał 
sprawiać, że każda osoba miała być 
na baczności, stojąc u brzegu wody. 
Ludzkie dramaty, choroby, śmierć, 
niewytłumaczalne zjawiska pogodowe, 
tłumaczono ingerencją świata niemate-

rialnego, gdzie modlitwa do świętego, 
mieszała się z wiarą w spersonifikowane 
siły przyrody.
 Specjalne miejsce na ekspozycji 
zajmuje żeński demon – Chabernica, 
zwana w innych regionach Polski 
Południcą lub Żytnią Babą. To nazwa 
lokalna, w materiałach naukowych 
zauważa się, że dotyczy tylko wschodniej 
części ziemi prudnickiej, okolic Gło-

gówka (wspominał o niej Rafał Urban). 
Chabernica odpowiadała za śmierć 
lub ciężką chorobę chłopów w polu. W 
czasach chrześcijańskich wskazywano 
na pracujących w samo południe, kiedy 
powinien być odpoczynek, również na 
zmówienie modlitwy „Anioł Pański”. 
Zapewne chodziło o osoby, które w cza-

sie upałów, podczas żniw, dopadał udar 
lub omdlenia wynikające z wysokiej 
temperatury powietrza, odwodnienia, 
niedożywienia i przepracowania.

- W tamtych czasach nie potrafiono 
sobie tego racjonalnie wytłumaczyć, 
stąd wskazywano na demona, który 
wykańczał ludzi – argumentował 
Wandrowski.

 W rozkochowskim pałacu można 
obejrzeć figurki m.in.: Biesa (protoplasta 
diabła), Drzewca (opiekun lasów), Pe-

runa, Welesa, Światowida, Marzanny, 
Baboka, czy Dziadka Mroza (figur jest 
łącznie kilkadziesiąt). Jest też figura świę-

tego Jerzego zabijającego smoka, który – 
jak podkreślili autorzy wystawy – czuwa 
nad wszystkimi innymi postaciami.

 Wystawa otwarta jest w weekendy w 
godzinach od 15.00 do 18.00.n

na wystawie prezentowanych jest kilkadziesiąt rzeźb. są to prace 
gliniane, malowane i wypalane w piecu.Maria i Dariusz Wandrowscy z córką wyjaśniają znaczenie dawnych bóstw i demonów

eprasa.pl d93f3f0915
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DO WYNAJĘCIA
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE,

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWEJ 

o pow. od  18 – 500 
m2. monitorowanym i 

dozorowanym w Prudniku 

 692 326 417

USŁUGI

O   G   Ł   O   S   Z   E   N   I   A            D   R   O   B   N   E

OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

BUDOWLANE

NIERUCHOMOŚCI

ROLNICTWO

NAUKA

MEDYCZNE

PRACA

SPRZEDAM

Ogłoszenia drobne przyj-

mujemy w siedzibie redakcji 

gazety przy ul. Kosciuszki 13a 

w Prudniku (pon.-pt. 8-16) 

oraz mailowo.

Ogłoszenie drobne 

zlecić możecie również 

wysyłając SMS o treści 

„TPR.DROBNE” + tekst 

ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 
- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 
- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 
- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 
(wraz z pre� ksem) to 160. Prosi-
my nie używać polskich znaków 
diakrytycznych.

Zwiększa przestrzeń użytkową.

PRZESUWNIE. 

PRZESTRZENNIE. 

SLIDE.

www . o k n o p l a s t . c o m . p l

T O P

P R O -
DUKT

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

ZATRUDNIĘ 

umowa o pracę
praca w godzinach 

7-15 (pn-pt)

602 799 734

PRACOWNIKA 

PRODUKCJI

nUsługi Tapicerskie - renowacje 
krzeseł, foteli, kanap. Duży wybór 
tkanin. Tel. 696 951 402.
(82/21)
nRENOWACJA STOLARSKA 
PIANIN PRZEDWOJENNYCH I 
STROJENIE Z NAPRAWĄ. TEL: 
662 046 560.
(92/21)

SPRZEDAM MIESZKANIE
nSprzedam mieszkanie 48m2, II 
piętro, Sójcze Wzgórze. Tel: 602 
780 553.
(115/21)

KUPIĘ NIERUCHOMOŚĆ
nKupię budynek mieszkalny w 
Głogówku do małego remontu. 
Tel. kom. 602 65 66 75. (24/21)
nKUPIĘ DZIAŁKĘ BUDOWLANĄ 
W ŁĄCE PRUDNICKIEJ, BEZPO-
ŚREDNIO. TEL: 578 739 291.
(126/21)

WYNAJMĘ MIESZKANIE
nWYNAJEM MIESZKAŃ W PRUD-
NIKU, TEL. 606 479 229.
(15/21)
nKawalerka do wynajęcia – 32 
m2. Odstępne 550 zł + media. Tel: 
600 086 892.
(118/21)

nKawalerka do wynajęcia – 40 m2. 
Odstępne 650 zł + media. Tel: 600 
086 892.
(119/21)
nKawalerka do wynajęcia – 26 m2, 
parter. Odstępne 500 zł + media. 
Tel: 600 086 892.
(120/21)
nMieszkanie do wynajęcia, 2 
pokoje, II piętro. Odstępne 850 zł + 
media. Tel: 600 086 892.
(121/21)

LOKALE
nDo wynajęcia hala 220 m2 z me-
diami. Tel: 602 267 076.
(117/21)

DZIAŁKI
nSPRZEDAM DZIAŁKĘ BUDOW-
LANĄ Z MEDIAMI, PRUDNIK, UL. 
POLNA, 10 A. 50 TYŚ ZŁ. TEL: 609 
065 696.
(123/21)

GARAŻE

nSprzedam 2 byczki i krowy cielne. 
Tel: 533 535 893.
(114/21)

nOdsprzedam działkę z altaną 
murowaną + doprowadzona woda. 
Tel: 785 949 553.
(116/21)
nSPRZEDAM PODGRZEWACZ 
CIEPŁEJ WODY, 100 L, Z PODWÓJ-
NĄ WĘŻOWNICĄ ORAZ WIESZA-
KIEM - UŻYWANY, TRZYLETNI. 
TEL: 669 364 322.
(122/21)
nSPRZEDAM KOLEKCJĘ ZNACZ-
KÓW POCZTOWYCH. TEL: 733 
510 096.
(125/21)

nGARAŻ DO WYNAJĘCIA NA UL. 
KWIATOWEJ. TEL: 791 996 176
(124/21)

nwww.naukaplywania.prudnik.pl, 
tel 664 770 969 (2/21)

nGabinet Fizjoterapii, ul. Sobieskiego 
2, tel. 793 150 681, usługi: masaż, dre-
naż limfatyczny, elektroterapia, pole 
magnetyczne, laseroterapia, terapia 
manualna. Możliwy dojazd do domu 
pacjenta na terenie Prudnika. (1/21)

nPraca dla Opiekunów osób star-
szych w Niemczech – ubezpiecze-
nie i wysokie zarobki – PRO-SENIOR 
(KRAZ 6933) – Tel. 795 570 792, 77 
442 83 38. (12/21)

eprasa.pl d93f3f0915
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OFERUJEMY:

WĘGIEL LUZEM
WĘGIEL WORKOWANY

DREWNO ROZPAŁKOWE

TRANSPORT

GRATIS!
77 436 19 63

Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

KELNER, PRACOWNIK GOSPODARCZY, KU-
CHARZ – mile widziane doświadczenie, praca 
w Pokrzywnej BRUKARZ – doświadczenie w 
zawodzie, praca w Prudniku KIEROWCA KAT. C- 
prawo jazdy kat. C, kurs na przewóz rzeczy, praca w 
Prudniku KIEROWCA – MAGAZYNIER – prawo 
jazdy kat. B, praca w Prudniku FRYZJER – mile 
widziane doświadczenie, praca w Głogówku 
SPRZEDAWCA – mile widziane doświadczenie, 
praca w Prudniku KIEROWCA AUTOCYSTERNY, 
MAGAZYNIER – praca w Prudniku STOLARZ – 
mile widziane doświadczenie, praca w Prudniku 
SPRZEDAWCA - KASJER – mile widziane do-
świadczenie, praca w Prudniku MAGAZYNIER – 
prawo jazdy kat. B, praca w Prudniku KIEROWCA 
MAGAZYNIER – prawo jazdy kat. B, atrakcyjne 
wynagrodzenie, praca w Prudniku SZWACZKA – 
mile widziane doświadczenie, praca w Głogówku 
OPERATOR POMPY DO BETONU – uprawnie-
nia, prawo jazdy kat. C, praca w Prudniku KIEROW-
CA SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO – prawo 
jazdy kat. C+E, praca w Głogówku KIEROWCA SA-
MOCHODU DOSTAWCZEGO – prawo jazdy kat. 
B, praca w Prudniku PRACOWNIK PRODUKCJI 
– mile widziane doświadczenie, praca w Trzebinie 
KIEROWCA SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO – 
prawo jazdy kat. C+E, praca w Prudniku KONWO-
JENT – pomoc przy rozładunku towaru, praca w 
Prudniku OPERATOR MASZYN PAKUJĄCYCH 
DO PRZEMYSŁU MLECZARSKIEGO – wykształ-
cenie zawodowe, praca w Prudniku PRACOW-
NIK BIUROWY – wykształcenie średnie, praca w 
Górecznie SPRZEDAWCA – mile widziane do-
świadczenie, praca w  Prudniku MAGAZYNIER 
– mile widziane doświadczenie, praca w Prudniku 
PORTIER, MECHANIK SAMOCHODÓW CIĘ-
ŻAROWYCH- praca w Górecznie PRACOWNIK 
MAGAZYNOWY – praca w Prudniku PRACOW-
NIK OGÓLNOBUDOWLANY – mile widziane 
doświadczenie, praca w Głogówku KELNER, 
BARMAN, KUCHARZ, POKOJOWA – mile wi-
dziane doświadczenie, praca w Pokrzywnej PRA-
COWNIK BIUROWY – obsługa sekretariatu, praca 
w Głogówku SAMODZIELNA KSIĘGOWA – do-
świadczenie w zawodzie, praca w Prudniku PRA-
COWNIK PRODUKCJI – atrakcyjne wynagrodze-
nie, praca w Mikulowicach (Czechy) BLACHARZ 
– LAKIERNIK – mile widziane doświadczenie, 
praca w Głogówku PRACOWNIK PRODUKCJI – 
praca w Prudniku PRACOWNIK BUDOWLANY 
-praca w delegacji, pracodawca z Opola PRACOW-
NIK OGÓLNOBUDOWLANY – mile widziane do-
świadczenie, praca w Mieszkowicach KIEROWCA 
SAMOCHODU CIĘŻAROWEGO – prawo jazdy 
kat. C+E, praca w Przydrożu Małym SPRZEDAW-
CA – mile widziane doświadczenie, sklep jubilerski, 
praca w Prudniku SPRZĄTACZKA – mile widziane 
doświadczenie, praca w Prudniku

Środki na szkolenia 
Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy w 
Prudniku  w ramach Działania 7.1 zapra-
sza chętne osoby bezrobotne powyżej 
50 roku życia zarejestrowane w Powiato-
wym Urzędzie Pracy, do udziału w szko-
leniu pn. „Operator wózków widłowych”  
Szczegółowe informacje można uzyskać 
pod numerem telefonu: 77 436 99 82. 
Powiatowego Urzędu Pracy w Prudniku 
przy ul. Jagiellońskiej 21

Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy w 
Prudniku  w ramach Działania 1.1 zapra-
sza kobiety do 29  roku życia zarejestro-
wane w Powiatowym Urzędzie Pracy w 
Prudniku, do udziału 
w szkoleniu pn. „Handlowiec z obsługą 
wózków widłowych i kasą � skalną ”  
Szczegółowe informacje można uzyskać 
pod numerem telefonu: 77 436 99 82. 
Powiatowego Urzędu Pracy w Prudniku 
przy ul. Jagiellońskiej 21

Zapraszamy do udziału w projekcie!

mgr inż.  Grażyna Klimko
Dyrektor Powiatowego Urzędu Pracy 

w Prudniku

eprasa.pl d93f3f0915
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REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

eprasa.pl d93f3f0915



T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4 0  |  6  p a ź d z i e r n i k a  2 0 2 118

  

MEDYCYNA I ZDROWIE

Poniedziałek - piątek

  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 
                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

       Gabinet  Fizjoterapii F I Z J O - M E D 
                                                                                                                                                                                                                                     

 eczenie Zespołów Bólowych Kręgosłupa i NarządSuche Igłowanie z elemanetami akupunktury, Metoda PNF, letnie doświadczenie międzynarodowepozwalają mi stosować skuteczne metody leczenia.
Prudnik, ul.Staszica 4  
Nad Apteką Alga Farma                          mgr Jakub Misztak 1.piętro gabinet 3            Rejestracja tel: 501-653-768  

691 755 122

Biuro Reklamy 

i Ogłoszeń 

„Tygodnika 

Prudnickiego”

Prudnik, ul. Kościuszki 13a

tel. 77 436 28 77

eprasa.pl d93f3f0915
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LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

PRZYJMUJE

Nysa,
ul. Marcinkowskiego 2-4

Rejestracja Telefoniczna

77 448 00 33
606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c
A L E R G O L O G

K
S
E
R
O

WYDRUKI

A3
A4

Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

eprasa.pl d93f3f0915
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WYDRUKI
A3

A4
Redakcja

 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a

(obok dworca PKS)

pon-pt 8:00-16:00

WYCIĄG Z OGŁOSZENIA O PRZETARGU 
NA ZBYCIE NIERUCHOMOŚCI
Burmistrz Prudnika informuje o ogłoszeniu przetargów ustnych nieograniczonych na zbycie nie-

ruchomości, stanowiących własność Gminy Prudnik

Przetargi  po raz pierwszy:

1. Lokal mieszkalny nr 6 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Piastowskiej 43
1) Oznaczenie nieruchomości według księgi wieczystej oraz ewidencji gruntów i budynków: księga wie-
czysta Nr OP1P/00043319/8  prowadzona przez Sąd Rejonowy w Prudniku, V Wydział Ksiąg Wieczystych. 

Lokal mieszkalny nr 6 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Piastowskiej 43 na działkach 

oznaczonych w ewidencji gruntów i budynków na mapie nr 9 – obręb Prudnik – jako działki nr 1037/148 
oraz 2085/148 – współwłaściciel Gmina Prudnik.

2) Opis nieruchomości: Lokal mieszkalny nr 6 położony na poddaszu (III piętro) budynku przy ul. Piastow-
skiej 43 w Prudniku, złożony z 3 pokoi, kuchni, komórki i wc o powierzchni użytkowej 60,81 m2. Do 

lokalu przynależy piwnica o powierzchni 11,28 m2. Wyposażenie lokalu w instalacje: elektryczną, wodną, 

kanalizacyjną, gazową, ogrzewanie piecowe, w części elektryczne.

3) Sposób zbycia nieruchomości: Sprzedaż lokalu mieszkalnego wraz z udziałem 17/100 części w nierucho-

mości wspólnej, w tym w gruncie.

4) Cena wywoławcza nieruchomości wynosi:  105.000,00 zł. (sprzedaż zwolniona z podatku VAT)

5) Przetarg odbędzie się w siedzibie organizatora: Urząd Miejski w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3 piętro I – sala  

nr 117, w dniu 16 listopada 2021 r. o godzinie 10.00.
6) Wysokość wadium: 10.500,00 zł, termin wpłaty: do 9 listopada 2021 r. na rachunek Gminy Prudnik nr 
46 8905 0000 2001 0000 0215 0108).

2. Lokal mieszkalny nr 2 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Klasztornej 9-11 i 
Piastowskiej 21 – 21A, w klatce schodowej Piastowska 21
1) Oznaczenie nieruchomości według księgi wieczystej oraz ewidencji gruntów i budynków: księga wieczy-
sta Nr OP1P/00044510/4  prowadzona przez Sąd Rejonowy w Prudniku, V Wydział Ksiąg Wieczystych. Lokal 

mieszkalny nr 2 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Klasztornej 9-11i Piastowskiej 21-

21A, w klatce schodowej Piastowska 21 na działkach oznaczonych w ewidencji gruntów i budynków na ma-

pie nr 9 i nr 10 – obręb Prudnik – jako działki nr 1061/167 oraz 1663/410 – współwłaściciel Gmina Prudnik.

2) Opis nieruchomości: Lokal mieszkalny nr 2 położony na II piętrze budynku przy ul. Klasztornej 9-11 
oraz Piastowskiej 21-21A, w klatce schodowej przy ul. Piastowskiej 21 w Prudniku, złożony z 2 pokoi, 
kuchni, łazienki i wc o powierzchni użytkowej 48,38 m2. Do lokalu przynależy piwnica o powierzchni 
13,86 m2.  Wyposażenie lokalu w instalacje: elektryczną, wodną, kanalizacyjną, ogrzewanie piecowe. 

3) Sposób zbycia nieruchomości: Sprzedaż lokalu mieszkalnego wraz z udziałem 3/100 części w nierucho-

mości wspólnej, w tym w gruncie.

4) Cena wywoławcza nieruchomości wynosi:  85.000,00 zł. (sprzedaż zwolniona z podatku VAT)

5) Przetarg odbędzie się w siedzibie organizatora: Urząd Miejski w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3 piętro I – sala  

nr 117, w dniu 16 listopada 2021 r. o godzinie 10.00.
6) Wysokość wadium: 8.500,00 zł termin wpłaty: do 9 listopada 2021 r. na rachunek Gminy Prudnik nr 
46 8905 0000 2001 0000 0215 0108).

3. Lokal mieszkalny nr 2 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Wąskiej 1
1) Oznaczenie nieruchomości według księgi wieczystej oraz ewidencji gruntów i budynków: księga wieczy-
sta Nr OP1P/00055516/6  prowadzona przez Sąd Rejonowy w Prudniku, V Wydział Ksiąg Wieczystych. Lokal 

mieszkalny nr 2 usytuowany w budynku położonym w Prudniku przy ul. Wąskiej 1 na działce oznaczonej w 

ewidencji gruntów i budynków na mapie nr 10 – obręb Prudnik – jako działka nr 1250/245– współwłaści-

ciel Gmina Prudnik.

2) Opis nieruchomości:  Lokal mieszkalny nr 2 położony na poddaszu (II piętro) budynku przy ul. Wąskiej 1 
w Prudniku, złożony z 2 pokoi, kuchni, przedpokoju oraz łazienki z wc o powierzchni użytkowej 36,20 
m2. Do lokalu przynależy piwnica o powierzchni 2,03 m2 oraz stryszek o powierzchni 4,52 m2. Wyposa-

żenie lokalu w instalacje: elektryczną, wodociągową, kanalizacyjną, gazową, ogrzewanie 1 piec kaflowy na 

węgiel.

3) Sposób zbycia nieruchomości: Sprzedaż lokalu mieszkalnego wraz z udziałem 244/1000 części w nieru-

chomości wspólnej, w tym w gruncie.

4) Cena wywoławcza nieruchomości wynosi:  48.000,00 zł. (sprzedaż zwolniona z podatku VAT)

5) Przetarg odbędzie się w siedzibie organizatora: Urząd Miejski w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3 piętro I – sala  

nr 117, w dniu 16 listopada 2021 r. o godzinie 10.00.
6) Wysokość wadium: 4.800,00 zł, termin wpłaty: do 9 listopada 2021 r. na rachunek Gminy Prudnik nr 
46 8905 0000 2001 0000 0215 0108).

Ogłoszenie o wymienionym w niniejszym wyciągu przetargach zostało wywieszone na tablicy ogłoszeń 

w siedzibie Urzędu Miejskiego w Prudniku, ul. Kościuszki nr 3, 48-200 Prudnik, opublikowane na stronie 

Biuletynu Informacji Publicznej (BIP) Urzędu Miejskiego w Prudniku www.bip.prudnik.pl oraz w serwisie 

internetowym www.monitorurzedowy.pl.

Szczegółowe informacje dotyczące przetargów można uzyskać w Urzędzie Miejskim w Prudniku, ul. Kościuszki  

nr 3, 48-200 Prudnik, w Wydziale Mienia Gminy i Gospodarki Przestrzennej, pokój nr 20, tel. 77/4066252.

eprasa.pl d93f3f0915

http://www.bip.prudnik.pl/
http://www.monitorurzedowy.pl/
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Śniadanie daje moc
SZKOŁA W DOBREJ

To jeden z realizowanych programów, który przyczynił się do otrzymania Wojewódzkiego Certy�katu 

Szkoły Promującej Zdrowie

Marek KARP

S
ieć tych placówek (przed-

szkoli i szkół) działa od bli-
sko 30 lat, nie tylko w całym 
kraju, ale też w Europie. 

Na Opolszczyźnie - jak informuje 
Paweł Nowak z Regionalnego Cen-
trum Rozwoju Edukacji w Opolu 
- jest ich 136 (najwięcej przedszkoli, 
najmniej szkół ponadpodstawo-
wych). Do tej sieci dołączyła ostat-

nio szkoła podstawowa w Dobrej 
(gmina Strzeleczki). Certyfikat przy-
znawany jest na 4 lata (2021-2024), 
a droga do niego prowadzi przez 
realizację krajowych, wojewódz-
kich, a także lokalnych programów, 
akcji, konkursów, imprez i włas-
nych, szkolnych działań zależnych 
od inwencji i  pomysłów dzieci i 
młodzieży. Moment otrzymania 

certyfikatu, poprzedza też czas 
kandydowania.

Szkoła w Dobrej przez kilka lat 
uczestniczyła w ogólnych programach 
m. in. „Śniadanie daje moc”. „Zdrowa 
kanapka”, „5 porcji warzyw, owoców 
lub soku”, „Szklanka mleka”, prowa-
dząc jednocześnie  zajęcia ruchowe i 
całoroczny proces edukacji zdrowot-
nej, przenoszonej z domu do szkoły i ze szkoły do domu, Na parapetach 

szkolnych okien w pewnym okresie 
pojawiły się pojemniki z zasianą rze-
żuchą (do kanapek i podskubywania 
w czasie przerw), a z uprawianych pod 
szkołą poziomek, były pyszne napoje.

Do bogatej kolekcji  - ekspono-
wanych na szkolnych korytarzach 
dyplomów i certyfikatów (otrzy-
manych też w innych dziedzinach), 
doszedł jeszcze ten najnowszy, ode-
brany przez dyrektor szkoły - Dorotę 
Czenczek z rąk Opolskiego Kuratora 
Oświaty - Michała Sieka - Wojewódz-
ki Certyfikat Szkoły Promującej 
Zdrowie. n.

Przygotowanie zdrowych kanapekDyrektor szkoły - Dorota Czenczek, 
prezentuje certyfikat  wręczony 
przez Opolskiego Kuratora Oświaty 
- Michała Sieka

Pod szkołą rosną poziomki...

... a na parapetach - rzeżucha
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RADA NADZORCZA SPÓŁDZIELNI MIESZKANIOWEJ W PRUDNIKU

ogłasza konkurs na stanowisko

Zastępcy Prezesa Zarządu ds. techniczno - eksploatacyjnych

1. Osoba przystępująca do konkursu powinna spełniać niżej wymienione warunki:
• wykształcenie wyższe techniczne, ekonomiczne, zarządzanie;
• dodatkowym atutem będą uprawnienia budowlane;
• minimum 10 lat stażu pracy;
• znajomość przepisów prawa budowlanego, zasad funkcjonowania spółdzielni mieszkaniowych;
• członkostwo w Spółdzielni Mieszkaniowej w Prudniku;
• doświadczenie w zakresie przygotowania i prowadzenia inwestycji i remontów budowlanych;
• umiejętność zarządzania w warunkach gospodarki rynkowej;
• pełna zdolność do czynności prawnych, niekaralność, dyspozycyjność;
• brak przeciwskazań zdrowotnych do pracy na stanowisku kierowniczym.

2. Zgłoszenia kandydatów powinny zawierać:
• list motywacyjny (CV) ze zdjęciem, opis przebiegu pracy zawodowej, informację o sposobie kontaktowania 

z kandydatem, adres, numer telefonu, adres poczty e-mail
• dokumenty potwierdzające informacje zawarte w CV w tym:
 - kopię/odpis dyplomu ukończenia studiów, uprawnień zawodowych, kursów (dyplomy, licencje, 
    certy�katy, zaświadczenia),
 - kopie dokumentów potwierdzające staż pracy i posiadane doświadczenie zawodowe,
 - pisemne oświadczenia o:
 - korzystaniu z pełni praw publicznych i pełnej zdolności do czynności prawnych,
 - wyrażeniu zgody na przetwarzanie danych osobowych dla potrzeb procesu rekrutacji zgodnie z ustawą
    z dnia 10 maja 2018 roku o ochronie danych osobowych (tekst jednolity: Dz. U. z 2019 r. poz. 1781),
 - posiadaniu nieograniczonej przepisami prawa zdolności do zajmowania stanowisk kierowniczych 
    i nieprowadzeniu wobec kandydata żadnego postępowania,
 - nieprowadzeniu wobec Spółdzielni działalności konkurencyjnej (zgodnie z art. 56 § 3 ustawy z dnia 
    16 września 1982 roku Prawo spółdzielcze) lub jej zakończenie najpóźniej do dnia objęcia stanowiska 
    członka Zarządu,
 - niepozostawaniu w związku małżeńskim albo w stosunku pokrewieństwa w linii prostej 
    lub powinowactwa w drugim stopniu linii bocznej z członkami Rady Nadzorczej Spółdzielni (zgodnie 
    z art. 57 ustawy z dnia 16 września 1982 roku Prawo spółdzielcze), a w przypadku takiego kandydata 
    oświadczenie odpowiedniego członka Rady Nadzorczej o  wyłączeniu się z prowadzonego 
    postępowania konkursowego i rezygnacji z członkostwa w Radzie Nadzorczej Spółdzielni do dnia 
    objęcia stanowiska członka Zarządu przez kandydata,
 - niekaralności oraz, że nie toczy się wobec kandydata postępowanie sądowe ani karno-skarbowe
 - dobrym stanie zdrowia (w przypadku wyboru przedstawienie zaświadczenia lekarskiego 
    wystawianego przez lekarza medycyny pracy  w terminie do 21 dni od wyboru)

3. Oferty
Złożenie przez kandydata wymaganych dokumentów oznacza wyrażenie przez niego zgody na konkurs oraz tryb 
i zasady jego przeprowadzenia. 
Wszystkie dokumenty sporządzone przez osoby aplikujące powinny być własnoręcznie podpisane, a kopie po-
twierdzone również własnoręcznym podpisem za zgodność z oryginałem.
Rada Nadzorcza zastrzega sobie prawo do odpowiedzi na wybrane zgłoszenia. 
O terminie i miejscu prowadzenia rozmów kwali�kacyjnych kandydaci zostaną powiadomieni telefonicznie  
i e-mailowo.
Wynik konkursu zostanie przekazany składającym oferty  telefonicznie oraz zostanie opublikowany na stronie 
internetowej SM Prudnik.

Pisemne zgłoszenie wraz z kompletem dokumentów należy składać w zamkniętych kopertach   z dopiskiem 
„KONKURS NA ZASTĘPCĘ PREZESA” w terminie do 22.10.2021r. do godz. 12.00 pocztą (decyduje data stempla 
pocztowego) lub osobiście w sekretariacie Spółdzielni Mieszkaniowej w Prudniku ul Wyszyńskiego 1A, 48-200 
Prudnik, telefon 77 436 24 13.
Oferty złożone po terminie i godzinie na składanie ofert oraz zgłoszenia niespełniające wymogów określonych w 
ogłoszeniu nie podlegają rozpatrzeniu. 
Odrzucone lub pozostawione bez rozpatrzenia oferty zostaną odesłane. 
Rada Nadzorcza zastrzega sobie prawo zakończenia postępowania konkursowego w każdym czasie bez podania 
przyczyn.

eprasa.pl d93f3f0915
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Seniorzy z wykonanym przez siebie gobelinem

INICJATYWAPO PIĘCIU LATACH

Wiesław TYNDYK

Marek KARP Początkiem 2020 roku w związku 

z planowaną na 7 czerwca 2020 

roku beatyfikacją kardynała 

Stefana Wyszyńskiego seniorzy 

z Klubu Senior+ postanowili 

podjąć się kolejnego wyzwania 

– wyhaftowania haftem 

krzyżykowym wizerunku 

kardynała na tle kościółka w 

Prudniku-Lesie, gdzie przebywał 

on przez rok jako więzień.

Na 5 kolejnych lat (2021-2026) wybrany został nowy zarząd  

Miejsko- Gminnego Związku OSP RP  w Głogówku 

Seniorzy przekazali  
prymasowski gobelin franciszkanom

Nowy zarząd strażaków
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Porzucił samochód, a późnej 
usiłował zgłosić kradzież 

POD PARAGRAFEM

Podróżujący renault oddalił się z miejsca zdarzenia

Damian WICHER

Do zdarzenia doszło w poprzednią sobotę, około  

godz. 22.00 w Brzeźnicy koło Białej 

K
ierujący renault – relacjonuje 
dla „TP” asp. Andrzej Spyrka 
z prudnickiej policji - jadąc z 

pasażerem, stracił panowanie nad po-
jazdem i wjechał w dwa zaparkowane 
na poboczu samochody - suzuki oraz 
mazdę, a następnie w ogrodzenie.
 Podróżujący renault oddalili się 
z miejsca kolizji. Mundurowi (poli-
cjanci i strażacy) przeszukali najbliż-

szą okolicę. Do sprawcy dotarli po 
kilku godzinach od zdarzenia. W 
momencie zatrzymania mężczyzna 
był trzeźwy. 
- Okazało się, że nie miał prawa 
jazdy. Ponadto usiłował zgłosić kra-
dzież samochodu i choć szybko się z 
tego wycofał, odpowie za powiado-
mienie o niezaistniałym zdarzeniu 
– dodaje rzecznik Spyrka. n

W 
drugim i trzecim kwar-
tale tego roku, odbyły 
s i ę  w a l n e  z e b r a n i a 
sprawozdawczo-wy-

borcze we wszystkich 15 jednostkach 
OSP na terenie miasta i gminy, a 
wybrani delegaci spotkali się zjeź-
dzie Oddziału Miejsko-Gminnego 
Związku OSP w Głogówku. Trzy z 
jednostek w gminie (Głogówek, 
Racławice Śląskie, Szonów) ujęte są 
w Krajowym Systemie Ratowniczo - 
Gaśniczym. Najdłuższym strażackim 
stażem legitymują się jednostki w 
Głogówku (160 lat) i Wierzchu (110 
lat). Zjazd był okazją, aby spojrzeć 
na czas miniony, głównie z pozycji 
pracy zarządu, który zbierając się 
4 razy w roku, rozpatrywał wnioski 
dotyczące potrzeb poszczególnych 
jednostek, opiniował wnioski o na-
danie odznaczeń i skierowania na 
szkolenia, planował zadania przewi-
dziane do budżetu gminy, starał się 
koordynować i nadzorować główne 
działania jednostek związane z kam-
panią sprawozdawczo- wyborczą, 
czy organizacją strażackich świąt.
 Ze względu na czas pandemii, 
w ubiegłym i w tym roku nie było 
możliwości świętowania. Ale wró-
cą - jak to było we wcześniejszych 
latach - Dni Strażaka, czy sportowo- 
pożarnicze zawody (w Głogówku już 
w tym roku odbyły się jako pierwsze 
w powiecie), wrócą strażackie tur-
nieje piłkarskie i młodzieżowy Tur-
niej Wiedzy Pożarniczej. Miniona 
5-letnia kadencja to i codzienność 
jednostek i świętowanie, wyjazdy 

interwencyjne i udział w lokalnych 
uroczystościach kościelnych i pań-
stwowych. Bardzo ważne są szko-
lenia sprawnościowe strażaków, 
nabywanie podstawowej wiedzy z 
zakresu ratowania życia i zdrowia, 
udzielanie pomocy przedmedycz-
nej. W tym zakresie przeszkolono 
63 strażaków ochotników. Ważnym 
elementem funkcjonowania jedno-
stek OSP  są profilaktyczne badania 
lekarskie. I takimi badaniami objęci 
zostali wszyscy strażacy w gminie . 
Badania zostały przerwane w okre-
sie pandemii.
 Poza podsumowaniem pracy, 
g ł ó w n y m  z a d a n i e m  z j a z d u  b y ł 
wybór nowego zarządu, komisji 
rewizyjnej i delegatów na zjazd 
oddziału powiatowego Związku 
OSP RP. W składzie 14-osobowego 
zarządu (w ubiegłej kadencji było 
16 osób) nie zmieniły się funkcje 
prezesa (pozostał nim burmistrz 
- Piotr Bujak), komendanta gminne-
go (Paweł Makówka- jednocześnie 
prezes jednostki OSP w Głogówku) i 
skarbnika (Gabriel Maciejek). Na wi-
ceprezesów wybrani zostali: Alfred 
Namysło i Mariusz Wdowikowski, a 
sekretarzem został Mikołaj Troczyń-
ski. Delegatami na zjazd powiatowy 
wybrani zostali: Piotr Bujak, Paweł 
Makówka, Andrzej Polak, Mariusz 
Wdowikowski, Roman Dembczak, 
Szymon Adamów i Alfred Namysło. 
Komisję rewizyjną utworzyli: Denis 
Fiertel z Twardawy, Waldemar No-
sal ze Starych Kotkowic i Eryk Kroll 
ze Zwiastowic. n

N
asi seniorzy są bardzo am-
bitni, więc wymyślili, że 
gobelin będzie niemałych 
wymiarów, bo 1 metr szero-

kości i 1,2 metra wysokości. Wszyscy 
mieli marzenie aby gobelin zawisł w 
celi, w której więziony był kardynał.

Mozolna praca

 Niedługo myśląc instruktor Irena 
Madera rozpoczęła prace nad szkico-
waniem postaci prymasa, każdy wy-
czekiwał kiedy będzie mógł postawić 
pierwszy krzyżyk hafciarski na gobeli-
nie. Wszystkie kolory zostały określone 
przez panią instruktor, dobierane były 
starannie i modyfikowane podczas ko-
lejnych etapów haftowania. Praca to 
była mozolna, bo dokładność i precy-
zja jest podstawą dobrze wykonanego 
gobelinu. Wiedzieliśmy, że musimy 
zdążyć, wtedy jeszcze nie myśleliśmy o 
pandemii koronawirusa i każdy miał w 
głowie 7 czerwca 2020 r., jako datę be-
atyfikacji – taki termin pierwotnie też 
został wyszyty na gobelinie. Do tego 
czasu musieliśmy zdążyć.
 Seniorki pracowały w grupach, wy-
mieniając się systematycznie. Każda 
miała do wykonania określoną część 
gobelinu. Oczywiście nie obyło się bez 
prucia i poprawiania. Podczas prac 
hafciarskich wszyscy byli bardzo zaan-
gażowani, toczyło się wiele dyskusji a 
nawet sporów o kolor np. krzewów czy 
nieba. Obserwując z boku można było 
wychwycić to przejęcie i staranność 
jakie seniorzy wkładali w każdy hafto-
wany krzyżyk. Gobelin haftowany był 
w każdej wolnej chwili między innymi 
aktywnościami klubowiczów.

Wyprosiła prawnuki

 Prace wolno ale z precyzją posu-
wały się do przodu, cieszył nas każdy 
wyhaftowany element. Podczas prac 
toczyło się morze dyskusji o Prymasie 
Tysiąclecia. Seniorzy niejednokrotnie 
prosili go o łaski i zdrowie dla siebie i 
swoich rodzin. Nasza seniorka Janina 
przychodziła zazwyczaj jako pierwsza 
i od razu zasiadała do haftowania, nie 
chciała żeby inni jej przeszkadzali w 
wykonywanej pracy. W „dyskusji” z 
kardynałem prosiła go o prawnuki, któ-
rych nie miała a bardzo chciała dożyć 
momentu w swoim życiu, kiedy zosta-
nie prababcią. Prośby jej zostały wysłu-
chane, bo w niedługim czasie urodziła 
się jej pierwsza prawnusia. Radość pani 
Jasi była ogromna.
 Kiedy do klubu przychodziła Danu-
sia wszyscy wiedzieli, że za chwilę wy-
ciągnie ze swojej torby magiczny notes, 

w którym narysowany jest schemat jak 
robić krzyżyk, zawsze leżał koło niej a 
ona swoim bacznym okiem zerkała czy 
w dobrą stronę wbija igłę w gobelin. 
Przejęcie jej było ogromne a praca sta-
rannie wykonana, każdego dnia przy-
bywało dzięki temu coraz więcej nieba 
nad głową prymasa. Przy cieniowaniu 
pomagały Danusi dwie Halinki, które 
miały wizję i pomysł na to, jak stworzyć 
coś oryginalnego i niepowtarzalnego a 
zarazem spójnego z całością.

Każdy pomagał

 Swój wkład mają także Zosia i 
Marylka, które zajęły się aranżacją 
zieleni na gobelinie. Haftowały, pru-
ły i myślały jakie odcienie będą do 
siebie pasowały. Po konsultacjach z 
panią instruktor Ireną całość wyszła 
bardzo spójnie i realistycznie. 
 W pracach uczestniczyli także 
pozostali seniorzy, każdy klubowicz 
ma ogromy wkład, bo przygotowanie i 
wysegregowanie włóczek odcieniami 
czy uwagi wynikające z obserwacji są 
bardzo pomocne i ułatwiają pracę. 
Kronikarz Wiesław ciągle pilnował aby 
każdy etap gobelinu był fotografowany i 
szczegółowo robił zapiski w naszych kro-
nikach, nie omijając żadnego szczegółu.
 Nad całością pracy czuwała pani 
instruktor Irena, swoim precyzyjnym 
okiem dopieszczała szczegóły, dbała 
o mimikę kardynała, detale na pier-
ścieniu czy krzyżu, aby witraże były 
realistyczne a  w końcu doglądała ca-
łości aby kolorystyka była spójna i jak 
najbardziej realistyczna.
 Czas leciał a krzyżyków przyby-
wało, aż przyszedł 12 marca 2020 r. 
kiedy to decyzją wojewody opolskiego 
działalność m.in. Klubów Senior+ zo-
stała zawieszona z powodu pandemii 
koronawirusa. Seniorzy pozostali w 
izolacji domowej 75 dni, do 1 czerwca 
2020 roku. Po tej dacie działalność 
klubu została wznowiona, a seniorzy 
podzieleni na grupy rozpoczęli czym 

prędzej kontynuację haftowania 
gobelinu w pełnym rygorze sanitar-
nym – z maseczkami i rękawiczkami, 
co utrudniało im prace i ograniczało 
znacznie swobodę w ruchu. Wiedzie-
liśmy już wtedy, że beatyfikacji Kardy-
nała Wyszyńskiego zaplanowanej na 
7 czerwca 2020 r. nie będzie. Mimo to 
chcieliśmy jak najszybciej zakończyć 
pracę, bo nieznana była nowa data.
 Tak też się stało - w lipcu 2020 r. pra-
ce nad gobelinem zostały zakończo-
ne, a dzieło zostało odłożone w ocze-
kiwaniu na nową datę. I tak przeleżał 
prawie rok. W lipcu 2021 r. rozpoczęły 
się prace związane z naniesieniem 
poprawek a dokładniej zmianą daty 
beatyfikacji na 12 września 2021 r.

Oficjalne przekazanie

 Wreszcie nadszedł ten dzień - 15 
września, kiedy to doszło do oficjal-
nego przekazania poprawionego 
gobelinu z wizerunkiem beatyfiko-
wanego kardynała Stefana Wyszyń-
skiego na tle Sanktuarium św. Józefa 
w Prudniku-Lesie. W uzgodnionym 
czasie wszyscy seniorzy spotkaliśmy 
się z o. Justynem w kościele, gdzie w 
obecności dyrektor Ośrodka Pomocy 
Społecznej Ewy Pawlinów, kierownik 
klubu Agnieszki Stanisz-Jakóbczak 
oraz instruktor Ireny Madery dokona-
no przekazania gobelinu.
 Następnie umożliwiono nam zwie-
dzanie pięknego obiektu łącznie z 
salą historyczną, jak również pomiesz-
czeniem, gdzie przebywał w czasie 
uwięzienia kardynał Wyszyński. Na 
zakończenie spotkania otrzymaliśmy 
pamiątkowe obrazki i kalendarz oraz 
błogosławieństwo. Była też sesja zdję-
ciowa przed grotą i sanktuarium, po-
goda też nam dopisała. Wszyscy byli 
zadowoleni z tak pełnego dnia wrażeń 
i długo będziemy to pamiętać. n

Autor jest kronikarzem  

Klubu Senior+
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6 października
(środa)

„Wyszyński. Błogosła-
w i o ny ” .  K o l e j n a  c z ę ś ć 
projektu przygotowanego 
przez Prudnicki Ośrodek 
Kultury i Biblioteki Pub-
licznej. Godz. 12.00 - konfe-
rencja popularnonaukowa 
dedykowana postaci kardy-
nała Stefana Wyszyńskiego 
w Prudnickim Ośrodku Kul-
tury (sala reprezentacyjna). 
Godz. 20.00 - nagranie kon-
certu słowno-muzycznego 
pt. „Polskę w sercu mam” 
Jerzego Zelnika z towarzy-
szeniem Baltic Neopolis En-
semble w sanktuarium św. 
Józefa w Prudniku-Lesie.

7 października
(czwartek)

XXIX Wojewódzki Dzie-
cięcy Festiwal Piosenki 
Kor fantów  .  Prze-
g l ą d  w r a z  z  k o n k u r s e m 
odbędzie się w sali widowi-
skowej Miejskiego Domu 
Kultury w Korfantowie. 
Początek  godz. 9.00.

Otwarcie Wieży Prud-
nickiej w Białej. Wieża 
jeszcze nigdy w historii 
miasta nie była udostęp-
niona do zwiedzania. Godz. 
12.00 - oficjalne otwarcie 
Wieży Prudnickiej, godz. 
1 3 . 0 0 - 1 9 . 0 0  -  m o ż l i w o ś ć 
zwiedzania (wejścia ok. co 
30min). W tym dniu orga-
nizatorzy zapewniają do-
datkowe atrakcje podczas 
zwiedzania.

8 października
(piątek)

Spektakl Teatru Blaszany 
Bębenek pt. „Czerwony 
Kapturek”. Gminny Ośro-
dek Kultury w Walcach, 
godz. 9.00-9.45 i 10.15-11.00. 
Bilet 7 zł.

czytaj na str. 24

SANKTUARIUM ŚW. JÓZEFA W PRUDNIKU-LESIE

Powstaje aleja buków
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PRUDNICZANIE NA FESTIWALU W KRAKOWIE

Prudnicki zespół „Pół na pół” znany m.in. z występów w Prudni-
ckim Ośrodku Kultury bierze udział w konkursie finałowym  
Studenckiego Festiwalu Piosenki w Krakowie. Konkurs odbędzie 
się w sobotę  października w Teatrze KTO. Pierwsza edycja kon-
kursu odbyła się w  roku i przez lata przewinęła się przez sceny 
SFP w Krakowie cała plejada przyszłych gwiazd. Dla prudniczan to 
wyróżnienie. UWAGA! Konkurs będzie transmitowany na żywo od 
godziny ., a podczas niego każdy będzie mógł oddać głos na 
swojego faworyta podczas Głosowania Publiczności.   n  

Startują w konkursie

W tym miejscu powstanie aleja buków, miejsce upamiętniające beatyfi kację kardynała Stefana Wyszyńskiego

czytaj na str. 24

Młodzież z Nysy porządkowała teren sanktuarium przed środowymi 
uroczystościami

Prace pod czujnym okiem wychowawcy z ośrodka i pracownika leśnictwa

We wtorek 5 października 

młodzież z ośrodka 

wychowawczego w Nysie 

porządkowała teren przy 

sanktuarium w Prudniku-

Lesie, przeznaczony 

m.in. pod aleję buków 

kardynalskich.

W 
środę 6 października w 
Prudniku realizowana 
będzie kolejna część 
wydarzeń związanych 

z beatyfikacją kardynała Stefana 
Wyszyńskiego (szerzej na ten temat 
piszemy w tym numerze na str. 26). 
 Zarówno sesja popularnonauko-
wa w Prudnickim Ośrodku Kultury, 
jak i wieczorny koncert w sanktau-
rium św. Józefa w Prudniku-Lesie są 
częścią projektu „Wyszyński. Bło-
gosławiony”. Pierwsza część miała 
miejsce w dniu beatyfi kacji Prymasa 
Polski Stefana Wyszyńskiego i sio-
stry Elżbiety Róży Czackiej 12 wrześ-
nia (koncert przy grocie lurdzkiej 
we franciszkańskim sanktuarium). 
Prudnickie uroczystości zapocząt-
kował koncert Piotra Rubika z ze-
społem, także w Prudniku-Lesie 28 
sierpnia. 19 września podczas Mszy 
św. dziękczynnej za beatyfikację w 
prudnickim sanktuarium Prymas 
Tysiąclecia ogłoszony został Patro-
nem Miasta i Gminy Prudnik. Dzieje 
się więc dużo a to nie wszystko.
 Dzisiaj, przed konferencją popu-
larnonaukową jeszcze jedna uroczy-
stość. O godz. 9.00 w sanktuarium 
św. Józefa odprawiona zostanie 
Msza św. pod przewodnictwem bpa 
opolskiego Andrzeja Czai. Po Mszy 
odbędzie się mało zapowiadane wy-
darzenie. Będzie to inauguracja Alei 
Buków Kardynalskich. Aleja będzie 

prowadzić wzdłuż drogi dojazdo-
wej do sanktuarium. Przewidziany 
jest odcinek ok. 250 metrów i po-
sadzenie 50 drzew. Oczywiście nie 
od razu, będzie to trwało, w miarę 
odwiedzania tego miejsca przez 
dostojnych gości. W tę środę posa-
dzone zostaną pierwsze buki.
 W przygotowaniu terenu pod 
posadzenie buków brała udział 
młodzież z  Zespołu Placówek Spe-
cjalnych w Nysie. Pracował z nimi 
zastępca dyrektora ZPS Przemysław 
Kanarski kierujący Młodzieżowym 
Ośrodkiem Wychowawczym i Mło-
dzieżowym Ośrodkiem Socjoterapii 
w Nysie. To nie pierwsza taka akcja, 
dla ZPS praca to metoda, jako nie-
zbędna w życiu każdego człowieka. 
Podejmują np. prace w hotelach, w 
ramach kilkunastodniowych wyjaz-
dów (do czynnych hoteli to nowator-
stwo). Tam pracują, potem wypoczy-
wają za darmo. A w Prudniku jeszcze 
dbanie o środowisko i działanie w 
ramach roku beatyfikacji. Młodzi 
ludzie mogą być zadowoleni z efek-
tów swojej pracy. Również francisz-
kanie nie są im obcy - w Nysie to ich 
bezpośredni sąsiedzi, dzielą ze sobą 
nawet część pomieszczeń.
 S a d z e n i e  d r z e w  t r a d y c y j n i e 
organizują pracownicy Nadleśni-
ctwa Prudnik. Leśnicy z Prudnika 
współpracują z ZPS od lat, także 
teraz koordynują prace, dostarczają 
sadzonki. (g)   n
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9 października
(sobota)

N y s k i  D o m  K u l t u r y 

zaprasza na jubileuszowy 
koncert zespołu Raz Dwa 
Trzy pt. „30 lat jak jeden 
koncert…”. Godz. 19.30, 
bilety w NDK.

Półmaraton Górski - 
Prudnicki Bieg Pryma-
sowski. Prudnik-Las, start 
o godz. 10.00. Zapisy na: 
www.time-sport.pl (limit 
300 uczestników). Organi-
zuje Gmina Prudnik.

10 października
(niedziela)

Magic Show  - familijny 
pokaz magii i iluzji fi nalisty 
p r o g r a m u  M a m  T a l e n t 
� Bartosza Lewandow-
skiego. Sala widowiskowa 
kina „Diana” w Prudniku, 
godz. 15.00 i 17.00. Bilety w 
cenie 35 zł.

13 października
(środa)

Eliška Brožková Pospíšilová 
(klarnet) i Martin Levický 
(fortepian). Koncer t w 
sali  Ducha Świętego 
w Krnowie. Godz. 19.00, 
wstęp 180 koron.

14 października
(czwartek)

Wieczór hiszpańskich i 
południowoamerykań-
skich rytmów i melodii 
w sali kina w Zlatych Ho-
rach. Godz. 18.00, wstęp 
100 koron.

15 października
(piątek)

Warsztaty z makramy 

w ramach projektu „Zręcz-
n e  r ę c e  I I ” .  P r a c o w n i a 
plastyczna w Prudnickim 
Ośrodku Kultury, godz. 
17.00.

I n t e r a k t y w n y  k o n c e r t 
kameralny w ramach Dni 
Kultury Niemieckiej: 
O s k a r  K o z i o ł e k - G o e t z  i 
Paulina Garlińska. Prudni-
cki Ośrodek Kultury, godz. 
18.00.

16 października
(sobota)

Warsztaty z filcowania 
wełny w ramach projektu 
„Zręczne ręce II”. Pracow-
nia plastyczna w Prudni-
c k i m  O ś r o d k u  K u l t u r y , 
godz. 10.00.

K a b a r e t  C z e s u a f  w 
n o w y m  p r o g r a m i e 
„Przyjęcie”. Kino „Diana” 
w Prudniku, godz. 20.00. 
Bilety w cenie 50 zł w kasie 
kina oraz przez stronę in-
ternetową: www.kinodia-
na.pl.   n

FRASZKI

Dziś, zamiast poważnych rozważań, odrobina 

humorystycznych refleksji...

Na dzisiejszość

Bożena TOKAR-MATKOWSKA

Mała dama
Szalała
skakała
niewiele
zyskała.

Na czas
Był piękny
z czasem
stuknięty.

Na starość
Dzieci odfruną
życie popłynie
wegetacja minie.

Na marzenia
Mam marzenia
nawet więcej
życie
kręć się prędzej.

Na ślub
On kocha
nawet czule
ona szlocha
bo miarkuje.

Na chód
Chodził prosto
nawet szybko
upadł nisko.

Na dzisiejszość
Pies boi się psa
człowiek człowieka
ryba ryby
bo cały świat
jest krzywy.

Na proteiny
Broń Boże mięso
warzywa na tony
człowieku szalony.

Na cukier
Cukier krzepi
cukier szkodzi
kto chce
słodzi.

Na miłość
Ostatnia miłość
nie ta pierwsza
poprawia los
starego żeńca.

Na dorosłość
Poprawia
dyscyplinuje
a sama
nic nie umie.

Na pana
Udawał
wysoko mierzył
ledwo przeżył.

Na prawo
Nadmiar prawa
dezorganizuje
naród buntuje.

Na panią
Wydziwiała
umoralniała
na końcu się ***.

Na piękny dzień
Słońce wysoko
wiatr powiewa
igrzyska się opiewa.

Na głupotę
Widzę
słyszę
nie wierzę
tak go bierze.

Na psa
Czeka
merda ogonem
dzieli się domem.

Na robotę
Mij a dzień
wyglądam
jak cień.
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REFLEKSJE

„Bo dobrze widzi się tylko 

sercem. Najważniejsze jest 

niewidziane dla oczu.”

Antoin de Saint-Exupery

W poszukiwaniu drogi 
do tajemnicy życia

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

P
i s a ł a m  j u ż  o  ż y w i o ł a c h , 
które mnie wciąż fascynują, 
zwłaszcza, że ostatnio, jakby 
się sprzysięgły, żeby o nich 

pamiętać. Coraz częstsze tajfuny, 
tornada, ulewy, podtopienia, trzę-
sienia ziemi, ciągły niepokój przez 
ludobójcze wojny, śmiertelne pora-
chunki – skąd tyle zła? Myślę, że nad 
tym, zastanawiali się mądrzy ludzie 
– filozofowie odkąd docierały do 
nich wiadomości o kataklizmach, 
jak Sodoma i Gomora, czy wybuch 
Wezuwiusza, zniszczenie Pompei i 
Herculanum, tsunami zalewające 
miasta nad oceanami. To, co było 
tajemnicą, zostaje odkrywane. 
 Może nie wszystkim się to kojarzy 
z pytaniem – kto nad tym czuwa, 
kto tym rządzi, jakie prawa natury 
i twórcy, dokąd się zbliżamy i czy 
korzystamy z tej nauki. Przyznaję, 
że w młodym wieku nie myślałam o 
tym, co się dzieje w kosmosie, nikt 
nie latał na księżyc i nie było zdjęć 
planety ziemi i innych. Jakże daleko 
posunęła się nauka za te pół wieku. 
Inne czasy, inne myśli, inna mental-
ność i osiągnięcia umysłu ludzkiego 
w XXI wieku, czasem wręcz przera-
żające. Jakże dobrze było wierzyć, 
że owym wielkim zarządzającym 

jest Bóg w niebie. Ale gdzie to nie-
bo, jaki jest ten Bóg? Czy wystarczy 
wizja Boga z siwą brodą, starca? 
O czym świadczą fakty, że ów Bóg 
przemawiał do ludzi i bywało, że 
go słuchali, posyłał aniołów którzy 
czynili cuda. Czy jeszcze ludzie, tacy 
ot sobie, wierzą w siły ponadnatu-
ralne, stwórcze, planujące ludzkie 
losy? Wiara potrzebna jest, lecz nie 
zawsze doceniana i traktowana 
poważnie, duchowo, jak wyrocznia, 
jak geneza istoty ludzkiej z ciałem, 
duszą i rozumem. Brak wiedzy też 
obniża wartość wiary. 
 Na tę okoliczność przytoczę re-
lację do przemyślenia. Otóż w pew-

nym czasie szedł człowiek i wołał: 
Boże spraw, żebym Cię choć słyszał! 
Zabrzmiał śpiew ptaka, niezwykle 
piękny ale człowiek szedł dalej i wo-
łał: Boże, spraw żebym poczuł Twoją 
obecność! Błyskawica rozświetliła 
niebo, ale człowiek szedł dalej i wo-
łał: Boże, spraw, żebym ujrzał Ciebie 
– naraz zobaczył pięknego motyla 
na swoim ramieniu, ale strzepnął 
go i szedł dalej wołając – gdzie jesteś 
Boże!? Nagle na niebie ukazała się 
gwiazda jasno świecąca, ale czło-
wiek jej nie zauważył. Boże, dokonaj 
cudu, a uwierzę – właśnie gdzieś na-
rodziło się dziecko, ale wędrowiec 
nie wiedział. 
 Bo tak już jest, że nie widzimy, 
choć w tym wzrastamy, tylu cudów 
życia i natury, bo mają być i są. A 
przecież całych wieków mało, aby 
pojąć cud istnienia choćby małej 
pszczoły, ile dla nas znaczy jej istnie-
nie? A co dopiero filozofia wzrostu 
drzewa, mądrość i instynkt zwierząt, 
ptaków, roślin. Czy my się zastana-
wiamy, że największym cudem bytu 
jest poczęcie i rozwój człowieka? 

P r z y p o m n i j m y  s o b i e  o p o w i e ś ć 
ewangeliczną o młodzieńcu, który 
pytał Jezusa – co ma czynić, by osiąg-
nąć życie wieczne? Chrystus odpo-
wiedział – weź swój krzyż i choć za 
mną. Czy to jest łatwe? Trudna to 
była mowa, bo młodzieniec odszedł 
zawiedziony. To samo jest z nami, 
a przecież wcześniej czy później, 
trzeba się tego podjąć.
 Także i my, wśród naszego za-
bezpieczenia życia, wciąż szukamy 
wartości nieprzemijających, bo 
niestety nie jesteśmy panami życia. 
Bywa, że wciąż szukamy Boga, czy 
wyobrażamy go sobie jako starca z 
brodą, dzieciątko wigilijne, czy Je-
zusa, który żył, uzdrawiał, nauczał, 
umarł i zmartwychwstał. Jaki jest 
Twój Bóg, gdzie mieszka? Gdzie? 
Wiele razy mówi o tym „Pismo Świę-
te”, a doświadczenie wskazuje, że 
jest tam, gdzie go wpuścisz, zapro-
sisz – wszak już i kołacze do twojego 
sumienia, tylko trzeba się otworzyć. 
Przecież cały wszechświat jest tak 
bogaty, piękny, czasem nawet prze-
rażający niestety – przez bunt przy-
rody wciąż niszczonej. Jest w nim 
niebo i piekło oraz codzienność, w 
której można się nawracać, harto-
wać w ciosach, doświadczać swoje 
człowieczeństwo. 
 Były przecież czasy, że Bóg prze-
mawiał do ludzi („Pismo Święte”) 
przez potop, pożary, wojny, zarazy, 
plagi, a czasem cicho we śnie, głos 
serca, modlitwę. A więc gdzież jest 
ten Bóg narodów i trzech religii 
(judaizm, islam, chrześcijaństwo), 
który przekonał Abrahama do wyj-
ścia z ziemi znanej, bogatej w świat 
obcy, aby spełniła się obietnica. 
Poddał go próbie na górze Moria, 
czyścił brudy ziemi przez potop, co 

potwierdza świat nauki – ale czy to 
nam wystarczy? Może przyjrzymy 
się temu w czym żyjemy, czego rozu-
mem nie da się ogarnąć, a bardziej 
wiarą, intuicją, pokorą i zaufaniem 
owej sile stwórcy. Ten czyni cuda, 
kto sam jest cudem i dlatego tak 
trudno pojąć wartość wiary w Boga, 
jako stworzyciela nieba i ziemi, rze-
czy widzialnych i niewidzialnych, a 
więc tego, co dla zmysłów niepojęte. 
 Jeśli skądś przyszliśmy, bo gdzieś 
dążymy i pragniemy osiągnąć to, 
na co nam zwykle życia nie starcza, 
to płytka nasza wiedza i wiara, czę-
sto tylko tradycyjna, bo nie mamy 
czasu, a może nie chcemy, albo 
wolimy nie wiedzieć, że jeśli czegoś 
nie widzimy, to tego nie ma. Prze-
cież nikt nam nie zagrodził drogi do 
wiedzy i trzeba z niej korzystać, jak 
na człowieka rozumnego przystało. 
Może wygodniejszy jest bóg abstrak-
cyjny, a przecież przyjął ciało, aby 
żyć wśród nas, wciąż też przechodzi 
obok, a my go nie zauważamy, jak 
owi uczniowie w drodze do Emaus, 
bo fascynuje nas świat realny – a 
potrzeba tylko zadziwienia, gdy 
otwierają się oczy przez trudne wy-
darzenia, chorobę, może uniesienia 
wiary i modlitwę. Z obfitości twego 
serca – mówić będą twoje usta.   n
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Daniela DŁUGOSZ-PENCA

Buty

Ileż razy dotykałam ich dłonią
abym mogła dopasować nogi
przez lata rosły ze mną
od przedszkolnych kapci
przez dziewczęce sandałki
i szkolne tenisówki
aż do roztańczonych szpileczek

Bywały także tylko świętom 
    przypisane
a najpiękniejsze drewniaczki
przez rodziców zrobione
w tułaczce wojennej
ochroniły obolałe stopy

Któż by o nich myślał
byle tylko wygodne były
na leśnych duktach i miejskich 
    ulicach

Tyle krajów  dróg widziały
czuły mój pot i zmęczenie
często zaniedbane
żaliły się skrzypieniem

Umiłowaniem darzę
te popękane wykrzywione stare
wiodą teraz nocne dysputy
kłócąc się o miejsca w szafie

Buty moje umiłowane
z wami każda droga dobra
dlatego pomnik wam stawiam
w sercu i globtroterskiej historii

Przenikanie

Powoli przemijam
jak rosa nawilżam ziemię
czasem liściem zaszeleszczę
aby kryształem szronu
przeniknąć tajemnice bytu

Czy tam czekają bliscy
których kocham
a może tylko Bóg?

ZAPOWIEDŹ

XXI
DzieńPapieski

XXI 
D z i e ń  P a p i e -
s k i  b ę d z i e 
o b c h o d z o n y 

w najbliższą niedzielę 10 paź-
dziernika pod hasłem „Nie 
lękajcie się!”. Były to jedne z 
pierwszych słów, z którymi Jan 
Paweł II wyszedł do ludzi 22 
października 1978 roku.
 Kardynał Kazimierz Nycz, 
przewodniczący Rady Fundacji 
„Dzieło Nowego Tysiąclecia”, 
podczas konferencji prasowej 
F D N T  z a p o w i a d a j ą c e j  X X I 
Dzień Papieski powiedział: 
„Trzeba tego pontyfikatu bar-
dzo owocnego, wspaniałego, 
wielkiego i ważnego dla świata 
i Kościoła uczyć. I to chcemy 
czynić także poprzez Dzień 
Papieski”. Nawiązując do słów 
świętego papieża ujętych w 
tegorocznym haśle Dnia Papie-
skiego kardynał Nycz dodał: 
„Dziś także pod wieloma wzglę-
dami, ludzie boją się Chrystusa, 
przede wszystkim boją się, że 
im zabierze wolność, że dając 
przykazania, po to, aby czło-
wiek mógł być szczęśliwy już tu 
na ziemi, pozbawi ich wolno-
ści, dlatego papież mówi: nie 
lękajcie się! Otwórzcie drzwi 
Chrystusowi.”
 W niedzielę przed kościoła-
mi w naszej diecezji prowadzo-
na będzie zbiórka do puszek na 
Fundację „Dzieło Nowego Ty-
siąclecia” wspierającą w posta-
ci stypendiów dzieci i młodzież 
z ubogich rodzin. Przy parafii 
św. Michała Archanioła w Prud-
niku młodzież ze Scholi Ichtis 
i z Oazy rozprowadzać będzie 
papieskie kremówki; dochód 
przeznaczony jest na potrzeby 
tychże grup. Parafia św. Bartło-
mieja Apostoła w Głogówku w 
ramach charytatywnego dzieła 
na rzecz fundacji zaprasza na 
kremówki papieskie do Chaty 
Kmicica.   n

eprasa.pl d93f3f0915
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W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

Wytęż umysł
 Sudoku - rozwiązanie tej łamigłówki matematycznej rodem z Japonii 
polega na wypełnieniu diagramu o wielkości 9x9 kratek, podzielonego na 
9 części w taki sposób, aby w każdym wierszu, każdej kolumnie i każdym z 9 
elementów znalazły się – bez powtórzenia – wszystkie cyfry od 1 do 9. Rozwią-
zywanie sudoku nie wymaga bycia orłem z matematyki, wystarczy odrobina 
cierpliwości i umiejętności logicznego myślenia, aby po kolei zapełniać krat-
ki cyframi. Zabawa ta ma jedno prawidłowe rozwiązanie!   n

ROZRYWKI UMYSŁOWE

ZAPOWIEDŹ: ŚRODA 6 PAŹDZIERNIKA

Kuratorium Oświaty w Opolu, franciszkanie z sanktuarium św. Józefa w Prudniku-

Lesie oraz Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki Publicznej zapraszają na konferencję 

popularnonaukową pt. „Duchowa droga bł. Stefana Wyszyńskiego”.

Duchowa droga błogosławionego 
Stefana Wyszyńskiego

Dżok

Ż
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P
ó j ś c i e  n a  w o j n ę  b e z 
Francji jest jak pójście na 

polowanie bez akordeonu.

Z
a k ł a d  U b e z p i e c z e ń 
Społecznych ostrzega: 

p r o w a d z e n i e  z d r o w e g o 
trybu życia grozi wielolet-
nią wegetacją za groszową 
emeryturę!

P
olak, Czech i  Niemiec 
wchodzą do baru.

- Co podać? - pyta barman.
- Dla mnie setka czystej i 
schabowego - mówi Polak.
- Dla mnie tradycyjnego Pils-
nera i gulasz z knedlikami 
- mówi Czech.
- A dla mnie kieliszek Raki i 
kebaba - dodał Niemiec.

K
apitan Titanica wchodzi 
do sali balowej i oznaj-

mia pasażerom:
- Mam dwie wiadomości - 
dobrą i złą. Od której mam 
zacząć?
- Od złej.
-  Z a  c h w i l ę  n a s z  s t a t e k 
zatonie.
- A ta dobra?
- Dostaniemy 11 Oskarów.

N
ietolerancja ma miejsce, 
kiedy ktoś mówi: „Mam 

rację, a każdy, kto nie zga-
dza się ze mną, jest idiotą”.
T o l e r a n c j a  m a  m i e j s c e , 
kiedy ktoś mówi: „Chociaż 
mam rację, to masz prawo 
do swojej idiotycznej opi-
nii”.   n

Ś
r o d a  6  p a ź d z i e r n i k a  j e s t 
kolejnym dniem realizowa-
nia prodjektu POKiBP pt. 
„Wyszyński. Bogosławiony”. 

Mamy ciągle w pamięci koncert z 
12 września przy grocie lurdzkiej w 
prudnickim sanktuarium. Tymcza-
sem przed nami następne wydarze-
nia: konferencja popularnonauko-
wa i kolejny koncert.

 Dzień poświęcony patronowi 
Prudnika rozpocznie Msza św. w 
kaplicy klasztornej franciszkanów w 
sanktuarium św. Józefa w Prudniku-
-Lesie (godz. 9.00). Po Mszy będzie 
okazja do zwiedzania sanktuarium, 
celi Prymasa.
 D r u g a  c z ę ś ć  w  P r u d n i c k i m 
Ośrodku Kultury (sala reprezetacyj-
na w Pałacu Fränkla) - o godz. 12.00 
rozpocznie się konferencja popular-
nonaukowa pt. „Duchowa droga bł. 
Stefana Wyszyńskiego”. Do spotka-
nia wprowadzą: dyrektor POKiBP dr 
Sylwia Gawłowska i opolski Kurator 
Oświaty Michał Siek. O godz. 12.15 
wstępne przemówienia gości: or-
dynariusza Diecezji Opolskiej bpa 

Andrzeja Czai, ministra Edukacji i 
Nauki Przemysława Czarnka, kusto-
sza sanktuarium o.Dawida Zmudy. 
Wykłady: „Dzieciństwo i młodość 
Stefana Wyszyńskiego w kontekscie 
jego późniejszych wyborów życio-
wych” s. Damiana ze Zgromadzenia 
Sióstr Służebniczek NMP Niepokala-
nie Poczętej (godz. 13.15), „Z pierwszą 
Mszą pojechałem na Jasną Górę, 

aby mieć Matkę - Maryjny rys drogi 
kapłańskiej Prymasa” ks. Janusz 
Iwańczuk (godz. 13.45), „Osobiste, 
społeczne i narodowe skutki czasu 
internowania Prymasa Wyszyń-
skiego” dr Ewa Czaczkowska (godz. 
14.15). Zakończenie konferencji ok. 
godz. 15.00. Patronat nad wyda-
rzeniem sprawują: Ministerstwo 
Kultury, Dziedzictwa Narodowego 

i Sportu oraz wojewoda opolski 
Sławomir Kłosowski. W wydarzeniu 
można uczestniczyć online; poprzez 
stronę www i profil fb POKiBP. Ale 
to nie wszystko, co się wydarzy tego 
dnia.

 W ramach projektu „Wyszyński. 
Błogosławiony” o godz. 20.00 rozpo-
cznie się w sanktuarium św. Józefa 
w Prudniku-Lesie nagranie (relacja 
telewizyjna) koncertu słowno-mu-
zycznego pt. „Polskę w sercu mam” 
Jerzego Zelnika z towarzyszeniem 
Baltic Neopolis Ensemble. W trakcie 
programu będzie można usłyszeć 
fragmenty „Zapisków więzien -
nych”, usłyszeć fragmenty homilii, 
listów, wspomnień czy archiwal-
nych nagrań Prymasa Tysiąclecia. 
Artyści realizują podobne koncerty; 
poświęcone papieżowi św. Janowi 
Pawłowi II, bł. ks. Jerzemu Popie-
łuszce już od kilkunastu lat. Koncert 
poprowadzi Krzysztof Ziemiec. 
 Nagranie będzie miało szcze-
gólny wymiar, nie tylko ze względu 
na miejsce realizacji (klasztor fran-
ciszkanów, gdzie był internowany 
Prymas Polski), ale także ze względu 
na planowaną retransmisję telewi-
zyjną na kanałach TVP3 oraz TVP 
Polonia. Dzięki retransmisji, pamięć 
o Błogosławionym już Prymasie 
Wyszyńskim, jego myśli społecznej 
i narodowej, dotrze z Prudnika do 
Polaków żyjących poza granicami 
kraju.   n

eprasa.pl d93f3f0915
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Karolina Ślusarczyk (prudnicka sędzia stolikowa 
 w koszykówce) z Kamilem Semeniukiem, najlepszym  

zawodnikiem sobotnich derbów Opolszczyzny.
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Tomasz Hajduk

Fortuna Głogówek   4

Chemik K.-Koźle    0
(1:0)

FORTUNA: Charęza, Trinczek, Bachor, Pindral, Nowak, Rudziński  

(75. Zalewski), Szampera (85. Churas), Wesoły, Sadlej (75. Levandovych), 

Scholz (80. Niemczyk), T. Hajduk (70. Szymański). Trener: Maciej Lisicki. 
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PIŁKA NOŻNA – 4. LIGA 

Strzelec wyborowy
najlepszy snajper ubiegłego sezonu w zespole Fortuny Głogówek Łukasz wesoły „przebudził” 
się z niemocy strzeleckiej w imponującym stylu. w spotkaniu z chemikiem Kędzierzyn-Koźle, 
wygranym pewnie przez gospodarzy 4:0, ustrzelił typowego hat-tricka.  

SIATKÓWKA 

Bratobójczy pojedynek 
na inaugurację sezonu plusLigi Stal nysa uległa we własnej hali Grupie azoty ZaKSa 
Kędzierzyn-Koźle 0:3 (22:25, 21:25, 20:25). derby Opolszczyzny obserwowało z trybun wielu 
prudniczan, w tym nasza redakcyjna koleżanka aleksandra Ślusarczyk wraz z rodziną. 

Dragomir RUDY

Na STADIONIE i w HALI

10 października (niedziela), godz. 17.30, ul. Łucznicza

9 października (sobota),  godz. 15.00, ul. Kolejowa 

Pogoń Prudnik – LKS Ujazd 

Pogoń Prudnik – Stal II Ostrów Wlkp.

G
ł o g ó w c z a n i e  p r z y s t ę -
p o w a l i  d o  meczu z za-
miarem zmazania plamy 
po ostatnim blamażu w 

Zdzieszowicach (0:5). Kędzierzynianie, 
którzy „okupują” dolne rejony ligowej 
tabeli, to niewygodny rywal dla każdej 
drużyny. Miejscowi mieli w pamięci 
również ubiegłoroczną wysoką po-
rażkę u siebie z tym rywalem 0:5, więc 
przystępowali do gry z podwójną mo-
tywacją wygrania meczu. Początkowe 
minuty tego dość jednostronnego 
spotkania były chaotyczne i niemrawe. 
Gra głównie skupiała się w środko-
wej części boiska. Nieliczne ataki z 
obu stron były „rozbijane” na liniach 
defensywnych zespołów. Pierwszą 
groźną akcję zakończoną uderzeniem, 
mieli gospodarze w 6. min za sprawą 
Szampery z rzutu wolnego. W 9. min 
Tkaczyk oddał kąśliwy strzał wprost 
w ręce Charęzy. W 13. min Karbownik 
instynktownie wybił piłkę, dośrodko-
waną z rzutu wolnego przez Wesołe-
go. W 18. min nieznacznie pomylił się 
Sadlej, uderzając tuż obok słupka. Z 
każdą minutą coraz większą przewagę 
na boisku zyskiwała Fortuna. W 23. 
min powinna paść bramka dla gospo-
darzy. Sadlej znakomicie „wkręcił” 
w murawę obrońcę gości, podał do 
wbiegającego Szampery, który uderzył 
po ziemi obok bramki strzeżonej przez 

Karbownika. W 30. min z dystansu mi-
nimalnie niecelnie strzelał Rudziński. 
Przewaga głogówczan została w koń-
cu udowodniona zdobyciem minutę 
później pięknej bramki głową przez 
Wesołego (1:0). W 38. min Karbownik 
obronił uderzenie z ponad 30 metrów 
Rudzińskiego. Końcówka pierwszej 
połowy była raczej oczekiwaniem obu 
zespołów na gwizdek arbitra oznacza-
jący przerwę meczową. Mało było w 
tym czasie składnych akcji, za to więcej 
fauli i zastojów w grze. 
 W początkowej fazie drugiej po-
łowy lepiej prezentowali się goście, 
którzy kilkukrotnie szybkimi akcjami 
stworzyli zagrożenie przed bramką 
strzeżoną przez Charęzę. W 49. min 
nieznacznie pomylił się Tomasz Haj-
duk, uderzając z półwoleja tuż obok 
bramki. W 55. min golkiper Fortuny 
udanie interweniował po dośrodko-
waniu z rzutu wolnego zawodnika 
gości. W 57. min Karbownik znako-
micie obronił uderzenie Pindrala. 
Gospodarze wrócili na właściwe „tory”, 
spychając kędzierzynian do obrony. 

W 60. min w polu karnym faulowany 
został Szampera, co skutkowało podyk-
towaniem przez arbitra rzutu karnego. 
Pewnym egzekutorem był Wesoły, któ-
ry strzałem w lewy róg bramki podwyż-
szył wynik na 2:0. W 62. min golkiper 
gości obronił uderzenie Pindrala z rzu-
tu wolnego. Fortuna ciągle atakowała. 
W 68. min faulowany w jedenastce był 
Tomasz Hajduk. Sam poszkodowany 
perfekcyjnym uderzeniem po ziemi 
tuż przy lewym słupku zdobył bramkę 
na 3:0.  W 72. min kędzierzynianie w 
jednej z nielicznych akcji mogli zdobyć 
bramkę za sprawą Łyska, który głów-

kując posłał piłkę tuż obok bramki. W 
74. min Karbownik w iście siatkarskim 
stylu obronił uderzenie Rudzińskiego. 
Ten sam zawodnik w 79. min główko-
wał w boczną siatkę. W 82. min piękną 
interwencją popisał się Charęza, 
wybijając na aut strzał Paczuli z rzutu 
wolnego. W 89. min Nowak znakomi-
cie dograł piłkę do Wesołego, a ten z 
ponad 30 metrów strzałem po ziemi 
zdobył gola na 4:0. Był to drugi hat-trick 
zawodnika z Głogówka w jego wystę-

K
lubowi mistrzowie Europy, 
mimo straty kilku kluczo-
wych zawodników w letnim 
o k i e n k u  t r a n s f e r o w y m , 

zagrali dojrzałą siatkówkę (różnicę 
robili zwłaszcza w kontratakach), 
c h o ć  d o  f a w o r y t ó w  r o z g r y w e k 
tym razem nie należą (do złota 
typuje się Resovię Rzeszów i Ja-
strzębski Węgiel). Stal nieśmiało 
myśli nawet o play-offach, ale w 
obecnym zestawieniu kadrowym 
znów może być skazana na walkę 

o utrzymanie. Statuetkę dla MVP 
sobotniego spotkania otrzymał 
Kamil Semeniuk.  

STAL: Moustapha M’Baye, Marcin 
Komenda, Kamil Kwasowski, Mit-
chell Stahl, Wassim Ben Tara, Niko-
łaj Penczew, Michał Ruciak (libero), 
Patryk Szwaradzki, Kamil Dębski, 

pach na boiskach czwartoligowych i 
drugi zdobyty przeciwko Chemikowi. 
Pierwszy uzyskał wiosną na wyjeździe 
w wygranym meczu 4:2. W doliczonym 
czasie gry stuprocentową sytuację 
zmarnował Szymański, który będąc 
sam na sam z golkiperem gości trafił 
bezpośrednio w niego. 
 Fortuna Głogówek wygrała zde-
cydowanie 4:0, odnosząc najwyższe 
zwycięstwo w tym sezonie. Była 
zespołem zdecydowanie lepszym i 

praktycznie przez większość meczu 
atakowała i prowadziła grę. Mecz mo-
że nie był porywającym widowiskiem, 
ale wysoki wynik powinien budzić 
respekt kolejnych rywali, którzy będą 
się mierzyć z głogówczanami. W 
najbliższą sobotę zespół z powiatu 
prudnickiego uda się do Reńskiej Wsi, 
gdzie powalczy o komplet punktów z 
Porawiem Większyce, które jeszcze w 
tym sezonie nie zaznało smaku zwy-
cięstwa grając u siebie. n

Bartosz Bućko, Mariusz Schamlew-

ski, Patryk Szczurek. Trener: Krzysz-
tof Stelmach.
ZAKSA: Aleksander Śliwka, David 
Smith, Łukasz Kaczmarek, Kamil 
Semeniuk, Krzysztof Rejno, Marcin 
Janusz, Erik Shoji (libero), Tomasz 
Kalembka, Bartłomiej Kluth. Trener: 
Gheorghe Cretu. (w) n

eprasa.pl d93f3f0915



T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4 0  |  6  p a ź d z i e r n i k a  2 0 2 128

W zdrowym ciele zdrowy duch

Julia Malinowska (na fotografii  

z lewej), Jesika Jędrzejczak, 

Kajetan Charków i Miłosz  

Klemens uzyskali nowe rekordy 

życiowe podczas „Memoriału 

Trenerów KŁ Chrobry Głuchołazy”. 

Cała czwórka trenuje  

w prudnickim Obuwniku. (w)Mistrzostwa odbyły się w Wielkopolsce
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Piłka nożna- kLaSa okRĘGoWa

EURoPEJSki DZiEŃ SPoRTU SPoRTY WaLki 

łUCZniCTWo 

Szczęście bliżej Pogoni

Aktywność �zyczna  
na porządku dziennym 

Przywieźli trzy medale 

Owocny  
start 

oczekiwano łatwego zwycięstwa, a skończyło się szczęśliwym remisem pogoni. 

dwukrotnie piłka zatrzymywała się na poprzeczce bramki stanka. 

w szkole podstawowej w strzeleczkach odbył się 

europejski dzień sportu.

w luboniu odbyły się mistrzostwa polski w brazyliskim ju-

jitsu (w formule no-gi).  dwudniowa impreza zgromadziła na 

starcie blisko 1.000 uczestników. prudnicki klub saints united 

kings Ju-Jitsu reprezentowało 5 zawodników. (z/w)

Mieczysław Matczak

Arkadiusz KOSIOR

Start Bogdanowice  2
Pogoń Prudnik   2
(1:1) 

POGOŃ: Stanek, Sera�n, Strząbała, Gonsior, Dilenko, Serdiukov, Stencel, 

Surma, Mięczakowski (78. Gajek), Choiński (69. Reiwer), Rudzki.  

Trener: Łukasz Kabaszyn. Kierownik drużyny: Arkadiusz Nowacki.
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R
emis w meczu wyjazdowym 
nie jest złym osiągnięciem 
dla zespołu gości, ale jeśli 
l i d e r  w a l c z y  o  p u n k t y  z 

przedostatnią drużyną i najgorszą 
obroną to po stracie dwóch „oczek” 
pozostaje duży niedosyt. Wydawało 
się, że po dotychczasowych wyni-
kach gospodarzy i miejscu w tabeli, 
tak dobrze spisująca się w rozgryw-

kach Pogoń i tym razem wzbogaci  
swoje pokaźne konto o kolejny 
komplet punktów. Mecz miał jed-
nak niespodziewany i zaskakujący 
przebieg i zakończył się szczęśliwym 

NASI NA MP BJJ

Tomasz Hadzicki  -kategoria masters (brązowe pasy) – brązowy medal 

Amanda Hadzicka - kategoria adult (niebieskie pasy) – złoty medal

Malwina Jaszczyńska  - kategorii masters (białe pasy) – złoty medal
 
Julia Dancewicz  -kategoria adult (białe pasy)

Jakub Ptak - kategoria junior (białe pasy)

U
c z n i o w i e  i  n a u c z y c i e l e 
świadomi tego jak ważna 
jest aktywność fizyczna, 
szczególnie w obecnych 

czasach, z dużym zaangażowaniem 
przystąpili do tej akcji. Pierwszo-, 
drugo- i trzecioklasiści ćwiczyli na 

remisem dla prudniczan. Dwukrot-
nie poprzeczka przyszła w sukurs 
naszemu bramkarzowi, a raz Stanek 
wygrał pojedynek sam na sam z 
napastnikiem.

 Lepiej grę rozpoczęli goście i już 
w 5. min po wrzucie z autu Strzą-
bały Dilenko celnym uderzeniem 
„sprawdził” formę bramkarza Star-
tu. Dwie minuty później gospoda-
rze po rzucie rożnym i precyzyjnej 
główce wyszli na prowadzenie 1:0. 
W 17. min Serdiukow próbował do-
prowadzić do remisu strzałem z 25 

metrów, ale pewną obroną popisał 
się golkiper Startu. W kolejnej akcji 
po uderzeniu Stencela z 20 metrów 
piłka minęła poprzeczkę. W 24. min 
pierwszy raz uśmiechnęło się szczęś-
cie do Pogoni. Po faulu Dilenki i 
rzucie wolnym piłka zatrzymała się 
na poprzeczce bramki Stanka. W 27. 
min po rzucie rożnym i asyście Sten-
cela Dilenko doprowadził do remisu 
1:1 i dał nadzieję prudniczanom na 
zwycięstwo. W 30. min po wrzucie z 
autu i główce Choińskiego piłka mi-
nęła słupek po zewnętrznej stronie 
i wynik się nie zmienił. W 38. min 

dobrą obroną po rzucie wolnym 
popisał się Stanek i korzyścią dla 
gospodarzy był tylko korner. 

 P r z e z  k i l k a n a ś c i e  m i n u t  p o 
zmianie stron nic ciekawego na 
placu gry się nie działo. Dopiero w 
57. min po wrzucie zza linii bocznej 
Strząbały Rudzki główkował obok 
słupka. W 63. min Stanek uratował 
Pogoń przed utratą remisu, wy-
grywając pojedynek sam na sam z 
napastnikiem. Dwie minuty później 
nasz młody bramkarz wybił futbo-
lówkę na rzut rożny. W 75. min po 
kolejnym wrzucie zza linii bocznej 
Strząbały Rudzki z bliska zdobył 
drugą bramkę dla Pogoni (1:2). W 81. 

min po uderzeniu z 20 metrów piłka 
drugi raz trafiła w poprzeczkę bram-

ki Stanka. W 85. min nasz bramkarz 
wybił futbolówkę na rzut rożny, po 
którym napastnik celną główką do-
prowadził do remisu 2:2. 

 Po stracie dwóch punktów Pogoń 
straciła też pozycję lidera - mamy 
nadzieję, że na krótko. Prudniczanie 
muszą mieć świadomość, że nawet 
najsłabszy zespół marzy o korzyst-
nym wyniku z drużyną o tak bo-
gatych tradycjach jak Pogoń. Start 
Bogdanowice na własnym boisku 
doznał klęski ze słabiutką Twarda-
wą, tracąc aż 11 bramek, być może to 
uśpiło czujność naszego zespołu? n

lekcjach ze swoimi paniami naucza-
nia początkowego zgodnie z ru-

chowym planem lekcji przesłanym 
przez organizatora. Klasy starsze 
przez cały dzień miały możliwość 
korzystania ze stacjonarnych rowe-
rów i bieżni na świeżym powietrzu. 

Na przerwach odbywały się mecze 
w koszykówkę i piłkę nożną. Ucz-
niowie mieli też możliwość uczest-
niczyć w „tanecznych przerwach”. 
Nasza szkoła z entuzjazmem przyłą-
czyła się do tej akcji. Trzeba dodać, 
że nie jest to jednodniowe działanie, 
bo aktywność fizyczna jest na po-
rządku dziennym.
 Sportu nie zabrakło też na lek-
cjach fizyki. Uczniowie klasy 8a 
odwiedzili  wirtualnie Muzeum 
Sportu i Turystyki w Warszawie i 
brali udział w lekcji on-line na temat 
zjawisk aerodynamicznych w spor-
cie. Dało to początek dyskusji o roli 
fizyki w osiąganiu coraz lepszych 
wyników sportowych. Efekty swoich 
przemyśleń uczniowie przelali na 
papier w formie plakatów. n

eprasa.pl d93f3f0915
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Paweł Nowicki jeszcze w zeszłym 
sezonie bronił barw Dorala 
Kłodzko. W sobotę pogrążył 
swoją byłą drużynę po akcji 3+1 
w końcówce meczu.  W sumie 
zanotował 15 punktów i 7 zbiórek.

Bo zasługujesz
na piękny portret
Bo zasługujesz
na piękny portret

Doral Nysa Kłodzko   71
Pogoń Prudnik       81
(10:18, 23:19, 22:26, 16:18)

DORAL: Weiss 12 (1x3), Myślak, Stankiewicz 2, Kaczuga 11, Rogalewski, 

Wojciechowski 19 (1x3, 7 zb., 6 as.), Szymański 11 (3x3), Zenner 6 (2x3), 

Ptaszyński, Tkaczyk 2, Szczecina (9 zb.), Makarczuk 8. Trener: Rafał 

Wojciechowski. 

POGOŃ: Sanny 2, Kociuga, Majka 1, Mordzak 19 (2x3, 5 zb.), Nowakowski 20 

(2x3, 11 zb.), Madziar 10 (8 zb.), Żebrok 10, Garwol 4, Nowicki 15 (1x3, 7 zb.). 

Trener: Tomasz Michalak.  

SĘDZIOWIE: Paweł Białas (Radwanice), Sławomir Moszakowski (Wrocław). 
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KOSZYKÓWKA – 2. LIGA 

Niespodziewane emocje w Kłodzku
w meczu spadkowiczó 

w z Suzuki 1. ligi prudnicka 

Pogoń lepsza od dorala 

Kłodzko. choć goście 

prowadzili od pierwszej  

do ostatniej minuty, to 

wygrana nie przyszła 

im łatwo.  

Damian WICHER

1. LIGA

2. KOLEJKA
* Starogard Gd. - Start II 98:94 * Turów - 
Sokół 77:101 (Sokół: Pisarczyk 11) * GKS – 
Żak 85:84 * Śląsk II - Decka 87:62 (Decka: 
Janiak 7) * Górnik – Kotwica 88:77 
(Kotwica: Wieczorek 6) * WKK – Dziki 
88:56 (WKK: Prostak 19) * Księżak - AZS O. 
77:95 (Księżak: Motel 11; AZS: Kapuściński 
1) * Miasto Szkła – Znicz 79:70 (Znicz: 
Suliński 22) * AZS K. pauzował.

1. Śląsk II Wrocław 2 4 +113

2. WKK Wrocław 2 4 +35

3. Sokół Łańcut 2 4 +34

4. GKS Tychy 2 4 +26

5. AZS Opole 2 4 +25

6. SKS Starogard Gd. 2 4 +15

7. Górnik Wałbrzych 2 3 +8

8. Start II Lublin 2 3 +4

9. Miasto Szkła Krosno 2 3 -2

10. Decka Pelplin 2 3 -20

11. Żak Koszalin 2 2 -11

12. Znicz Pruszków 2 2 -14

13. Księżak Łowicz 2 2 -26

14. Dziki Warszawa 2 2 -39

15. Turów Zgorzelec 2 2 -112

16. Kotwica Kołobrzeg 1 1 -11

17. AZS Kraków 1 1 -25

2. LIGA, GR. D

Zastal II – Röben 91:68
(24:17, 19:9, 26:18, 22:24)
ZASTAL II: Nowicki, Góreńczyk 7, Hołyś 2, 
Wiktorski 3, Łupiński 5, Dydak 7, Kunc 6, 
Szymański 26, Żelasko 7, Klocek, Szpakowski 
2, Węgrowski 26. 
Röben: Gniewek 3, Wacyra 5, Zubik 12, 
Bartkowiak 11, Kościuk 15, Janiszewski 5, 
Gałczyński 10, Malinowski 5, Lewandowski 2. 

Obra – Maximus 61:97
(22:23, 11:21, 12:25, 16:28)
OBRA: Milczyński 6, Ciążkowski 18, Stanisławiak, 
Kaczmarek 11, Kuźmierczak 1, Konieczny 7, 
Hebdzyński 8, Kin 5, Kiszka 5, Łukanus. 
MAXIMUS: Burakiewicz 2, Kowalski 11, 
Lipiński 2, Mazur, Krakowczyk 27, Kaczmarek 
19, Bortliczek 4, Giniewski 14, Bluma 10, 
Wronkowski, Marcinkowski 8. 

Rycerze – Basket 87:69
(21:16, 26:19, 12:20, 28:14)
RYCERZE: Świerczyk 9, Samolak 10, Janowicz 
10, Nawrocki, Kasiński 11, Sobiech 9, Sanny 8, 
Chanas 18, Milczyński 12, Domagała. 
BASKET: Stachowicz, Chwastyk, Benier, 
Malitka 17, Mindowicz 11, Garwol 17, Krawiec 
9, Cichoń 3, Zieliński 2, Chorostecki 10. Trener: 
Tomasz Włodowski. 

Sudety - Śląsk III 67:92
(22:18, 12:20, 15:25, 18:29)
S U D E T Y:  W a s i l e w s k i  5 ,  Ty m i ń s k i , 
Szadkowski, Walaszek 2, Gralewski 3, 
Pawlak 13, Jyż 11, Niesobski 11, Najman, 
Minciel 13, Podejko 9, Olejniczak. 
ŚLĄSK III: Jadaś 11, Piętowski 3, Ozga, 
Siembiga 10, Głodek 2, Piśla 23, Soroka 
3, Bereszyński 16, Wojciechowski 16, 
Dominiak 8. 

Stal II - Swiss Krono 95:93
(21:19, 24:22, 28:29, 22:23)
STAL II: Rozpędowski, Kromolicki, Rachwalski 
23, Sobczak 4, Zaremba 5, Marek 5, Pławucki 
11, Wrona, Pluta 37, Nawrot 10. 
SWISS KROSNO: Rzechtalski, Der 17, Samel 4, 
Leszczyński 29, Stawiak 3, Olejnik 11, Porada 3, 
Dymiński 11, Sirijatowicz 10, Reczyński 5. 

Team-Plast – Kosz 62:82
(21:15, 19:28, 17:15, 5:24)
TEAM-PLAST: Styczeń 13, Sienkiewicz 4, 
Piasecki 16, Jasiński, Zakrzewski 10, Gruba 
4, Wiśniewski 5, Stach 2, Groń, Ludwisiak 5, 
Hom, Rodak 3. 
KOSZ: Jaśtak 2, Chmielarz 22, Dekiert, 
Małecki 13, K. Spała 5, Marek 11, M. Spała 
18, Sieradzki 5, Rosiński 6, Galewski. 

WKK II pauzował 

1. Maximus Kąty Wroc. 2 4 +44

2. Śląsk III Wrocław 2 4 +26

3. Kosz Pleszew 2 4 +22

4. Pogoń Prudnik 2 4 +16

5. Swiss Krono Żary 2 3 +28

6. Rycerze Rydzyna 2 3 +16

7. Zastal II Zielona G. 2 3 -26

8. Obra Kościan 2 3 -27

9. WKK II Wrocław 1 2 +49

10. Stal II Ostrów Wlkp. 1 2 +2

11. Team-Plast Oleśnica 2 2 -21

12. Basket Nysa 2 2 -27

13. Sudety Jelenia G. 2 2 -31

14. Röben Wrocław 2 2 -31

15. Doral Kłodzko 2 2 -40

2. LIGA, GR. A

2. KOLEJKA

* Sklep Polski - Miasto Zakochanych 

86:61 * AZS G. - Noteć 65:93 (Noteć: 

Filipiak 23) * Sokół – Basket 84:77 

* Władysławowo – Tarnovia 64:77 

(Tarnovia: Antczak 8) * Enea - Trefl II 

72:48 (Enea: Wielechowski 11) * Ogniwo 

- Arka II 79:90 * Astoria II - AZS T. 86:69 

(Astoria II: Kutta 20) * Pyra pauzowała.

1. Noteć Inowrocław 2 4 +54

2. Enea Poznań 2 4 +26

3. Tarnovia Tarnowo Podg. 2 4 +14

4. Sokół Międzychód 2 4 +9

5. Astoria II Bydgoszcz 2 3 +16

6. Arka II Gdynia 2 3 +9

7. AZS Toruń 2 3 -12

8. Pyra Poznań 1 2 +36

8. Sklep Polski Gniezno 1 2 +25

10. Ogniwo Szczecin 2 2 -16

11. AZS Gdańsk 2 2 -30

12. SMS Władysławowo 2 2 -39

13. M. Zakochanych Chełmno 2 2 -61

14. Basket Poznań 1 1 -7

15. Trefl II Sopot 1 1 -24

2. LIGA, GR. C

2. KOLEJKA
* Korona – Mickiewicz 98:95 * Cracovia 
– Polonia 77:75 (Polonia: Salamonik 
19) * Unia - GTK II 71:46 * Chemart – 
Bozza 58:65 * Basket Hills - AZS 83:75 
* Rybnik - Iskra 70:69 * Dąbrowa G. II 
– Wisła 65:59  * Ragor – Czeladź przeł. 

1. Basket Hills B.-Biała 2 4 +24

2. MKS II Dąbrowa G. 2 4 +19

3. Unia Tarnów 2 3 +17

4. Polonia Bytom 2 3 +11

5. Chemart Przemyśl 2 3 +5

6. Korona Kraków 2 3 -1

7. AZS Częstochowa 2 3 -4

8. Bozza Kraków 2 3 -6

9. Ragor Tarnowskie G. 1 2 +15

10. MCKS Czeladź 1 2 +8

11. Cracovia Kraków 1 2 +2

12. MKKS Rybnik 1 2 +1

13. Iskra Częstochowa 2 2 -14

14. Mickiewicz Katowice 2 2 -18

15. Wisła Kraków 2 2 -22

16. GTK II Gliwice 2 2 -37

2. LIGA, GR. B

2. KOLEJKA

* Sokół - Tur 70:98 * AZS K. - Legia II 

87:65 * Piaseczno – Roś 88:76 * ŁKS 

– Hutnik 113:73 * Kolejarz – Ochota 

78:85 * Trójka – Żubry 80:82 * Legion 

– Polonia przeł. * Isetia pauzowała. 

1. Tur Bielsk Podl. 2 4 +36

2. Ochota Warszawa 2 4 +21

3. Żubry Białystok 2 4 +16

4. AZS Kielce 2 3 +19

5. MUKS Piaseczno 2 3 -2

6. Hutnik Warszawa 2 3 -37

7. ŁKS Łódź 1 2 +40

8. Isetia Warszawa 1 2 +13

9. Polonia Warszawa 1 2 +11

10. Kolejarz Radom 2 2 -15

11. Trójka Żyrardów 2 2 -16

12. Sokół Ostrów Maz. 2 2 -39

13. Roś Pisz 1 1 -12

14. Legion Legionowo 1 1 -13

15. Legii II Warszawa 1 1 -22

D
otychczasowe spotkania 
obu drużyn dostarczały 
kibic o m n i e zap omn i a-
n y c h  w r a ż e ń .  B y ł y  d o -

grywki, dramatyczne końcówki, 
rzuty na zwycięstwo w ostatnich 
sekundach. Tym razem mało kto 
się spodziewał wyrównanego po-
jedynku. Celem odmłodzonego 
zespołu gospodarzy jest bowiem 
utrzymanie w 2. lidze. Kłodzcy ju-

niorzy mają zbierać doświadczenie 
u boku Michała Weissa i grającego 
trenera Rafała Wojciechowskiego. 
Na inaugurację sezonu Doral uległ 
n a  w y j e ź d z i e  S w i s s  K r o n o  Ż a r y 
51:81. Z Pogonią radził sobie jednak 
c a ł k i e m  p r z y z w o i c i e .  D o  p r z e -
rwy przegrywał jedynie 33:37. Co 
prawda prudniczanie prowadzili 
n a w e t  d w u n a s t o m a  p u n k t a m i 
(15:27), lecz mizerna skuteczność z 
gry (12/39) pozbawiła ich wyraźnej 
przewagi. 

 S y t u a c j a  p o w t ó r z y ł a  s i ę  p o 
zmianie stron. W ataku rozrzucał 
się doświadczony duet Tomasz 
Nowakowski – Grzegorz Mordzak 
i w 25. min pogoniści odskoczy-
l i  n a  1 5  „ o c z e k ”  ( 4 1 : 5 6 ) .  J e d n a k 
k o l e j n y c h  1 0  p u n k t ó w  z d o b y l i 
miejscowi (51:56 w 28. min). Kwar-
t a  n u m e r  c z t e r y  t o  c i ą g  d a l s z y 
huśtawki nastrojów. Efekt - 60:71 
w 35. min i 68:71 sto osiemdziesiąt 
sekund później. Wówczas akcję 
3 + 1  ( ! )  w y k o n a ł  P a w e ł  N o w i c k i 
(68:74). Doralowcy próbowali od-
powiedzieć „trójką”, ale chybili. 
Piłkę zebrał Mordzak, który po 
chwili podwyższył wynik i było po 
zawodach.  

 Biało-niebiescy wygrali deskę 
i  u m i e j ę t n i e  w y m u s z a l i  p r z e -
w i n i e n i a  n a g r a d z a n e  r z u t a m i 
wolnymi. Z linii zdobyli 20 punk-
t ó w  p r z y  t y l k o  6  D o r a l u ,  c h o ć 
s k u t e c z n o ś ć  w  t y m  e l e m e n c i e 
koszykarskiego również pozosta-
wiała wiele do życzenia. Występ 
swoich ulubieńców oklaskiwała 
z trybun zorganizowana grupa 
kibiców z Prudnika. 

 P o  d w ó c h  s e r i a c h  g i e r  P o -

goń ma komplet zwycięstw. Bez 
wiktorii  pozostaje Basket Nysa, 
prowadzony przez Tomasza Wło-
dowskiego. W najbliższą niedzielę 
na Łuczniczą przyjadą rezerwy os-
trowskiej Stali, które w tej kolejce 
niespodziewanie ograły Żary.  n

STATYSTYCZNIE (DORAL - POGOŃ)

* za 2 pkt: 22/43 (51%) - 23/37 (62%) 

* za 3 pkt: 7/25 (28%) - 5/25 (20%)

 * za 1 pkt: 6/8 (75%) - 20/29 (69%)

* zbiórki (a/o): 33 (11/22) – 43 (16/27)

* asysty: 16 – 10 

* faule: 24 – 14

* straty: 13 – 10

* przechwyty: 5 – 6 

* bloki: 0 – 2

* eval: 70 - 86

* pkt ze strat: 17 – 21 

* pkt w „pomalowanym”: 42 – 44  

* pkt drugiej szansy: 8 – 6

* pkt z szybkiego ataku: 18 – 15 

* pkt z ławki: 21 – 35

* najwyższe prowadzenie: 0 – 15 (41:56)

* najwyższa seria: 10 (51:56) – 9 (33:46)

* czas na prowadzeniu: 00:00 – 39:40

* MVP meczu: ex aequo Wojciechow-

ski, Nowakowski (eval po 27)
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KSERO WYDRUKI
A / A

Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

 pon-pt 8:00-16:00

4. LIGA
10. KOLEJKA

Skalnik - Porawie 0:3

Starowice D. - Ruch 1:2

Małapanew - Skorogoszcz 3:3

Unia - Piotrówka 1:1

Fortuna - Chemik 4:0

Olesno - Agroplon 0:0

Odra II - Polonia N. 1:0

TOR - Polonia G. 2:4

Gogolin - Piast 1:2

1. Polonia Nysa (s) 10 25 23:2

2. Ruch Zdzieszowice 9 24 26:6

3. Polonia Głubczyce 10 19 20:10

4. Unia Krapkowice 9 18 14:4

5. Fortuna Głogówek 10 18 17:12

6. Odra II Opole 9 17 14:9

7. LZS Starowice D. 10 16 20:17

8. Agroplon Głuszyna 9 14 13:9

9. Małapanew Ozimek 9 13 15:13

10. LZS Piotrówka (b) 10 12 15:15

11. Piast Strzelce Op. 10 10 13:16

12. Skalnik Gracze 10 10 10:21

13. Porawie Większyce 9 9 12:16

14. MKS Gogolin 9 9 14:19

15. OKS Olesno 9 7 10:17

16. Chemik K.-Koźle 9 7 9:20

17. Victoria Chróścice 9 6 10:18

18. TOR Dobrzeń Wlk. (b) 9 6 13:26

19. LZS Skorogoszcz 9 4 12:30

4. LIGA KOBIET

6. KOLEJKA

Piast - Plon 0:11

Polonia - Unia II 7:3

Pakosławice - Rolnik II 2:6

1. Rolnik II B. Głogówek 6 15 24:9

2. Unia II Opole 6 13 25:12

3. Plon Błotnica Strz. 6 12 28:10

4. LZS Pakosławice 6 5 9:19

5. Polonia Prószków 6 4 13:22

6. Piast Strzelce Op. 6 3 7:34

1. LIGA KOBIET

7. KOLEJKA

Stomilanki - Polonia 2:0

ROW - Skra 1:2

Łódź II - Resovia 2:1

HydroTruck - Pogoń 3:1

Wodzisław Śl. - Ząbkovia 14.10

Trójka - Rolnik 17.10

1. HydroTruck Radom 7 16 27:14

2. Polonia Środa Wlkp. 7 15 22:10

3. KS Wodzisław Śl. 6 12 16:12

4. Resovia Rzeszów 7 12 12:9

5. UKS SMS II Łódź 7 12 16:18

6. Skra Częstochowa 7 12 14:12

7. Stomilanki Olsztyn 7 12 19:16

8. Pogoń Tczew 7 10 22:19

9. Trójka Jelna 6 10 13:14

10. Ząbkovia Ząbki 6 6 10:14

11. ROW Rybnik 7 1 17:25

12. Rolnik B. Głogówek 6 0 6:31

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2

9. KOLEJKA

Czarni - Sparta 0:0

Ścinawa N.-Korfantów - Sokół 5:2

Odrzanka - Domaszkowice 4:1

Racławiczki - Ujazd 5:1

Walce - Atom  5:2

Twardawa - GKS 1:5

Włókniarz - Orzeł 2:3

Lisięcice - Sudety 6:1

Start - Pogoń 2:2

1. GKS Głuchołazy (s) 9 24 24:7

2. Pogoń Prudnik (s) 9 23 25:8

3. LZS Walce (s) 9 20 24:13

4. Atom Grądy 9 19 26:17

5. Sudety Burgrabice 9 18 26:17

6. LZS Racławiczki 9 16 27:21

7. Sparta Paczków 9 14 18:18

8. LZS Lisięcice 9 13 25:15

9. Sokół Niemodlin 9 11 20:20

10. Włókniarz Kietrz 9 10 16:24

11. Orzeł Reńska Wieś (b) 9 10 12:19

12. LKS Ujazd 9 10 17:20

13. Odrzanka Dziergowice (b) 9 10 13:19

14. LZS Domaszkowice (b) 9 8 16:22

15. LZS ŚN.-Korfantów 9 8 14:25

16. KS Twardawa 9 7 23:25

17. Start Bogdanowice 9 7 17:39

18. Czarni Otmuchów 9 2 5:19

KLASA A, GR. 4

7. KOLEJKA

Polonia P. - Rzepcze 3:2

Metalowiec - Szonów 7:0

Otmęt - Lubrza 10:2

Unia - Racławia 3:0

Dytmarów - Gryżów 5:2

Jasienica D. - Sudety 0:2

Ligota B.-Radostynia - Polonia B. 2:0

1. Otmęt Krapkowice (b) 7 21 47:7

2. Unia Tułowice (b) 7 21 30:8

3. LZS Dytmarów 7 13 18:10

4. Polonia Prószków 7 13 15:14

5. Metal. Łambinowice (s) 7 12 21:11

6. LZS Gryżów 7 12 15:31

7. Racławia Racławice Śl. 7 12 12:13

8. Sudety Moszczanka 7 9 10:13

9. LKS Szonów 7 9 18:22

10. Polonia Biała 7 7 11:13

11. LZS Ligota B.-Radostynia 7 6 7:22

12. LZS Lubrza 7 5 8:24

13. LZS Rzepcze (b) 7 4 12:22

14. LZS Jasienica D. (b) 7 0 6:20

KLASA B, GR. 10

6. KOLEJKA

Kujawy - Łąka Prudnicka 4:0

Strzeleczki - Zawada 1:2

Chrzelice - Czyżowice 3:1

Polonia - Partyzant 3:0

Kolnowice - Fortuna II 2:6

Przechód - Stare Kotkowice 2:1

1. Polonia Pogórze-Łącznik 6 18 20:5

2. LZS Zawada 6 15 19:16

3. Fortuna II Głogówek 6 15 26:11

4. LZS Kujawy 6 10 18:11

5. LKS Strzeleczki 6 9 13:9

6. LZS Stare Kotkowice 6 7 7:8

7. LZS Przechód 6 7 10:16

8. LZS Łąka Prudnicka 6 7 11:12

9. Partyzant Kazimierz 6 7 13:14

10. LZS Czyżowice 6 4 7:14

11. LZS Chrzelice 6 3 10:23

12. LZS Kolnowice 6 0 7:28

KLASA B, GR. 9

7. KOLEJKA

Biała Nyska - Śliwice 10:1

Gościce – Niwnica 8:1

Siestrzechowice - Ujeździec 1:5

Trzeboszowice -

 Ścinawa N.-Korfantów II 7:1

Rudziczka - Buków 2:4

1. LKS Biała Nyska 7 21 54:11

2. LZS Włodary 6 16 29:7

3. LZS Gościce 7 136 33:13

4. GKS II Głuchołazy 6 13 19:9

5. LZS Trzeboszowice (s) 6 12 24:16

6. LZS II ŚN-Korfantów (b) 7 10 21:26

7. LZS Buków 7 9 19:27

8. LZS Śliwice 6 6 10:31

9. LZS Ujeździec 7 5 14:31

10. LZS Łąka-Jodłów (s) 5 4 17:26

11. LZS Niwnica 6 4 9:22

12. LZS Rudziczka 6 3 10:21

13. LZS Siestrzechowice 6 0 11:30

PIŁKA NOŻNA 

Trampkarze Pogoni na podium
Realizuję swoje założone cele i dostosowuję je do postępów i możliwości przyszłych piłkarzy pierwszego zespołu 

seniorów Pogoni - mówi trener trampkarzy Ireneusz Licznar.

Mieczysław MATCZAK
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T
ram p k a r z e  P o g o n i  n i e 
k r y j ą  z a d o w o l e n i a  z 
p o b y t u  n a  o b o z i e  w  Z a -
k o p a n e m  i  t a k i e j  f o r m y 

w y p o c z y n k u  p o ł ą c z o n e g o  z 
przygotowaniem do rozgrywek 
w sezonie 2021/2022. 

- Dłuższy wspólny pobyt na obo-
zowym zgrupowaniu umożliwił 
s t w o r z e n i e  d o b r e j  a t m o s f e r y , 
oczekiwanego przywiązania do 
barw klubowych, emocjonalnego 
związania z klubem i mam nadzieję 
przyszłym zespołem seniorów - mó-
wi trener Ireneusz Licznar. - Swoje 
szkoleniowe plany realizuję bez 
względu na wyniki czy miejsca w 

tabeli, ale trudno nie przyznać, że 
wyniki uzyskiwane przez zespół cie-
szą, bo ci chłopcy z roczników 2007 
i 2008 „ogrywają” się również w ze-
spole juniorów młodszych z roczni-
ka 2005 - bezpośredniego zaplecza 
zespołu seniorów! 

 W trampkarzach występują też 
chłopcy z rocznika 2009: Miłosz 
Bobowski i Szymon Licznar. Klubo-
wa analiza postępów dotychczaso-
wej pracy i rozwoju młodych pił-
karzy prowadzi do coraz lepszych 
wyników zespołu i  indywidual-
nych postępów, co potwierdzają 
uzyskiwane osiągnięcia w rundzie 
jesiennej.

 Trampkarze Pogoni pierwszą 
rundę zakończyli na 3. miejscu, do-
znając zaledwie dwóch porażek: z 
Polonią Nysa i Chemikiem K.-Koźle. 

WYNIKI

Hattrick Głuchołazy – Pogoń 1:5
Pogoń – Koksownik Zdzieszowice 4:0
Chemik K.-Koźle – Pogoń 6:2
Unia Krapkowice – Pogoń 1:6
Pogoń - LUKS Ujazd 1:1
MKS Tułowice – Pogoń 2:21
Pogoń - Polonia II Nysa 1:2

 Wśród zawodników z rocznika 
2008 sporym wyróżnieniem jest 
powołanie Oliwera Ciesielskiego 
na konsultację selekcyjną do re-
prezentacji OZPN w tej kategorii 
wiekowej. Etatowym zawodnikiem 
kadry OZPN, biorącym udział w 
kilkudniowych zgrupowaniach 
k a d r y  w o j e w ó d z t w a  i  m e c z a c h 

międzyzwiązkowych m.in. z OZPN 
Śląski, Małopolski, Łódzki jest syn 
trenera Szymon Licznar. Zawodnik 
był już zapraszany na testy do Mie-
dzi Legnica, Śląska Wrocław i Odry 
Opole. 

 Rundę rewanżową prudniczanie 
rozpoczęli od dwóch zwycięstw: 
nad Hattrickiem Głuchołazy 2:0 i 
Koksownikiem w Zdzieszowicach 
6:0. n

. LIGA TRAMPKARZY 

– AKTUALNA TABELA

1. Polonia II Nysa  9 24 128:8 

2. Chemik K.-Koźle 9  24 56:8

3. Pogoń Prudnik 9 19 48:15

4. LUKS Ujazd 9 16 29:26

5. Hattrick Głuchołazy 9  12 29:32

6. Unia Krapkowice 9  9 20:49

7. Koksownik Zdzieszowice 9  3 16:66

8. MKS Tułowice  9 0 5:131
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dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
środa (..) – środa (..

UWAGA! 
Plan pracy aptek może ulec zmianie.

PRUDNIK
WT, ŚR, CZW
Apteka „Optima”
ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90
CZW, PT, SO
Apteka „Pod Złotym Wężem”
ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93
SO, NI, PN
Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 
ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01
PN, WT, ŚR
Apteka „Kolorowa”
ul. Sobieskiego 15, tel. 730 942 198

GŁOGÓWEK 
dyżury oraz pogotowie pracy
w porze nocnej, 
w niedziele, święta 
i inne dni wolne od pracy
WT, ŚR, CZW, PT, SO, NI
Apteka Drofarm 
ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324
NI, PN, WT, ŚR
Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 
ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75
  
BIAŁA 
(apteki w Białej 
nie prowadzą dyżurów)
Apteka „Pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22
Apteka  im. Karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06
Apteka im. św. Kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIK
(pogotowie rozpoczyna się o godz. 16.00)
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 
Łącznik 48 – 220 ul. Skowrońskiego 4,
tel. 77 437 63 68

KORFANTÓW 
Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27
Apteka Elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZELECZKI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 
tel. 77 466 82 00
Punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 
tel. 77 466 87 58 
Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 
Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCE
Apteka, 
ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Telefon alarmowy 112
Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
ul. Nyska 1, tel. 77 436 26 66

WAŻNE TELEFONY
Prudnik
Informacja PKP, tel. 19 757
Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   
                     tel. 77 436 99 00

POGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85
Straż Pożarna 112, 998, 77 438 05 30
Policja 112, 997, 478 629 203
Energetyczne 991
Gazowe 992
Wodno-Kanalizacyjne 994
>> Prudnik 77 436 25 56
>> Głogówek 77 437 46 47
Drogowe 981
Opiekuńcze 77 474 54 45
Straż Miejska 77 406 62 42
    
POWIATOWY RZECZNIK KONSUMENTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4
tel. 77 436 93 09, 576 834 168
środa i piątek 7.30 -13.00

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W PRUDNIKU 77 406 70 38

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W GŁOGÓWKU  77 438 00 40 

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W BIAŁEJ 77 438 71 40

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W LUBRZY 77 407 46 79

wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota miesiąca 
10.00-16.00. Wieża Woka, Plac Zamkowy 
czynna od 1 maja do 30 września od wtorku 
do piątku 12.00-16.00 oraz w soboty, niedziele 
i święta 12.00-18.00. Cena biletów: Arsenał 
normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, grupowy (20-35 
osób) 100 zł, CTT normalny 10 zł, ulgowy 5 zł,
 grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/
ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 
(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską Kartą 
Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie obiekty 
MZP). W czwartki do obiektów muzeum 
wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

Muzeum Regionalne w Głogówku
Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, tel. 77 
437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – piątek: 
10.00 – 14.00.

Muzeum Śląska Opolskiego 
Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 
Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 
(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 
(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 
Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 
regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 
wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách
Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 
od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 
i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie
náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 
614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

IZBY REGIONALNE

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 
usytuowana obok plebani. Jest tu 
eksponowane wyposażenie dawnego 
śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 
(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).
• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 
tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 
pomieszczeniach znajdują się 
tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 
kuchnia, sypialnia, klasa itp.
• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 
Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 
regionalne, przedmioty codziennego 
użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra� e.
• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 
zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 
godz. od 13.00 do 20.00.
• Izba regionalna w Powiatowym Centrum 
Kształcenia Praktycznego w Prudniku (ul. 
Prężyńska). Kontakt z Centrum Kształcenia 
Zawodowego i Ustawicznego w Prudniku 
(ul. Podgórna).

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie
Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 
do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 
03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 
Mojak (784 181 951).

Prudnicki garnizon
Była siedziba Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Prudniku (łaźnia miejska), ul. Parkowa 4, 
Prudnik. Czynne w każdy wtorek w godz. 
10.00-12.00 i czwartek w godz. 16.00-18.00 
(w dniach otwarcia OSiR). Historia byłego 
garnizonu w Prudniku – ekspozycja Zarządu 
Koła Związku Żołnierzy Wojska Polskiego.

KULTURA

OŚRODKI KULTURY

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 
Publicznej w Prudniku
Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, ul. 
Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik, 
tel. 77 436 33 96.
Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna,
 ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,  
tel. 77 436 27 60.
Kino Diana, ul. Mickiewicza 1, 
48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku
Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek,
 tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia: 
pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej
Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała,
 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy
Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza,
 tel./faks 77 407 46 83.

Ośrodek Sportu i Rekreacji w Prudniku
Ul. Parkowa 4, 48-200 Prudnik, tel. 77 436 25 63.

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie
náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 
e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MUZEA

Muzeum Ziemi Prudnickiej
Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 
48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 
wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 
10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra� a, historia 
Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum Tradycji 
Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, czynne: 

CENY PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 5,89 5,89 3,14

„Moya” Głuchołazy 5,79 5,76 3,14

„Pieprzyk” Prudnik 5,83 5,73 3,09

„STW” Prudnik 5,85 5,82 -

„Orlen” Biała 5,89 5,89 3,14

„Pegaz” Prudnik 5,89 5,85 3,14

„Pegaz”  Głogówek 5,82 5,73 3,13

WALUTY Jerzy Mochnik
 Prudnik Sobieskiego 24

NBP

1 eur 4,58 / 4,60 4,54 / 4,63

1 usd 3,95 / 3,97 3,91 / 3,99

1 gbp 5,36 / 5,38 5,30 / 5,41

1 chf 4,27 / 4,29 4,21 / 4,29

100 czk 18,00 / 18,10 17,93 / 18,29  

Stan:  października, godz. . - .              zebrał: Damian Wicher
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REDAKCJA I BIURO OGŁOSZEŃ
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a

TELEFON
77 436 28 77
INTERNET
www.terazprudnik.pl
www.aneks.com.pl
www.facebook.pl/tygodnikprudnicki
E-MAIL
redakcja@tygodnikprudnicki.pl
REDAKTOR NACZELNY
Andrzej DEREŃ
andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl

SEKRETARZ REDAKCJI
Grzegorz WEIGT
SEKRETARIAT
Aleksandra ŚLUSARCZYK
PUBLICYŚCI
Damian WICHER
Mieczysław MATCZAK
Marek KARP
WSPÓŁPRACA
Daniela DŁUGOSZ-PENCA
Franciszek DENDEWICZ
Adam LUTOGNIEWSKI
Bożena TOKAR-MATKOWSKA
REKLAMA
Adam MYŚKÓW
reklama@tygodnikprudnicki.pl

WYDAWCA
Spółka Wydawnicza ANEKS
- Prudnik, ul. Kościuszki a
KONTO BANKOWE
Santander Bank Polska S.A. -  Oddział w Prudniku
      
DRUK
Polska Press Sp. z o.o., Oddział Poligrafia, 
Drukarnia w Sosnowcu
Nakład: 

BIURO OGŁOSZEŃ  CZYNNE OD . DO .
Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
nadesłanych materiałów prasowych i listów. 
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i reklam.
Nowy numer w każdą środę  w kioskach i sklepach 
ziemi prudnickiej. Czekamy na sygnały, pomysły 
i informacje od Czytelników.

e-GAZETA
Gazeta w formie elektronicznej
do nabycia na platformach:
    
     egazety.pl           e-kiosk.pl
    

    eprasa.pl

SKŁAD KOMPUTEROWY
Jarosław TOMASZEWICZ

PRENUMERATA W RUCHU
Zamówienia na prenumeratę można składać bezpośrednio na stronie  

www.prenumerata.ruch.com.pl lub kontaktując się z Telefonicznym Biurem Obsługi

 Klienta pod numerem:    lub    ,  czynne w godzinach . - .. 

Koszt połączenia wg taryfy operatora.
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TELEWIZJA
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eXpressowy bulwar
Przytłoczeni powagą codzienności, ustąpiliśmy w końcu 

kolegom z „Expressu Prudnickiego” i udostępniliśmy im łamy 

dla Bulwaru. Bulwar to kącik zgoła niepoważny, 

 z którym redakcja „Tygodnika Prudnickiego” nie chce mieć nic  

wspólnego, a już na pewno nie identy�kować się informacjami 

tam prezentowanymi.
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Nie będę mówił  
już nic złego  

o burmistrzu Bujaku

W Czechach trwają przygotowania do nowej 
 propozycji negocjacyjnej dla Polaków  

w sprawie kopalni w Turowie

POLOWY PUNKT SZCZEPIEŃ

Głogówecka Biesiada Dworska

Prudnik ul. Kościuszki

Dyrektor POKiBP Sylwia Gawłowska i wiceburmistrz Jarosław Szóstka

Dożynki gminy Walce w KromołowieI etap kanalizacji Szybowic

Kolejka wąskotorowa Osoblaha-Třemešna

R

Przyciskiem po prawej 
pan burmistrz wyłącza prąd, 

 a po lewej facebook. 
R

Pan wiceburmistrz 
 zajdzie tak wysoko

eprasa.pl d93f3f0915
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